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Szeroka konsultacja strategicznego planu rozwoju kraju

Rozpoczęła się powszechna 
d eb ata  p rzed zjazd o w a

W A R S ZA W A  PAP. Doniosłe znaczenie d la  skonkre tyzow ania  Boiakóaar, stwarza szczególnie przed 
na jis to tn ie jszych  w  poszczególnych wojew ództwach k ie run ków  n?io ^ 5eiił doniosłą płaszczyznę kon 
oraz fo rm  o gó lnopa rty ino j ¡ ogó lnonarodowej debaty nad W y-
tycznym i na V I I I  Z jazd PZPR m a ją  odbywające się w  całym  spocSarezyra ro z w o ju  k r a ju  w de* 
k ra ju  w o jew ódzkie  narady a k tyw u  party jnego. ka d z ie  la t  7© i  nad  za ryso w a 

n y m i w  W y ty c z n y c h  p e rs p e k ty w a -

N A S A D Y  stanow ią  _  w  kon  S Ł f f J g * -  ro ’wo)u- *  " “ * * “ 1 
k re tn ych  w a runkach  woje»
w ó d z tw  —- je d n ą  z io rrn  Sze- Jest. to tysn b a rd z ie j uzasadn ione , 
r o k ie j  k o n s u l t a c j i  s t r a te g ic z n e -  *® w ła ó n ie  m io d z ie *  b y ła  i  je s t 
ffo  n la n u  r o r w n iu  k r a i n  n a  i a w s p ó łtw ó rc ą  p rzeob rażeń , a w p e r -  
? °  Pi ,U r 0 z w °.)u  k r a j u  n a  la -  s p e k ty w ie  bęćtoie w  co raz  ba.rdz.iei 
ta  80. I n a u g u r u ją c  p o w s z e c h n ą  znaczącym  s to p n iu  w spó łdecydow ać

P O D P IS AN O  polsko-m eksy- 
kańską um owę o w spółpracy 
gospodarczej i  przem ysłow ej, 
p ro to kó ł z rozm ów  gospodar
czych, p rogram  w ym iany k u l
tu ra ln e j, ośw ia tow e j i  nauko
w o-techn iczne j do is tn ie jące j u - 
m ow y o w spó łpracy w  tych 
dziedzinach na la ta  1980— 1981 
oraz p ro to k ó ł z rozm ów  na te
m at w spó łpracy w  dziedzin ie 
szko ln ic tw a wyższego i średnie
go zawodowego.

O publikow ano także wspólny 
ko m u n ika t połsko-m eksykański 
s tw ie rdza jący, że obaj mężowie 
stanu p rzeprow adz ili rozmowy, 
k tó re  u p ły n ę ły  w  atmosferze 
szczerej serdeczności, pełnego 
zrozum ienia i wzajemnego sza
cunku. H . Jab łońsk i i J. Lopez 
P o rtil lo  o m ó w ili wszechstron
n ie  prob lem a tykę  wzajem nych

PO D C ZA S  w czo ra jszego  po 
siedzenia S e k re ta r ia t K W  
PZPR  w  S zczecin ie  o m ó w ił 
do tychczasow y p rzeb ieg  k a m 
p a n ii sp ra w o zd a w czo -w yb o r
cze j P ZP R  w  w o je w ó d z tw ie  
szczec ińsk im , a także  za łożen ia  
ko le jn e g o  e ta p u  p ra c y  p a r ty j 
n e j w ś ró d  spo łeczeństw a Po
m orza  Zachodn iego  przed  V I I I  
Z jazdem  PZPR.

U sta lono , że 2 lis to p a d a  od
będzie się W o jew ódzka  N a ra 
da A k ty w u  P a rty jn o -S p o łe c z - 
nego na te m a t zadań po X V I  
P lenum  K C  PZP R . Zapoczą t
k u je  ona d ysku s ję  nad  W y 
ty c z n y m i K C  na V I I I  Z ja zd  
PZPR  w . w o je w ó d z tw ie  szcze
c iń sk im .

S e k re ta r ia t K W  o m ó w ił też 
p rzyg o to w a n ia  do W o je w ó d z
k ie j K o n fe re n c ji S praw ozdaw 
czo -W yb o rcze j PZPR .

o ro z k w ic ie  P o ls k i.przed zjazdową debatę w  po
szczególnych wojew ództwach 
narady są p raktyczną odpowie
dzią na wyrażone przez I  se
kre ta rza. KC  PZPR Edwarda 
G ie rka  na X V I  P lenum  KC 
przekonanie, że przyniesie ona 
w ie le  cennych in ic ja ty w  i  p ro 
pozyc ji, k tó re  wzbogacą treść
W ytycznych. Staną się podsta- ------
wą uchw ał ja k ie  podejm ie s*«j-B iała, m iasto „s tu  przem y- 
V I I I  Zjazd PZPR. s łów ”  przeżywało sw ó j w ie lk i

dzień. 29 bm. p rz y b y ł do B ie l- 
Podczas p ierw szych narad, ska"® ia łe i  I  sekre tarz K C  PZPR 

k tó re  odbyły  się w czora j z na i-  . Ed w a rd  G ierek, k tó ry  w zią ł
wyższą uwagą zastanaw iano się S 2 fWi ^ « 2 2 C'ZZut f m- Z§L0n?â Ze 
nad w szys tk im i sp raw am i zw ią P*u m *eszkanców podbeskidz- 
zanym i z dorobkiem  w y n ik a ją  k le ^ °  SPodu, połączonym  z w rę - 
cym  z re a liza c ji program u spo- czemem_  C ias tu  przyznanego

Edward Gierek 
w  B ielsku-B iałej

B IE L S K O -B IA Ł A  PAP. B ie l-

łeczno-gospodarczego rozw o ju przez Radę Państwa O rderu

Z Salwadoru
H A W A N A  P A P . Z g o d n ie  z za

p o w ie d z ią  p a rty z a n c i sa lw adorscy  
u w o ln i l i  w  p o n ie d z ia łe k  w ieczo rem  
p rz e trz y m y w a n y c h  od k i lk u  dmi 
250 z a k ła d n ik ó w  w  gm achu  m in i
s te rs tw  p ra c y  i  go&poda.rki w  San 
S a lvado rze . T rw a ją  je d n a k  nadal 
ro z m o w y  rz e c z n ik ó w  obu ty c h  m i
n is te rs tw  z p a r ty z a n ta m i rep rezen 
tu ją c y m i L u d o w y  B lo k  R e w o lu c y j-  

‘ n y . C elem  p rz e trz y m y w a n ia  zak ła 
d n ik ó w  b y ło  w ym u sze n ie  u w o ln ie 
n ia  w s z y s tk ic h  w ię z io n y c h  i  zag i
n io n y c h  w ię ź n ió w  p o lity c z n y c h , 
p o d w y ż k i p ła c  i obnLżki cen a r ty 
k u łó w  p ie rw s z e j p o trze b y .

Katastrofa samolotu 
zw iad ow czego  USA

BONN PAP. W  m iejscowości 
K a tle n b u rg -L in d a u  w  R FN  w 
odległości 15 km  od g ran icy 
NR D ro zb ił się am erykański 
sam ołęt zwiadowczy. Obu p i
lo tom  udało się ka tapu ltow ać. 
Sam olot spadł na gospodarstwo 
w ie jsk ie  i  eksplodował, pow o
d u ją c  pożar budynków .

k ra ju  w  dobiegającej końca de Sztan<ta ru  ^ ra£y 1 klas.y w uz-  
kadzie la t  70, podkreśla jąc c ią - bogatych t ra d y c ji rew o-
głość s tra teg ii rozw o ju  P o lsk i ^ucy iny cb i robotn iczych oraz 
w  następnej dekadzie. Wszę- za .współczesny w k ład  w  po- 
dzie podniesiony został na na - my sb iy  rozw ój P o lsk i Ludow ej.

ra?„a„Ch p ° ws2Mh' 1,e«°'. ż? - Następnie -glos z a b ie r a  I  se- wego zam teresowam a lu dz i pra krfetarz K C  PZPR. 
cy, w szystk ich  środow isk spo
łecznych i  zawodowych treścią e d w a u d  g ie r f .k  w im ie n iu  
m i zaw artym i w  W ytycznych ®łu **f P o lity c z n e g o  k c  p z p r . n a - 

O d a ls z y  rozw ó i c o i i a l i c t y r r  d y . P anstw a 1 rz * du p ło ży ł społecz- ”  . a a i?z,y. r o z w °J  S O C ja ilS ty c z - n „ ś Ci B ie ls k a -B ia łe j serdeczne g ra 
ne j P o lS k l ,  O pomyślność na - tu lą c  je  i  życzen ia  z p o w odu  p rz y - 
rodu polskiego” . zn an ia  O rd e ru  S z ta n d a ru  P ra cy  I

k la sy , s tw ie rd z a ją c , że to  w yso k ie  
, odznaczen ie  je s t w y ra z e m  w ie lk ie -

W A R S Z A W IE  odtoyło  się w czo - g0 u zn a n ia  d la  p a tr io ty c z n y c h  i  re - 
5 f s e d f f  !  K a d y  w o lu c y jn y c h  t r a d y c j i  tego  m ias ta , 

$ « Fede3 E 5 .  S o c ja lis ty c z n y c h  f, i a jego  ro „  w  ro 7 w o ju  gOSPod a r- 
Z w ią z k o w  M ło d z ie ży  P o l^ c ie j.  czym  naszego k r a ju ,  d la  jego  d z i-  
O b ra d y  pod hasłem  „M ło d z ie ż  s ie jszych  osiągn ięć. Jest w yra ze m  

ro z w o ju  so- w dz ięcznośc i za w k ła d  w noszonyo s w o je j p rzysz łośc i.
c ja lis ty c z n e j O jc z y z n y ”  
cono o k re ś le n iu  naJŁs

p o św ię 
c a j  is to tn ie js z y c h  

k ie ru n k ó w  i  fo rm  u d z ia łu  cz łon 
k ó w  ru c h u  m ło d z ieżow ego , całego 
m łodego  p o k o le n ia  P o la k ó w  w  p rz y  
g o to w a n ia ch  do V I I I  Z ja z d u  PZPR . 
Ze szczególną u w agą  ro zp a trzo n o  
s p ra w y  tw ó rcze g o  u c ze s tn ic tw a  
m ło d z ie ży  w  o g ó ln o p a ir ty jn e j i  ogó l 
n o n a ro d o w e j d y s k u s ji nad  W y ty c z 
n y m i na V I I I  Z ja z d  P ZP R  „O  d a l
szy ro z w ó j s o c ja lis ty c z n e j P o ls k i, 
o pom yślność n a ro d u  p o ls k ie g o ” .

Z a ró w n o  w  re fe ra c ie  p rzeds ta 
w io n y m  na p le n u m  przez p rze w o d 
niczącego R ady  G łó w n e j F S Z M P  — 
K rz y s z to fa  . r r ę ’¿ aczk iew icza  ja k  1 
w  d y s k u s ji za akcen tow ana  zosta
ła  szczególna o d p o w ie d z ia ln o ść  
o rg a n iz a c ji m ło d z ie żo w ych  w  p ow 
szechnym  z a z n a ja m ia n iu  m łodego  
p o ko le n ia  z tre ś c ia m i z a w a r ty m i w  
W y ty c z n y c h  na V I I I  Z ja zd  PZP R . 
P o d k re ś la n o , że d o k u m e n t te n , 
ad re so w a n y  do w s z y s tk ic h  P o le k  1

(Dokończenie na str. 2)

Dobiega końca wizyta H. Jabłońskiego

Polsko -  meksykańskie
zbliżenie

•  Rozmowy plenarne •  Podpisanie umów
M E K S Y K  PAP. W  prezydenckie j rezydencji Los Pinos odby

ta się d ruga  tu ra  polsko-m cksykańskich rozm ów plenarnych. 
Delegacjom  przew odniczyli H e n ryk  Jab łoński oraz Jose Lopez 
P o rtillo . Następnie szefowie obu państw  uczestniczyli w  uro
czystości podpisania zaw artych um ów  i  porozumień.

Strajk w Bejrucie

Protest przeciw  
akcjom ekstremistów

P A R Y Ż  P A P . W c z o ra j na t r z y  
g o d z in y  za m a rło  życ ie  w  zachod
n ic h  d z ie ln ic a c h  s to lic y  L ib a n u  — 
B e jru tu  i  p rz y le g a ją c y c h  do n ic h  
p rze d m ie śc ia ch . Z a m k n ię te  b y ły  
s k le p y , s z k o ły , za k ła d y  p rze m ys ło 
w e  i  p rze d s ię b io rs tw a , b a n k i i  b iu 
ra . S t r a jk  zosta ł p ro k la m o w a n y  
przez c e n tra ln ą  ra d ę  p o lity c z n ą  s ił 
n a ro d o w o -p a tr io ty c z n y e h  L ib a n u  
na zn a k  p ro te s tu  p rz e c iw k o  ba rb a 
rz y ń s k ie j a k c j i ,  p rze p ro w a d zo n e j 
p rzez e k s tre m is tó w  p ra w ic o w y c h  w  
sobotę  na je d n e j z n a jru c h liw s z y c h  
u l ic  B e jru tu ,  w  k tó r e j w y n ik u  dz ie 
w ię ć  osób z g in ę ło , a k ilk a d z ie s ią t 
o d n io s ło  ra n y .

stosunków polsko-m eksykań- 
skich, w yrażając zadowolenie z 
ich dotychczasowego rozw oju  
oraz dek la ru jąc  wolę dalszego 
wszechstronnego rozw ijan ia

(Dokończenie na str. 3)

Premier Japonii 
złożył dym isję

T O K IO  PAP. Prem ier Japo
n ii M asayoshi O h ira  z łożył dziś 
dym isję zgodnie z konsty tuc ją  
k ra ju . Jest to następstwo paź
dz ie rn ikow ych  w yborów  do par
lam entu. Jeszcze nie wiadom o, 
kiedy parlam ent w ysunie kan
dydaturę nowego prem iera  po
nieważ w ew nątrz  rządzącej 
P a rt ii L ibe ra lno -D em okra tycz
ne j u trzym u ją  się bardzo ostre 
rozbieżności. G abinet O h iry  bę
dzie tymczasowo p e łn ił swą 
fu n kc ję  do cżasu w yb oru  nowe
go prem iera.

Napięcie w Republice 
Środkowoafrykańskiej
P A R Y Ż PAP. W  s to licy  Re

p u b lik i Ś rodkow oafrykańsk ie j 
Bangi wprowadzono w  ponie
dzia łek ponownie godzinę po li
cyjną. Jest to  w y n ik  demon
s tra c ji m łodzieży i starć żołnie
rzy z dem onstrantam i w  w y n i
ku k tó rych  k ilk a  osób zostało 
rannych.

Stopień zasilania — szesnasty

mocy
PO N IE D Z IA Ł E K  w  R e jo - to  p rak tyczn ie  konieczność 

now ej Dyspozycji Mocy, zm niejszenia poboru mocy 
godzina 10 rano. W edług przez d ro b n y  przem ysł i  n ie 

ko m u n ika tu  radiowego do go- ma potrzeby wyłączać św ia tła  
dż iny  13.30 obow iązuje szesna- w  m ieszkaniach. Ponadto dla 
s ty  stopień zasilania. K ie ró w - odciążenia e le k tro w n i obniżo- 
n ik  dyspozycji inż. Józef no nap ięcie  w  sieci o 5 p ro - 
G łów czyk w y jaśn ia , że w  na 
szym w o jew ództw ie  ozne za (Dokończenie na str, 2)

• M ODA „U F O ” ? Japoń
sk i p ro je k ta n t Kansai Ye- 
mamoto d la lub iących  
ekstrawagancję proponuje  
k u r tk i ze sztucznego tw o
rzyw a o superszerokich ra  
m ionach i  zwężających  
się rękawach, noszone do 
spodni z gabard iny i  pan
to f l i  oczyw iście na i oyso- 
k ic h  obcasach. Uzupełn ie
n iem  s tro ju  są w łóczkow e  
czapeczki-kaski. K o lo ry  —  
czerwony i  czarny.

C A F-Keystone

Egz. obow
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Po wakacjach i przed wakacjami

Najlepsze kolenie
W  W O JE W Ó D Z K IE J  R adzie  d a g o g iczn ych . P rz y c z y n iło  s ię  to  z 

Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h  o d b y ło  s ię  pew nośc ią  do  d o b re j re a liz a c ji p ro  
w c z o ra j s p o tk a n ie  o rg a n iz a to ró w  g ra m ó w  w y c h o w a w c z y c h  na k o ło 
w y  p o czyn ku  d z ie c i , i  m ło d z ie ży , n la c h  i  obozach. Z w ra c a n o  uw agę 
D o k o n a n o  na n im  oceny  o rg a n iz a - na w y p o c z y n e k  a k ty w n y ,  s p o rt, 
c j i  i  re a liz a c ji p ro g ra m u  w y p o c z y n  tu r y s ty k ę .  M ło d z ie ż  u cze s tn iczy ła  
k u  le tn ie g o , p rze d s ta w io n o  w y n ik i  w  lic z n y c h  s p o tk a n ia c h  i  im p re -  
w s p ó łz a w o d n ic tw a  o  t y t u ł  n a jle p -  zach, b ra ła  u d z ia ł w  p ra ca ch  spo- 
sze j p la c ó w k i w y p o c z y n k u  w a k a -  łe czn ie  u ży te c z n y c h  na  rzecz o środ - 
c y jn e g o  d z ie c i i  m ło d z ie ż y  o ra z  ka  czy  ś ro d o w iska , 
w y ty c z n e  w  s p ra w ie  o rg a n iz a c ji i  P ew ne  m a n k a m e n ty  w ys tę p o w a - 
k o o rd y n a c ji z im o w is k . ł y  w  o rg a n iz a c ji k o lo n i i  z d ro w o t-

P o d su m o w a n ie  a k c j i  w y p o c z y n - n ych . K o n ie czn e  je s t p o p ra w ie n ie  
k u  le tn ie g o  p rz e d s ta w ił zastępca bazy  ty c h  k o lo n i i ,  lepsze ic h  w y -  
in s p e k to ra  W y d z ia łu  O ś w ia ty  i  posażenie w  sp rzę t pod k ą te m  Ie- 
W yc h o w a n ia  Tadeusz S ob czyń sk i. czo n ych  scho rzeń . P e w n ych  zm ia n  
Z  ró ż n y c h  fo rm  w y p o c z y n k u  (k o -  w ym a g a  ró w n ie ż  o rg a n iz a c ja  p ó ł- 
lo n i i  w y p o c z y n k o w y c h , z d ro w o t-  k o lo n i i ,  s ię g n ię c ie  po bazę, ja k ą  
n y c h , obozów  s ta ły c h  i  w ę d ro w - są d o m y  k u l t u r y .  D z ie c i n ie z b y t 
n y c h , p ó łk o lo n ii,  obozów  O H P ) ch ę tn ie  chcą  w y p o c z y w a ć  w  szko- 
s k o rz y s ta ło  w  naszym  w o je w ó d z - ła c h , d o  k tó ry c h  uczęszczają przez 
tw ie  o k o ło  76 p ro c . d z ie c i i  m ło -  c a ły  ro k .
dz ieży. P o trz e b y  z o s ta ły  w  p e łn i W ie le  d o  z ro b ie n ia  m a ją  o rg a n i-  
za sp oko jone . z a to rz y  w y p o c z y n k u  spoza naszego

C a ła  a k c ja  p rze b ie g a ła  dosyć w o je w ó d z tw a . G o ś c iliś m y  u  s ieb ie  
s p ra w n ie , bez w ię k s z y c h  .zak łóceń , ponad 11 ty s ię c y  d z ie c i i  m ło d z ie - 
D o b rze  w y w ią z y w a ła  się w  ty m  ż y , k tó ra  p rz e b y w a ła  w  szko łach  
ro k u  ze sw o ich  o b o w ią z k ó w  p rz e - i  in te rn a ta c h . W  czasie w iz y ta c j i  
w o ź n ik a  k o le j,  a ta k ż e  P K S . N ie -  s tw ie rd z o n o  b ra k i w  w yp o sa że n iu  
ź le  u k ła d a ła  s ię  w sp ó łp ra ca  z W y -  w  sp rzę t s y p ia ln y , sza fy , 
d z ia łe m  H a n d lu , je ż e li ch o d z i o  S e k re ta rz  W R Z Z  K ry s ty n a  S k ó r-  
z a o p a trze n ie  p la c ó w e k  w y p o c z y n - ska , m ó w ią c  o  p rze b ie g u  a k c j i  na 
k u .  po d s ta w ie  lu s t r a c j i  zw ią z k o w c ó w

W szy s tk ie  d z ie c i m ia ły  z a p e w n lo  o ra z  o p in i i  z a k ła d ó w  p ra c y  
n ą  o p ie k ę  le k a rs k ą . W y s tę p o w a ły  s tw ie rd z iła  z b y t m a łe  u c ze s tn ic tw o  
n a to m ia s t k ło p o ty  z p ra c o w n ik a m i w  n ie j d z ie c i w ie js k ic h .  K o n ie c z - 
o b s łu g i. B ra k  in te n d e n tó w , k u c h a - ne  je s t p o n a d to  ro z w ija n ie  a tra k -  
re k ,  p om ocy  k u c h e n n y c h . B ra k o -  c y jn y c h  fo rm  k o lo n i i  i  obozów , 
w a ło  ró w n ie ż  w  p ie rw s z y m  tu m u -  W  d a lszym  c ią g u  n ie w ła ś c iw a  je s t 
s ie  w y c h o w a w c ó w . k w a li f ik a c ja  d z ie c i i  m ło d z ie ż y  na

K a n d y d a c i na w y c h o w a w c ó w  z o - k o lo n ie  zd ro w o tn e  i  in n e  fo rm y  
s ta l i  p rze szko le n i. O w o  szk o le n ie  w y p o c z y n k u . K ie ro w a n e  są bo- 
z o rg a n iz o w a ł W y d z ia ł O ś w ia ty  w ie m  na n ie  n ie je d n o k ro tn ie  dzie- 
w sp ó ln ie  ze S p ó łd z ie ln ią  U s łu g  P e - c i ch o re , po n ie d a w n o  p rz e b y ty c h  

-  u ra za ch , o p e ra c ja c h . Z b liż a ją c a  się

Towarzystwo 
Polsko -  Algierskie

W  W A R S Z A W IE  p o w s ta ło  T ow a
rz y s tw o  P o ls k o -A lg ie rs k ie . B ędzie 
o n o  d z ia ła ć  w  ra m a c h  T o w a rzys 
tw a  P rz y ja ź n i P o ls k o -A ra b s k ie j,  
u p o w s ze ch n ia ją c  w iedzę  o Polsce 
w  A lg ie r i i  i  różne  fo rm y  w za je m 
n ie  k o rz y s tn e j w s p ó łp ra c y  m ię d zy  
o bu  k ra ja m i.

Pożegnanie
m/s „Metalowiec“
W  L A T A C H  1964—68 S toczn ia  

S zczecińska  zb u d o w a ła  se rię  s ta t
k ó w  o  nośnośc i 14,5 tys . D W T . 
k tó r y m  n a d a n o  n a z w y  zaw odów . 
B y ły  to  w ów czas n a jw ię k s z e  je d 
n o s tk i e ksp lo a to w a n e  przez P o lską 
Ż e g lu g ę  M orską . A k tu a ln ie  są to  
s ta tk i ju ż  w y s łu żo n e  i  ko sz to w n e  
w  e k s p lo a ta c ji.  U n ow ocześn ien ie  
f lo t y  szczec ińsk iego  a rm a to ra  spo
w o d o w a ło  sys te m a tyczn e  w y c o fy 
w a n ie  ic h  z e k s p lo a ta c ji.

P ie rw s z y  zos ta ł sp rze d a n y  „ K o 
le ja rz ” . a w  ś la d  za n im  „S to c z 
n io w ie c ” . Za k i lk a  d n i opuszcze
n ie  b a n d e ry  P o ls k ie j M a ry n a rk  
H a n d lo w e j odbędz ie  s ię  na  m /s 
..M e ta lo w ie c ” . J e d n o s tka  ta , w y 
b u d o w a n a  w  1966 r .,  n a le ży  ja k
p o p rze d n ie  d o  u n iw e rs a ln y c h  m a- 
so w co -d ro b n ico w có w . W  zasięgu 
oce a n iczn ym  „M e ta lo w ie c ”  p ły w a ł 
po  w s z y s tk ic h  n ie m a l m o rz a c h  i  
oceanach ś w ia ta . Pod bande rą  
sw ego a rm a to ra  o d b y ł 144 re js y , 
p rzew ożąc ponad 2 m in  to n  ró ż 
n y c h  ła d u n k ó w . W  o s ta tn im  re js ie  
p rz y w ió z ł z S a fi w  M a ro k u  ła 
d u n e k  fo s fo ry tó w  d la  k r a ju .  O bec
n ie  p o p ły n ie  z ła d u n k ie m  s ia rk i 
d o  P ire u su  i  tu  zo s ta n ie  p rz e k a 
z a n y  sw em u no w e m u  w ła ś c ic ie lo 
w i ,  g re c k ie m u  a rm a to ro w i e ksp lo 
a tu ją c e m u  s ta tk i pod  band e ra  pa- 
na m ską  (V a rh a  S h ip p in g  C o-P ana- 
m a). S ta te k  o d p ro w a d za  do  G re c ji 
k p t .  ż. w . S ła w o m ir  C łe ś lik o w s k i 

(w it )

W Stargardzkiem

Wykolejenie pociągów
W C Z O R A J o k o ło  godz. 10.45 na 

sz la k u  k o le jo w y m  P ęz ino  — B ara 
k o w i ęp gm . S ta rg a rd , w s k u te k  pęk 
n ię c ia  s zyn y  w y k o le i ły  się t r z y  
w a g o n y  poc iągu  osobow ego re la c j i  
S ta rg a rd  — P iła . D w a w a g o n y  oder 
w a ły  s ię  p rz y  ty m  od sk ła d u  po
c ią g u . K ra k s a  p o c iągnę ła  za sobą 
częściow e zn iszczen ie  w a g o n ó w  
o ra z  to ru  na o d c in k u  d łu g o ś c i 200 
m . C zw oro  pasażerów  dozn a ło  n ie 
g ro źn ych  o b rażeń : ra n n y c h  opa
trz o n o  w  p o g o to w iu . P rz e rw a  w  
ru c h u  trw a ła  o k o ło  18 godz in .

K R Ó T K O  po godz. 17 w  sk ładz ie  
p o c iągu  to w a ro w e g o  z w ę g le m  re 
la c j i  Z a b rze  — Ś w in o u jś c ie  opusz
cza incego d w orzec  P K P  w  S ta r
g a rd z ie  w y k o le i ły  się na ro z je ź 
dzi e. 200 m od s ta c ji dw a w a g o 
n y  W zw ią zku  z w y p a d k ie m  w y 
s tą p i ły  pow ażne z a k łó ce n ia  ru c h u  
p o c ią g ó w  pasaże rsk ich  i  tow a.ro- 
w v c h

W ysokość s tra t, ja k ie  p rz y n io s ły  
ob ie  k ra k s y  bada k o m is ja  e ksp e r
tó w  P o m o rs k le l D O K P . k tó ra  u s ta 
l i  ró w n ie ż  p rz y c z y n y  w y k o le je n ia  
w a g o n ó w  to w a ro w y c h . (ap)

BOCIANIE
GNIAZDO

S T A T K I N A  W E JŚ C IU

N ie  p rz e w id u je  się. 
S T A T K I N A  W Y JŚ C IU

M /s  „W o d n ic a ”  do  F ra n c j i ,  
m /s  „W a d o w ic e ”  do  D a n ii.

Ósma jednostka 

dla „Dalrybu”

Dziś wodowanie 
m/s „Tarasowsk“
D Z IŚ  w  S to czn i S zcze c iń sk ie j im . 

A d o lfa  W a rsk ie g o  odbędzie  s ię  w o 
d o w a n ie  8 je d n o s tk i z s e r i i  „ T ”  
(d ro b n ic o w ie c  u n iw e rs a ln y  o noś
nośc i 6 300 D W T ) za m ó w io n e j przez 
p rz e d s ię b io rs tw o  ry b o łó w s tw a  da
le k o m o rs k ie g o  w e W ła d y w o s to k u  
„ D a lr y b ” . P ię ć  Jednostek z te j 
s e r ii (w s z y s tk ie  n a z w y  za czyn a ją  
się na l i te r ę  „ T ” ) z n a jd u je  s ię  w  
e k s p lo a ta c ji.

W o d o w a n ie  odbędz ie  s ię  o  godz. 
14 z p o c h y ln i O śro d ka  B u d o w y  
K a d łu b ó w  „O d ra ”  i  je s t dostępne  
d la  p u b lic z n o ś c i. M a tk ą  c h rze s tn ą  
n o w ego  s ta tk u  będz ie  T a tia n a  
P r iw a lic h in a  — m a łżo n ka  w ic e - 
k o n s u la  ZS R R  w  S zczec in ie , (w it )

zaś a k c ja  w y p o c z y n k u  z im ow ego  
w ym a g a  w ię k s z e j in ic ja ty w y  od 
p la có w e k  k u ltu ra ln o -o ś w ia to w y c h , 
k lu b ó w  s p o r to w y c h  w  je j  o rg a n i
zo w a n iu .

D o w s p ó łz a w o d n ic tw a  o  t y tu ł  
n a jle p s z e j p la c ó w k i w y p o c z y n k u  
w a k a c y jn e g o  d z ie c i i  m ło d z ie ży , o- 
g łoszonego przez C R ZZ o ra z  M in i
s te rs tw o  O ś w ia ty  i  W ych o w a n ia , 
k tó re  na szczeblu w o je w ó d z k im  
o rg a n iz o w a ła  W R Z Z  i  K u ra to r iu m  
O ś w ia ty  i  W y c h o w a n ia , p rz y s tą p i 
ło  18 p la có w e k . N a jle p sza  okaza ła  
s ię  k o lo n ia  SP U S B  w  Ś w in o u jś c iu  
o ra z  WSS „S p o łe m ”  w  M ię d z y z d ro  
Jach, k tó re  o trz y m a ły  d w ie  ró w 
no rzę d n e  p ie rw sze  n a g ro d y . D w ie  
ró w n o rz ę d n e  d ru g ie  p rz y p a d ły  k o 
lo n i i  W o je w ó d z k ie g o  Z w ią z k u  
S p ó łdz ie lczośc i In w a lid z k ie j w  K lu  
czu o ra z  k o lo n i i  P P D iU R  „ G r y f ”  
w  Ś w in o u jś c iu . T rze c ie  m ie jsce  za
ję ła  k o lo n ia  z d ro w o tn a  w  P o li
cach, c z w a rte  — k o lo n ia  C e n tra l
nego Z w ią z k u  S pó łdz ie lczośc i P ra 
c y  w  T rze b ie ży .

( tu r )

WE W ro c ław iu  o d b y ły  
się tra d ycy jn e  ju ż  „P re -  
s o łk i”  — ta rg i so li, na k tó  
re rokroczn ie  p rzyb yw a ją  
se tk i m ieszkańców W ro c ła 
w ia  i  tu rys tów . A t ra k c ji 
ja k  zw yk le  było moc — 
zorganizowano bow iem  
w ie le  c iekaw ych im prez, 
z k tó rych  najw iększa po
pu larnością cieszyły się 
różnego rodza ju  kierm asze. 
Jak przed setkam i la t  
transakc jom  hand low ym , 
w  k tó rych  ongiś b ra li u- 
dz ia ł praso łow ie  — kupcy  
han d lu jący  solą, a dziś tu  
ryśc i i  w roc ław ian ie , to 
w arzyszy ły  w ystępy zespo
łów  i popisy znanej kape li 
„ D re p ta k i” .

C A F -H a w a łe j

Edward Gierek 
w Bielsku-Białej

(Dokończenie ze Str. 1) *1 m ożem y ś m ia ło  pa trze ć  w  p rz y 
szłość. p o m y ś ln ie  ro z w ija ć  nasz 

budow ę  po m yś ln o śc i nasze j O Jczyz- .
ny. ......................................

Konferencja prasowa
w Wojewódzkim 

Inspektoracie 
Obrony Cywilnej

E d w a rd  G ie re k  s tw ie rd z i ł  nas tęp 
n ie , że z b liż a ją c y  się V I I I  Z ja zd  
P ZPR  p o dsum u je  d o ro b e k  m i ja ją 
cego 10-lecia i  o k re ś li k ie r u n k i  da l 
szego d z ia ła n ia . O p u b lik o w a n e  zo
s ta ły  W y tyczn e  K o m ite tu  C e n tra l
nego. k tó re  z a w ie ra ją  p ro pozyc je  
p ro g ra m u  ro z w o ju  k r a ju  na dalsze 
pięć la t .  Są to  sp ra w y , obok  k tó 
ry c h  n ie  m oże p rze jść  o b o ję tn ie  
żaden P o iak . P a r tia  w y ra ża  in te re 
sy i  dążen ia  ca łego  n a ro d u  i z te 
go czerp ie  swa s iłę . P o p a rc ie  d la  
je j  p ro g ra m u  przez k lasę  ro b o tn i
czą, przez lu d z i p ra cy  m ia s t i  w s i 
s ta n o w i je d y n y  m a n d a t do s p ra w o 
w an ia  przez PZPR k ie ro w n ic z e j 
r o l i  w  ż y c iu  p o lity c z n y m , w  budo
w ie  so c ja lizm u . D la tego  ta k  w ie lk a  
wagę — m ó w ił I  se k re ta rz  KC 
PZPR  — p rz y w ią z u je m y  do szero
k ie g o  zasięgu d y s k u s ji p rzedz jaz- 
d o w e j. T ro ska  i  o b o w ią zk ie m  wszy 
s tk ic h  o g n iw  nasze j p a r t i i  je s t 
uw ażne w y s łu c h iw a n ie  i  s ta ranna  
a na liza  zg łaszanych  w n io s k ó w  i  p ro  
p o z y c ji,  u za sadn ione j k r y t y k i  o raz  
w y k o rz y s ty w a n ie  ic h  w  p ro g ra 
m ach  i  w  bieżace.1 dz ia ła ln o śc i.

W y tyczn e  za k ła d a ła  k o n ty n u a c ję  
do tychczasow e j. sp ra w d zo n e j w  
obecnym  10-łeciu. s tra te g ii społecz
no-gospoda rcze j. N a p ie rw szym  p la 
n ie , ta k  ja k  do tąd  w  c a łe j p o lity c e  
p o g ru d n io w e j, s to ją  zadan ia  z w ią 
zane z sys tem a tyczna  p o p ra w a  w a 
ru n k ó w  p ra cy  i  życ ia  na ro d u , z 
za p e w n ien iem  pom yś lnego  b y tu  
ka żd e j p o ls k ie j ro d z in ie .

O becn ie  Jednak re a liz a c ja  ty c h  
zadań — ośw ia d czy ł m ów ca  — w y 
m aga o k re ś lo n ych  zm ia n  w  d z ia ła 
n iu  c a łe j nasze j g o sp o d a rk i n a ro 
d o w e j. W y n ik a  tó  z t ru d n ie js z y c h  
w a ru n k ó w  ze w n ę trzn ych  ! w e
w n ę trz n y c h , z ja k im i Już od k i l 
k u  la t  m a m y  do czyn ie n ia  i  ja 
k ic h  n a le ży  się spodziew ać. N ie  
u k ry w a m y  p rzeszkód i  t ru d n o ś c i 
na d rodze  naszego ro z w o ju , p o w 
s ta ły c h  d y s p ro p o rc ji i  n ie  p rze zw y 
c iężonych  Jeszcze zapóźn ień . Szcze
rze o ty m  m ó w im y  w  W y tyczn ych . 
U w ażn ie  a n a liz u je m y  ro z w ó j s y tu a 
c j i  w  św iec ie . C hcem y p lanow ać 
rozsądn ie  i  re a lis ty c z n ie  tem po  ro 
z w o ju , lic z ą c  się z w s z v s tk im i 
u w a ru n k o w a n ia m i. O tw a rc ie  s ta 
w ia m y  sp raw ę — n ie  będzie  nam  
w s z y s tk im  ła tw o . A le  n ie  w o ln o  
nam  zrezygnow ać z zasadn iczych 
ce lów . M u s im y  w ie c  osiągnąć w y ż 
szą n iż  do tychczas e fe k tyw n o ść  go
spoda row an ia . Oznacza to  k o n ie c z 
ność poważnego postępu w  p la n o 
w a n iu  i  za rządzan iu , w  o rg a n iz a c ji 
! d y s c y p lin ie  p ra cy , w  s tosow an iu  
ra c h u n k u  ekonom icznego  i obn iżce 
ko sz tó w  p ro d u k c ji,  w  zm n ie jsze n iu  
zużyc ia  m a te r ia łó w , su ró w có w  1 
e n e rg ii.  we w d ra ża n iu  n a w v k u  
oszczędzania w  sfe rze  p ro d u k c ji  l 
k o n s u m p c ji w  ka żd ym  m ie jscu  p ra 
cy  i  w  ka żd ym  gospoda rs tw ie  do
m o w ym .

T y lk o  w  te n  sposób będz.iemy 
m o g li w y k o rz y s ta ć  w  p e łn i w ie lk i 
p o te n c ja ł p ro d u k c y jn y  s tw o rz o n y  w  
la ta c h  s iedem dz ies ią tych  o raz  za
soby su ro w có w , k tó ré  pos iada  nasz 
k r a j .  u zyskać lensze w y n ik i  w  
p rzem yś le  i  r o ln ic tw ie .

Jestem  p rz e k o n a n y  — o św iadczy ł 
w  za ko ń cze n iu  E. G ie re k  — że w  
to k u  o g ó ln o n a ro d o w e j d y s k u s ji 
p ro b le m y , k tó re  s to ją  przed  na
szym  k ra je m , z n a jd ą  społeczne z ro 
zu m ie n ie , a p ro p o zyc je  ich  ro z w ią 
zan ia  zaw a rte  w  W y tyc z n y c h  sp o t
k a ła  się z po p a rc ie m , zostaną u z u 
p e łn io n e  i  w zbogacone . Jedność na 
szego n a ro d u  w o k ó ł p ro g ra m u  p a r 
t i i  s ta n o w i g łów ne  ź ró d ło  w szys t
k ic h  os iągn ięć  P o ls k ie j Rzeczypos
p o l i te j  L u d o w e j. D z ię k i t e j  Jednoś-

Młodzi Nad Odrą

Z ambicją i zaangażowaniem
0M ŁO D Y C H  ludziach dzia w  robotnicze j dz ie ln icy  Szcze- w  czerwcu br. plenum z d  pod- 

ła jących w dzie ln icow ej cina. IS m d w  'Ta
organ izac ji ZSMP Szcze- J A K IE  c z y n n ik i w p ły n ę ły  na  to , dz ie ży ” . Z a d e k la ro w a n o  w ów cza: 

c ln -N ad O dra p isu jem y często. * e °  ty c h  z o d r y  m ó w i s ię k w o tę  500 tys . z ł D o d n ia  dzisie.1-
„  , . . . . , zawsze n a jw ię c e j i  n a jle p ie j?  Ju ż  szego zg rom adzono  1uż Donad do-
Spotykam y ich bow iem , gdy sama księga  m ło d z ie żo w ych  p a tro -  j 0w ę  t (fl sum y. N a jle p ie j sp isa li 
składam y w iz y ty  w  ich zakła - n a to w  m oże s ta n o w ić  odp o w ie d ź  slę w  ty c h  p o czynan iach  m łodzie- 
dach pracy. W  instancjach ,pytanłe™x ł6' *?.ł,o d z i st,ocz'  żow cy  z p p d i u r  „ G r y f ” , grom a-
n o r t v im r ( 'b  a t o W o  ’7ar-TGr1-ria n io w c y  z „W a rs k ie g o  z re a liz o - dząc na sw o im  ko n c ie  aż 118 ty s  pa rty jn ych , a także Zarządzie w a li ju ż  ( i n a d a l k o n ty n u u ją )  pa- zi
W ojew ódzkim  ZSM P pow ie- t r o n a ty  nad  b u dow ą  m /s  „W a lk a  , . . . .  . . .
d z ia n o  n a m  70  r i  r  M a rt D r t r v  M ło d y c h ” , p e łn o m o rs k ic h  p ro m ó w  Je d n a k  me t y lk o  d z ia ła n ia  p ro -  
d z ia n o  nam , ze Cl z Mad O dry  i iP o m e ra n ia .r  , „S i le s ia "  o r iz  p ro -  a u k c y jn e  i p o lity c z n e  s ta n o w ię  
są na jleps i sposrod zachodnio- m ó w  rze czn ych  .K a rs ib ó rz ”  I I I  1 podstaw ow e tre ś c i poczynań  m ło - 
pom orskich Ogniw zw iązku. rv. A k tu a ln ie  na Jedne j ze stocz- dz ie ży  z d z ie ln ic o w e j o rg a n iz a c ji 
7 rp< ;7 tfl n a i lp n w y m  W n  r tn -  n io w y c h  p o c h y ln i m ło d z i lu d z ie  ZS M P  z N ad O drą . W ie le  u w a g i po- ¿.reszią najlepszym  tego ao^ p ra c u ją  w  ram ach  p a tro n a tu  na św ięcą s ię  d z ia ła ln o ś c i w  zakresie  
WOdem py ł kw ie tn io w y  dzień p ro m ie  z s e r ii „ o l im p i js k ie j ” . Jest o rg a n iz a c ji czasu w o lnego . T u  n a j-  
bieŻącegO roku, k ie dy  to  nad - to je d n o s tk a  o n a zw ie  „G e o rg  w iększe  po le  do  p o p isu  m a ią  ins tan  
o d rz a ń s k a  n r p a n iz n r ia  o ts ”  c je  zak ła d o w e , b o w ie m  m ożna jąo a rz a n o K a  o r g a n iz a c ja  ¿.»mu T akże  i  in n e  z a k ła d y  m ogą po - p ro w a d z ić  w  o p a rc iu  o w łasna  bazę. 
Otrzymała SWÓJ w łasny* sztan- c h w a lić  s ię p a tro n a ta m i. M ło d z ie -
dar. U fund ow a ły  go załogi za- ż°w a  załoga m/s W a lka  M ło d y c h ”  o  TY C H  i w ie lu  innych 
k ła dów  pracy. W  ten sposób o- ^ M w i k t e j . 2 w L d r t  ważnych sprawach radzą d z i -  
ceniono ca łokszta łt poczynań i  e k ip y  cz ło n k ó w  zw ią z k u  ze szcze- s ia j na kon fe renc ji sprawo- 
o s ią g n ię ty c h  e f e k t ó w  w  3-1 e t-  c iń sk ie g o  P rze d s ię b io rs tw a  B u d ó w - z d  a w c z o - w v b o r e z e i  c z ło n k o w ie  
m m  okresie dzia ła lności ZSM P p/trona, PS T ^ u ° , M w £  woSowni ZSM P w  dzie ln icy  Nad n drą 

P o lic  l i .  (M a c z )

W C Z O R A J o d b y ło  się sp o tka n ie  
szefa W o je w ó d zk ie g o  In s p e k to ra tu  
O b ro n y  C y w iln e j p łk .  M a ria n a  
W ieczerzaka  i  szefa M ie jsk ie g o  
In s p e k to ra tu  O b ro n y  C y w iln e j 
p p łk . H e n ry k a  D rozdow sk iego  z 
d z ie n n ik a rz a m i. O m ó w io n o  m . in . 
zadan ia  w y k o n y w a n e  przez od 
d z ia ły  i  s łu żb y  O b ro n y  C y w iln e j 
d la  u m o cn ie n ia  zaplecza o b ro n n e 
go P om orza  Zachodn iego  o raz  
w n io s k i w y n ik a ją c e  d la  OC ze zno
w e lizo w a n e j u s ta w y  o o b ro n ie  pań 
stw a .

P łk  M . W ieczerzak w rę c z y ł red. 
E d w in o w i W a lte ro w i z „G ło su  
Szczecińskiego”  i  re d . E d w a rd o w i 
W itu s z y ń s k ie m u  z „ K u r ie r a  Szcze
c iń sk ie g o ”  p rzyznane  przez szefa 
O b ro n y  C y w iln e j K ra ju ,  prezesa 
R ady  M in is tró w  P R L  b rązow e 
o d zn a k i „Z a  Z a s łu g i d la  O b ro n y  
C y w iln e j” .

Elektrowniom 
brakuje mocy

(Dokończenie ze str. 1)

cent. W  godzinach od 13.30 do 
16.30, czyli w  porze tzw . „do 
lin y  dziennej”  obowiązywać 
będzie czternasty stopień zasi
lan ia  i jeszcze mniejsze og ran i
czenia. Dopiero w ieczorem  za
potrzebowanie na energię e lek
tryczną wzrasta.

Nie na jgorze j zaczął się w ięc 
bieżący tydzień. Ubiegła n ie 
dziela była  jeszcze bardzie j 
spokojna. Obeszło się naw et 
bez obniżania napięcia w  sieci, 
co w  ostatn ich m iesiącach na
leży do sta łe j p ra k ty k i Z ak ła 
du Energetycznego. U c iąż liw y  
dla odb iorców  e lektryczności i 
tru d n y  d la energetyków  b y ł 
jednak tydzień  poprzedni, k ie 
dy to w  n iektó re  dn i w sku tek 
w yłączania l in i i  w ysokich na
pięć pozbawiano prądu duże 
obszary województwa.

W  tygodn iu , k tó ry  się w łaś
nie zaczął, d e ficy t w  ska li ca
łego k ra ju  sięgnie — w edług 
przew idyw ań Państw owej Dys
pozycji M ocy — 1200 m egawa
tów  w  szczycie dziennym  i  
1600 m egawatów (ty le , ile  daje 
cała „D o lna  O dra” ) wieczorem. 
W  następnym  tygodn iu  ten p la 
now y d e ficy t ene rg ii e lek trycz
nej pogłębi się.

Kończą się ju ż  jednak re
m onty w  e lektrow n iach . „D o l
na O dra”  od n iedz ie li pracu je  
pełną mocą. K ra jo w y  system e- 
nergetyczny je s t stopniowo za
s ilany  przez wyłączone dotych
czas z eksploatacji b lok i. Na
leży jednak pam iętać, że ja k  
zw ykle przed Sylwestrem  prze
m ysł zaczyna teraz nadrab iać 
całoroczne zaległości i  zw ięk
sza się jego zapotrzebowanie 
na energię elektryczną. Nie o- 
bejdzie się zatem w  ciągu nad
chodzących m iesięcy bez w y łą 
czania św ia tła  w  naszych 
m ieszkaniach.

N iedobór ene rg ii e lektryczne j 
pogłęb ia ją  aw arie, któ re  od 
m iesięcy trap ią  k ra jow e  elek
trow n ie . Ich przyczyną w  w ię k 
szości w ypadków  jest zła ja 
kość węgla, n ie  odpowiadająca 
norm om, ja k ie  p rzy ję to  insta
lu jąc  urządzenia energetyczne. 
„Dolna O dra”  na przyk ład , za
m iast’ węgla o określonej ka lo - 
ryczności, o trzym u je  czasem z 
kopa ln i m ia ł zmieszany i  p ia 
skiem i wodą. Natom iast ze 
względu na trudności eksploa
tacyjne  w  kopa ln iach węgla 
brunatnego najw iększy w  '-ra 
ju  zespół e lek trow n i „P ą tnów — 
Adam ów— K o n in ”  <.>d dawna 
nie w yko rzys tu je  pe łne j mo~v 
dyspozycyjnej. (tski)
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Tajemnicze zabójstwo prezydenta Korei Płd.

Przewrót czy nieporozumienie 
towarzyskie?

IN F O R M A C JE  aa tem at wydarzeń w  Seulu zm ien ia ły  „ i ,  eu * ń° S  W  “ lk a .S°,d2i"
:ouzinę —  w  zależności od źródła. P o łudn iow a Korea lanso- dochodzi do eksp lozji

w a la  początkowo tezę o p rzypadkow ym  m orderstw ie  prezyden . fa  ^ S i i o S n k o r e S w i M 1 r ^ r l '  
b“ k.ie.‘ ". w  res taurac ji. Późnie j zaczęto K i P ¿ t k  S S

A n d rze j JO NAS 
In terpress

Brow na, składającego w  Seulu 
trzydn iow ą  w izytę . W  piątek, 
26 październ ika  rano ambasa
do r USA, W illia m  G leysteen 
przeprowadza d ługą rozm owę 

przyw ódcą opozycji, K im  
W  • "

dochodzi do eksp loz ji 
niezaspokojonych am b ic ji'"
'a po łudn iow okoreańsk ie j ___ ,

m ów ić  o zabó jstw ie  w  siedzibie prezydenta. Ostatnio" am ery- t S h / 36 K iU * K om en ta rzy n ie  
kańskie  agencje in fo rm a cy jn e  tw ie rdzą , że Pak Dzong H y i pad ł uzeoa- 
o fia rą  niezaspokojonych a m b ic ji szefa połudn iow okoreańskie - 
go w yw iadu .

F A K T Y , w  każdym  razie te i... I  to b y ł koniec ca łe j spra- 
k to re  da się od tw o rzyć  w  te j wy. K im  Jae K iu  pow ędrował 
c h w ili,  p rzedstaw ia ły  się nastę- do aresztu, dotychczasowy p re - 
pująco. Pak Dzong H y i p o ją - m ie rC zh w e  K iu  Ha o b ją ł sta
w i ł  się w  siedzibie w yw ia d u  now isko prezydenta, a Pak 
w raz  ze sw ym i go ry la m i w  ce- Dzong H y i s ta ł się przeszłością, 
lu  om ów ien ia  z K im  Jae K iu  W arto  uzm ysłow ić sobie ka - 
spraw  is to tnych  d la  obu stron, lendarz wydarzeń. N a jp ie rw  u - 
W  czasie w iz y ty  dyskusja prze- sun ię ty  został z parlam entu 
istoczyła się w  k łó tn ię , w  cza- przywódca opozycji. K im  
sie k tó re j szef w yw iad u  opuś- Young Sam bow iem  pozw o lił 
c i ł  na chw ilę  pokó j, w  k tó ry m  sobie na ostrą k ry ty k ę  Paka. 
pode jm ow a ł Paka. W  czasie W  odpow iedzi na to 69 deputo- 
nieobecności w yd a ł rozkaz za- w anych złożyło swe m andaty, 
strze len ia  ochrony prezydenta, Następnie w yb u ch ły  studenckie 
po czym w e tkn ą ł za pas re w o l- rozruchy. P rezydent w p row a- 
w e r i p o w ró c ił do swego goś- d z ił stan w y ją tko w y , równocześ 

-czasie ^ a ŝze  ̂ w ym ia n y  n ie  podejm ując am erykańsk ie - 
zdań sięgnął nagle po spluwę go sekretarza obrony H aro lda

Z wizytą w Rumunii <2>

Podwodna tresur!
(Od naszego wysłannika)

AiB Y  zobaczyć po p isy  d e l f i -  b yć  ś w ia d k a m i n ie p o w ta rz a ln e g o  
n ó w  n ie  trze b a  k o n ie c z n ie  w id o w is k a . Z obaczyc ie  p ra w d z iw y  
je c h a ć  do  U S A  na M ia m i c y r k  w  w y k o n a n iu  d e lf in ó w . Te 
B each . N ie  trze b a  też  ch o - m ą d re  zw ie rzę ta  ja k  to rp e d y  w y - 

d z ić  do  s łyn n e g o  w c a ły m  św le c ie  p ry s k u ją  spod w o d y , w z b ija ją  się 
a k w a r iu m  ks ię c ia  R a in ie ra  w  na k i lk a  m e tró w  w  p o w ie trze  i 
M o n te  C a r lo . W y s ta rc z y , podczas w y k o n u ją  p ra w d z iw e  e k w il ib r y s ty -  
p o b y tu  w  R u m u n ii,  z a trz y m a ć  się czne sz tu k i, 
na k i lk a  g o dz in  w  M a m a i. T am .
o b o k  ..w esołego m ia s te czka ” , A le  n a jp ie rw  trze b a  za ją ć  m ie jsce
g d z ie  k a ż d y  z re g io n ó w  tego  k ra -  na a m f ite a tra ln ie  po ło żo n e j w id ó w  
1u m a w ła sn ą , re g io n a ln ą  re s ta u - n i.  W  p rze z ro czys te j w o d z ie  d o jrz y  
ra c ję , w id a ć  o k rą g ły  b u d y n e k  d e l-  c ie  p ie rw sze  po p isy  d e lf in ó w . Sześć 
f in a r iu m .  P oznacie  go  po k o le jc e , p o tę żn ych  m o rs k ic h  ssaków  o p is u je  
k tó ra  s to i p rzed  n im  przez c a ły  szy b k ie  k rę g i w o k ó ł śc ian  basenu, 
d z ie ń . M asywm e s y lw e tk i w  u ła m k u  se-

N ie  ż a łu jc ie  czasu. Z a jm ijc ie  k u n d y  z m ie n ia ją  k ie ru n e k , 
m ie jsce  na k o ń c u  o g o n ka , żeby  6 ra zy  w  c ią g u  d n ia  na podest

BRAZYLIA

„Kękitne Motyle“ przewidują 
rychły koniec świata
BUENOS A IR E S  PAP. Z  Rio de Jane iro  nadeszła wiadomość 

o zapowiedzi popełn ienia zbiorowego sam obójstw a przez liczą 
cą 500 fa n a tykó w  sektą re lig ijn ą  w  d n iu  13 stycznia przyszłego 
roku , k iedy  to ma nastąpić w edług ich p rzew idyw ań zapocząt
kow any 120-dniowym  potopem koniec św iata. W iadomość tę 
podał dz ienn ik  w  mieście Cam pina G rande w  stanie Para iba 
na północnym  wschodzie B ra zy lii.

N A  czele sekty  parano ïkôw  w yznania . Sekta, k tó re j w y - 
s to i 73 -le tn i ana lfabeta  Rondon znaw cy s tro ją  się w  b łęk itne  
M angue ira , podający się za tu n ik i i  stąd je j nazw a, zabra- 
„ w ys łann ika  Boga". Nosząca n ia  seksu, palenia i  p ic ia  a lko - 
nazwę „B łę k itn e  M o ty le ”  sekta holu, a także chodzenia do k i-  
p o ja w iła  się dwa la ta  tem u i na i tea tru , oglądania te le w iz ji 
dziś liczba je j w yznaw ców  prze i  noszenia d ług ich  w łosów. O d- 
kroezy ła  ju ż  pó ł tysiąca. Za- m aw ia  wreszcie p raw a ko rzy - 
proszony osta tn io  do studia stania z porad le ka rsk ich  w  
m ie jscow ej te le w iz ji M angue i- w yp adku  choroby. Fanatycy
PO A r W I f t f w ło iń ł  n  O t . ro in k  . . . I  ______ i _____  ł  . . .  . ** *

Polsko -  meksykański
zbliżenie

(Dokończenie ze str. 1)

w spółpracy po lityczne j, gospo
darcze j, k u ltu ra ln e j i  nauko
w o -techn iczne j, w  duchu t ra 
d ycy jn e j p rzy ja źn i łączącej oba 
narody.

opo w ie dz ia ły  się za położeniem 
kresu w yśc igow i zbrojeń, po
p iera jąc też ideę zwołania 
św ia tow e j kon fe renc ji rozbro je 
n iow ej.

P rzyw ódcy P R L i M eksyku 
p op a rli ideę rokow ań na tem at 

A n a lizu jąc  sytuację  m iędzy- rozbro jen ia  atomowego i w y e li-  
narodową przyw ódcy obu k ra -  m inow an ia  w sze lk ich  b ron i m a
jó w  s tw ie rd z ili zbieżność pog lą- sowej zagłady. W yrażając za
dów  w  ocenie podstaw ow ych dow olenie z zaw arcia uk ładu  
prob lem ów  współczesnego św ia  S A L T  I I ,  oba j mężowie stanu 
ta, podkreś la jąc znaczenie rea - opow iedzie li stę też za dalszym i 
liz a c ji zasad K a r ty  NZ, zw łąsz- ro ko w a n ia m i, w  spraw ie S A LT  
cza w  zakresie poszanowania I I I .  
suw erenności państw  i n ieuży-
w ania s iły  w  stosunkach m ię - H . Jab łońsk i zaprosił prezy- 
dzynarodowych. Obie s tron y  den ta  J. Lopeza P o rt il lo  do zło- 
w y ra z iły  przekonanie, iż  ty lk o  żenią w iz y ty  państw ow ej w  
trw a ły  pokó j gw a ra n tu je  d a l- Polsce. Zaproszenie zostało przy 
szy postęp ludzkości. W yrażono ję te  z zadowoleniem, 
nadzieję, że pełna realizacja 
A k tu  Końcowego K B W E  w  
H e ls inkach przyniesie korzyści 
n ie  ty lk o  Europie, ale i  in nym  
regionom  św iata. Obie s trony

opow iedzia ł o swoich 
zjach i  przewidzeniach.

O końcu św iata ł  potopie 
m ó w i M angue ira  pow o łu jąc się 
na w iz ję  17-le tn ie j dziew czyny, 
k tó ra  będąc w  trans ie  w yzna
ła , iż  w iadom ość tę  przekazał 
je j sam Jezus Chrystus. W ła 
dze i op in ia  pub liczna stanu 
P ara iba z n iepoko jem  śledzą 
poczynania sekty  obaw ia jąc się 
pow tó rzen ia  m akabryczne j ma 
sakry  w  dżung li gu jańsk ie j. O- 
f ia rą  szaleństwa padła ro k  te 
m u 900-osobowa am erykańska 
sekta fa n a tykó w  J im a  Jonesa.

P o lic ja  b ra zy lijska  n ie  w id z i 
podstaw  do ja k ie jk o lw ie k  in 
te rw e n c ji, ponieważ sekta dz ia
ła w  opa rc iu  o konsty tucy jne  
gw arancje  w o lności sum ien ia i

przez trz y  d n i w  tygodn iu  po 
szczą ograniczając p o s iłk i do 
chleba i  wody.

Białe niedźwiedzie
na zielono

L O N D Y N  P A P . Z w ie d z a ją c y  ogród  
z o o lo g ic z n y  w  A u c k la n d  .n a jw ię k 
szy w  N o w e j Z e la n d ii,  zo s tań  n ie 
m ile  zaskoczen i fa k te m , iż b ia łe  
n ie d ź w ie d z ie  w y s tę o u ją  ta m  w  k o 
lo rz e  z ie lo n y m . P ra c o w n ik  og ro d u  
w v ja ś n i ł .  iż n ie  o ada ja  b y n a jm n ie j 
o f ia rą  z b io ro w e g o  z łu d ze n ia  o p tycz 
nego. F ig la  tego  m is io m  i  gościom  
o g ro d u  s p ła ta ł m ik ro s k o p ijn y  g rz y 
bek , k tó r y  za g n ie źd z ił s ię  w  n ie 
d źw ie d z im  fu trz e .

ZSRR. Nowe centrum  
handlow e w  k irg is k ie j wsi 
Kaszgar-K iezlak.

C A F  — TASS

Wiec protestacyjny 
w Waszyngtonie

W A S Z Y N G T O N  P A P . Z  in ic ja ty w y  
k ra jo w e g o  zw ią z k u  w a lk i  z p rze 
ś la d o w a n ia m i ra s o w y m i i  p o lity c z 
n y m i w  W a szyn g to n ie  o d b y ł się 
m a so w y  w ie c  p ro te s ta c y jn y  p rze 
c iw k o  n a ru s z a n iu  p ra w  i  w o ln o ś c i 
o b y w a te ls k ic h  w  S ta n a ch  Z je d n o 
czonych .

U c ze s tn icy  w ie c u , k tó r z y  p rz y b y li 
z ró ż n y c h  s tro n  k r a ju  s tw ie rd z il i,  
że w  U S A  tys ią ce  osób zo s ta ło  
u w ię z io n y c h  z tego  pow odu , że 
w y s tę p o w a li a k ty w n ie  w  o b ro n ie  
e le m e n ta rn y c h  p ra w  lu d z k ic h . 
W s ka zyw a n o  m . In .. iż  w obec  lu d 
nośc i m u rz y ń s k ie j w ła d ze  s to su ją  
p o l i ty k ę  d y s k ry m in a c j i  ra so w e j, co 
Jest sprzeczne z A k te m  K o ń c o w y m  
K B W E  i  D e k la ra c ją  P ra w  C zło 
w ie k a .

Z g ro m a d z e n i d o m a g a li się, a b y  
a d m in is tra c ja  U S A  n ie z w ło c z n ie  
u w o ln iła  p rz e trz y m y w a n y c h  w  
w ię z ie n ia c h  w s z y s tk ic h  lu d z i, k tó 
rz y  w a lc z y l i  o p ra w a  o b y w a te ls k ie .

Chiński uran
A G E N C JA  S IN H U A  podała, 

że służba geologiczna C h iń 
sk ie j A rm ii Ludow o-W yzw oleń 
czej z loka lizow a ła  w  p ro w in 
c j i  L ia o n in g  (C h iny północno- 
wschodnie) złoża rudy  urano
w e j. Po wstępnych badaniach 
stw ierdzono, że zawartość u ra 
nu  pozw ala na w ybudow anie 
w  re jo n ie  złóż ko p a ln i średnie j 
w ie lkośc i.

Podczas rozm ów  prowadzo
nych w  P e k in ie  przez przed
s ta w ic ie li japońskiego M H Z  i 
p rzem ys łu  strona chińska w y 
stąp iła  z prośbą o k re d y t w  
wysokości 5,3 m ld  do la rów  na 
potrzeby program u unowocześ
n ien ia  przem ysłu. Zdaniem  
biznesm enów japońskich  C h i
n y  p la n u ją  w  ram ach te j kw o 
ty  w ybudow anie  w ie lik ie j hu
ty  a lu m in iu m  w  regionie auto
nom icznym  Kuangsi-Czuang. 
Z akład ten m ia łb y  produkow ać 
w 1985 roku  około 600 ton  a- 
łu m in iu m .

Siedemnaście razy 
przez La Manche
L O N D Y N  P A P . Po ra z  s iedem na

s ty  w  sw e j ka .rie rze  1 szósty  w  ro 
k u  b ie żą cym  37-letnd B r y ty jc z y k  
M ik e  Read p rz e p ły n ą ł w p ła w  k a 
n a ł L a  M anche  1 je s t to  w y c z y n  
re k o rd o w y  w  te j  d z ie d z in ie . Read 
w szed ł do  k a n a łu  w  b ry ty js k im  
D o v e r w  n ie d z ie lę  ra n o . P ły n ą ł ca
ły  dz ie ń  i  w ie czo re m  w ysze d ł na 
b rzeg  w  p o b liż u  fra n c u s k ie g o  
P a s-D e -C a la is . W ice m is trze m  św ia 
ta  -w  n a ło g o w y m  p o k o n y w a n iu  
w p ła w  k a n a łu  L a  M anche  Jest 
obecn ie  A u s tra l i jc z y k  Des R en- 
fo rd . D o  n ie d z ie ln e g o  w y c z y n u  
Teada d z ie l i ł  z B ry ty jc z y k ie m  re 
k o rd  ś w ia ta  m a ją c  na ko n c ie  
1 6 -k ro tn e  p o k o n a n ie  L a  M anche.

basenu w ychodzą  tre s e rz y : N ic o la i 
P ru te a n u  tu b  D u m it r iu  D u m itru .  
K a ż d y  u b ra n y  na b ia ło , w  s tro ju  
na k tó ry m  o d b ija  się n a jm n ie js z a  
n a w e t k ro p e lk a  w o d y . A le  po za
ko ń c z e n iu  s p e k ta k lu  tre s e r p o w ra 
ca „za  k u l is y ”  id e a ln ie  suchy. 
W z b ija ją c y  się w  p o w ie trz e  d e lf in  
n ie  spada b e z w ła d n ie  na p o w ie rz 
c h n ię  -w o d y . le cz  „w s u w a  s ię”  w  
n ią  bezsze lestn ie , bez p lu s k u  i  fo n  
ta n n y  b ryzg ó w .

P rzez trz y d z ie ś c i m in u t jes teśm y 
ś w ia d k a m i w ie lu  s k o m p lik o w a n y c h  
poipisów. W ię c  n a jp ie rw  z w y k le  
sko-ki w o k ó ł basenu. P o te m  s k o k i 
p a ra m i, w  t r ó jk ę  i  w  czw ó rkę . 
S a lto  w  przód  i  s a lto  w  ty ł .  W y 
że j, eoraz w y ż e j. W reszc ie  o dw a , 
t r z y  m e tr y  nad  lu s tre m  w o d y  po
ja w ia  się ru ch o m a  pop rzeczka . Te 
w ie lk ie  s tw o rz e n ia  p o k o n u ją  ją  zu 
p e łn ie  ła tw o  i  bez p rzeszkód. N a
g ro d ą  są r y b y .  k tó r y m i k a rm i je  
tre se r z rę k i.  M uszą t y lk o  w zn ieść 
s ię  p o łow ą  c ia ła  ponad lu s tro  w o 
dy.

T e ra z  n a d ch o d z i po ra  na p o p i
sy n ie co  tru d n ie js z e . W ru c h  id z ie  
k ilk a n a ś c ie  k o lo ro w y c h  p iłe k  do 
ten isa . P ły w a ją  p rzez k i lk a  se
k u n d  na p o w ie rz c h n i basenu 1 b ły  
ska w ic z n ie  z n ik a ją  w  zę b a tych  
paszczach d e lf in ó w . M ą d re  s tw o 
rze n ia  p rzynoszą  je  do rą k  t r e 
sera. T o  sam o o d b y w a  się z  k o ła 
m i ra tu n k o w y m i i  k ó łk a m i do 
r in g o . Z  k o le i po ra  na... m ecz p i ł 
k i  rę czn e j. B ra m k a rz e m  je s t t re 
ser, g ra cza m i — d e lf in y .  I  choć 
m ężczyzna zac ięc ie  b ro n i b ra m k i, 
p i łk i  t r a f ia ją  do śro d ka .

N a za kończen ie  — rzecz je d y n a  
w  sw o im  ro d z a ju . L e k c ja ...  śp ie 
w u . Sześć po tę żn ych  s tw o rz e ń  w y 
d a je  d ź w ię k i na rozkaz tre n e ra . 
H u ra g a n  o k la s k ó w  i  s p e k ta k l do
b iega  k o ń ca .

— Nasze d e lf in a r iu m  — o p o w ia 
da in ż . M a rc e l S ta n d u  — pow sta
ło  w ła ś c iw ie  20 la t  te m u . B y ło  to  
je d n a k  w te d y  je d y n ie  a k w a r iu m . Po 
10 la ta c h  w y b u d o w a liś m y  ob o k  
p la n e ta r iu m , a w  ro k u  1972 po
w s ta ł basen, w  k tó ry m  zo rgan izo 
w a liś m y  p o ka zy  t re s u ry  d e lf in ó w . 
W  sezonie le tn im  co d z ie n n ie  od
byw a  się po 5—7 s p e k ta k li,  a na 
k a żd ym  m a m y k o m p le t w id zó w .

— W M o rzu  C z a rn y m  — c ią g n ie  
nasz ro zm ó w ca  — ż y ją  t r z y  pod
staw ow e  g a tu n k i d e lf in ó w . P ie rw 
sze to  w ie lk ie  egzem plarze  docho 
dzące do trz e c h  m e tró w  d łu g o śc i 
i w ag i 260 k ilo g ra m ó w . D ru g i ga
tu n e k  o ła c iń s k ie j na zw ie  „d e lp -  
h is ” , c z y li d e lf in  w ła ś c iw y , n ie  
p rze kra cza  z re g u ły  2 m e tró w  i  
w aży  do 105 k g . Te w ła ś n ie  są 
u ro d z o n y m i a k to ra m i i  ła tw o  pod
d a ją  się tre s u rz e . W reszcie  g a tu 
n e k  trz e c i „p h o c e n a ”  o d łu g o ś c i 
do 160 cm  i  w adze o k o ło  60 kg .

— D y s p o n u je m y  obecn ie  w yszko 
lo n y m i egze m p la rza m i — o p o w ia 
da d a le j in ż . S ta n d u . — Ic h  tre s u 
ra  t rw a  o k o ło  S—6 m ie s ię cy , p rz y  
czym  je d y n y m  a rg u m e n te m , k tó 
ry m  d y s p o n u je  t re n e r .  Jest na 
g ro d a  w  p os tac i k a w a łk a  sm acz
n e j r y b y .  O becn ie  m a m y  w  zapa
so w ym  basenie dalsze c z te ry , pod
dane in te n s y w n e m u  szko le n iu . 
Z ło w il iś m y  Je w w ie k u  S m ies ięcy  
i  po zo s ta n ą  u  nas na całe życ ie .

— W  p rz y s z ły m  ro k u  — k o ń c z y  
swą w y p o w ie d ź  d y re k to r  d d f ln a -  
r iu m  — zaczn iem y budow ę  basenu 
k ry te g o . C hcem y w  te n  sposób za
spoko ić  w z ra s ta ją ce  z a in te re so w a 
n ie  tu ry s tó w  z k r a ju  i  z a g ra n ic y  
naszym  w id o w is k ie m . D z ię k i no
w em u o b ie k to w i p o ka zy  m ożna bę 
Ązie p ro w a d z ić  ta k ie  i  w  okres ie  
z im o w y m  A  Jest na  co  popa trzeć . 
Nasze d e lf in a r iu m . ja k o  je d y n e  na 
św iec ie , p ro w a d z i tre s u rę  tego  ga
tu n k u  d e lf in ó w .

Zachęcam  raz Jeszcze. N ie  ż a łu j
c ie  czasu. W p ra w d z ie  tro c h ę  szko
da w sp an ia łego  s łońca  na piasz
c zys te j ru m u ń s k ie j p la ży , a le  je 
d y n y  na św iec ie  c y rk  d e lf in ó w  ga 
tu n k u  „d e lp h is ”  w  M a m a i ob o k  
K o n s ta n c y  — trze b a  k o n ie c z n ie  zo
baczyć!

J . T IM E N

Wyprzedawali szpital
D W A J  p ra c o w n ic y  s z p ita la  w  

M o n tre a lu  (K a n a d a ) d o ra b ia li do 
p e n s ji w  te n  sposób, że sp rzedaw a
l i  k ra d z io n e  w  m ie js c u  p ra c y  róż
ne  p rz e d m io ty . Ic h  bezczelność do 
szła do te g o  że m ię d z y  in n y m i 
sp rz e d a li d w a  s to ły  o p e ra c y jn e  o - 
raz s z k ie le t lu d z k i.  N a k ry to  ic h  
p rz y  d e m o n ta żu  c e n t ra lk i te le fo 
n ic z n e j.
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W tym roku — 200 milionów ton

Węgiel  ł ą c z y
t  i .

JEŚLI wszystko pójdzie do
brze, rekord padnie ran
kiem w Sylwestra. Ostat

niego dnia roku 1979 polskie gór
nictwo po raz pierwszy w historii 
przekroczy 200 milionów ton rocz
nego wydobycia węgla kamien
nego!

Jeśli pójdzie jeszcze lepiej, sta
nie się to —  być może — już na 
kilka dni przed Sylwestrem. Sto 
milionów ton wydobyto przecież 

.przed terminem —- 29 czerwca.
Każdego dnia ponad 300-tysię- 

czna rzesza górników wydobywa 
630 tysięcy ton w ęgla Ktoś zadał 
sobie trud i policzył, że pociąg 
zestawiony z całodziennego urob
ku wszystkich 65 polskich kopalń 
miałby długość 260 kilometrów, 
górniczy, o na powierzchnię kom-

N A  B U D O W IE  l i n i i  h u tn lc z o -p rz e  
« ty łow ej, b iegnące j % H ru b ie szo w a  do 
H u ty  „K a to w ic e ” , t rw a ją  in te n s y w n e  
p race . D o m o m e n tu  p rze ja zd u  
p ie rw szego  poc ią g u  po te j a r te r i i  
pozos ta ło  n ie w ie le  czasu. P rz y  bu 
d o w ie  m o stu  na W iś le , w  m ie jsco 
w ośc i /.ad  uszn i k i (w o j.  ta m o b rz e - 
a k ie j p ra c u je  w ie lu  w y k o n a w c ó w . 
G o tow e  są j u i  f i la r y .  Ń a o bu  brze? 
gach  zm o n to w a n o  w s z y s tk ie  p ięć 
p rzęse ł, k tó re  nasuw a  się obecn ie  
nad  n u r t  rz e k i. Dużą pom ocą s łużą 
k o łn ie rze  L W P .

(F o to  — C A F ) •

czyłi mniej więcej tyle, ile wynosi 
odległość z Katowic do Żyrardo
wa. -Najwięcej dają kopalnie: „Z ie 
mowit", „Siemianowice", „Sosno- 
wiec", „Lenin".

Tradycyjny obraz górnika — ta
ki, jaki widniał na starym bank
nocie pięćsetzłotowym, z kilofem 
i łopatą — to widok niezmiernie 
już rzadki w naszych kopalniach. 
Tylko w centrum Górnośląskiego 
Okręgu Przemysłowego, tam, 
gdzie likwiduje się pozostawione 
ongiś filary ochronne, dobywa się 
węgiel metodami sprzed stu lat. 
W dużych kopalniach maszyny za
stąpiły ludzi. Coroczny, znaczny 
wzrost wydobycia jest rezultatem 
postępującej mechanizacji prac w 
górnictwie. Pierwszy kombajn, ra
dziecki „Donbas", wprowadzono 
do podziemi Kopalni „Zabrze" w 
roku 1950; dziś aż 70 procent u- 
robku uzyskuje się ze ścian zme
chanizowanych, przy których pra
cują kombajny węglowe polskiej 
produkcji.

Dużo by tu można pisać o me
chanizacji w kopalniach —  bo 
oprócz kombajnów różnych typów 
wprowadzono pod ziemię hydra
uliczne podpory stropów, obudo
wy osłonowe, nowoczesny sprzęt

putery —- dużo, ale tematyka to 
zbyt specjalistyczna. Poprzestań
my więc tylko na ogólnym stwier
dzeniu, że współczesna kopalnia 
to wysoce zmechanizowany za
kład produkcyjny, który realizuje 
z roku na rok coraz wyższe pla
ny wydobycia. A w nowoczesnym 
zakładzie wcale nie wysiłek fizy
czny daje się ludziom najbardziej 
we znaki. W podziemiach Kopal
ni „W ieczorek" — jednej z naj
nowocześniejszych w polskim 
przemyśle węglowym —  towarzy
szy nam atmosfera przyspieszo
nego rytmu pracy i odpowiedzial
ności za plan, gdy minuty prze
licza się na grubość węglowego 
strumienia, płynącego chodnikiem.

Ale zanim nastąpił zjazd na po
ziom 306, pokazano nam kompu
tery. Komputerowa centrala Ko
palni „W ieczorek" służy całemu 
Katowickiemu Zjednoczeniu Prze
mysłu Węglowego. W pomieszcze
niach sąsiadujących z maszyną 
cyfrową czułe aparaty notują co 
minutę stężenia metanu w róż
nych miejscach kopalni, gotowe 
samoczynnie wyłączyć prąd i pod 
njeść alarm, gdy przekroczy ono 
ustalony poziom. Ludzie, którzy 
„z góry" dyrygują pracą, wiedzą 
w każdej chwili co się dzieje „na 
dole" dzięki systemowi elektroni
cznych przekaźników.

Na poziomie 306 pracuje kom
bajn węglowy 3 RDU, „m ister eks 
portu" ubiegłorocznych Targów 
Poznańskich. Z szybkością dwóch- 
trzech metrów na minutę kruszy 
węglową ścianę na głębokość pół 
metra, wgryzając się w pokład 
węgla, którego wystarczy mu 
jeszcze na pięć miesięcy; później 
przeniosą go gdzie indziej. Strop 
w wydrążonym chodniku podtrzy
mują hydrauliczne podpory, któ
rych sto ustawiono jedną obok 
drugiej. Są one pewniejsze niż 
drewniane stemple. Cztery bryga
dy, kierowane przez sztygara Kry
stiana Furmana, drążące tę ścianę 
przez okrągłą dobę, mają wyzna
czony plan wydobycia 2 600 ton. 
Maksimum tego, co mogą dać z 
siebie maszyny i ludzie.

„W ieczorek", kopalnia ze 150- 
letnią tradycją, daje codziennie 13 
tysięcy ton węgla. Pod względem 
wielkości wydobycia jest na trze
cim miejscu w swoim zjednocze
niu, pod względem wydajności na 
jednego zatrudnionego —  na 
pierwszym. Zatrudnia na dole 4 
tysiące osób, na powierzchni 2600.
I ciągle do pracy na dole, naj
cięższej ale i najlepiej wynagra
dzanej, poszukuje chętnych. -Ścią
gają powoli z całej Polski, znę

ceni wysokimi zarobkami (średni 
w całej kopalni —  9 tysięcy, na 
dole wyższy), doskonałymi warun 
kami socjalnymi, przywilejami, ja
kie przysługują górnikom.

Ci, którzy przychodzą z daleka, 
akceptują bez zastrzeżeń cztero
brygadowy system pracy, jaki obo 
wiązuje już w większości kopalń 
i w „Wieczorku" także. Miejsco
wym ten nowy rytm — sześć dni 
pracy po osiem godzin, dwa dni 
odpoczynku —  zburzył tradycyjny 
porządek spraw, który przejęli od 
rodziców i dziadków.

A tradycja — święta rzecz. Ko
palnia jest ośrodkiem życia spo
łecznego. W okół kopalni, w jej 
najbliższym sąsiedztwie mieści się 
wszystko. Górnicze osiedle z ciem 
noczerwonej cegły, z początku 
XX wieku, takie jakie my, miesz
kańcy nadmorskich miast, znamy 
z film ów; starzy nie ruszyliby s r  
stąd za żadne skarby, młodzi wo 
lq mieszkać w nowych domach, 
ale też tylko tu, w Giszowcu, a 
nie w odległych dzielnicach Kato
wic. Za bramą kopalni — ogródki 
działkowe, miejsce spędzania urlo 
pów, świątynia emerytów. Własna 
elektrociepłownia, własna przy
chodnia, fuczarnia trzody, klub ho
kejowy „Naprzód Janów" —  wszy
stko przy kopałni, wszystko razem 
z kopalnią, nic bez niej. Węgiel 
łączy.

Będzie łączył jeszcze przynaj
mniej do połowy przyszłego stu
lecia. Zasobów, które poznano, 
wystarczy „Wieczorkowi" do roku 
2020. Później trzeba będzie zejść 
do głębiej położonych pokładów, 
jeszcze nie zbadanych, ale na pew 
no istniejących, poniżej poziomu 
680 metrów. Mniej więcej w tym 
samym czasie wszystkie kopalnie 
Górnego Śląska zakończą eksplo
atację łatwo dostępnych złóż. Bę
dzie to początek epoki drogiego 
węgla, ale przecież nie początek 
końca epoki węgla w ogóle. Jesz
cze nie...

O tym, że kiedyś to czarne bo
gactwo wyczerpie się, nikt na ra
zie nie myśli. Naukowcy oszaco
wali zasoby polskiego węgla na 
155 m iliardów ton —  a to jest 
liczba, która uspokaja, nawet je
śli nie wszystko z tego uda się 
wydobyć. Dziś ważne jest to, że 
koniunktura na węgiel nie słab
nie, a przeciwnie —  rośnie. Na 
fali tej koniunktury powstają no
we kopalnie, w budowie jest ich 
jedenaście. W przyszłym roku po
płynie pierwszy węgiel z Lubel
skiego Zagłębia. Kolejne 200 mi-' 
lionów ton wydobędą polscy gór
nicy na długo przed Sylwestrem 
1980. «s-ki)

„ RO ZD7AENSKI”  — jeden z najnowszych szybów  kopa ln i
„ W ieczorek” .

Sprawa nie tylko Głębokiego

uznany i me zrozumiany
RA ?vrc<  ca m o t v w v  w v s t a -  C. TC. N O R W ID  je s t a u to re m  k i l -  sp e k ta k lu , k tó r y m  b y  p o w iedz iano  

. . s ą  m o ty w y  w j s w  k u  , ram at6W f m ó re  za życ ia  p o e ty  Jakąś p ra w d ę  o p rzesz łośc i naszego 
W ifin ia n a  s c e n a c n  t e a t -  n ie  doczeka ły  się re a liz a c ji.  W ie ł-  n a ro d u  w  sposób je d n o zn a czn y , 
r a l n y c ł l  k la syk i, na O g ó ł kość , n iep o w ta rza ln o ść  je g o  ta le n -  c z y te ln y . P ię kn e  poszczególne k a - 

c ta n n w i n n n  w r łz ip r z r w  m a tę -  tu  zosta ła  o d k ry ta  i  uznana w  X X  m y k l n ie  d c ła d a ją  s ię  w  k a le jd o -  s ta n o w i o n a  w d z ię c z n y  m a tę -  w ie k u  w  d r * m a tyce  tT ó jc y  ro .  sk o p o w y  k s z ta łt .  „Ź ró d ło ”  -  tra -
r i a ł  d o  U k a z y w a n ia  m t e r p r e t ą -  m a n ty  czne j — p isa ł o  n im  L e o n  w e s tu ją c  W . G om b ro w icza  z
cy jn ych  m o ż l iw o ś c i  in s c e n iz a -  S c h ille r  w  1913 r . — N o rw id a  i  „F e rd y d u rk e ”  — p o w in n o  w z ru -
t n r ó w  r t / e c t r t  rp ? v -!P r t r n k t u ie  W  ysp iańsk lego  u k ry te  są k s z ta łty  szać, a le  co  z ro b ić , g d y  n ie  w z ru -to r ó w .  C z ę s to  reżyser t ra k tu je  Pols%le j  Sc *  M o n u m e n ta ln e j" .  W  sza? I  c z y ja  to  w in a , jeśU  w  ogó-
dzieło klasyczne bez ceregieli, 1908 r  o d b y ł;, s ię  p re m ie ra  „K ra -  * -  ......... .. — •—*  ----------•
dokonuje na n im  operacji znie
kształcających, kaleczy je  w ła 
sną m yślą, ideą. W  ubiegłym  
roku recenzenci te a tra ln i do
n ieś li o w ydarzen iu , k tó re  m ia
ło  stać się sygnałem  do poha
m ow ania sam owoli n iek tó rych
in s c e n iz a to rÓ W . O tó ż  H e n ryk  k u s a " ; po niej in sce n izo w a n o  inne m fo tó w ; d la  k tó ry c h

łe  o  w in ie  m oże b y ć  m ow a?

re żyse ro w i ch c ia ła  
:ata T re u t le r ,  k tó ra  

zap ro p o n o w a ła  sce nog ra fię  w sp ie 
ra ją c ą  te k s t l  d z ia ła n ie  sceniczne 
w y ją tk o w o  w n ik l iw ą  a n a lizą  m a
te r ia łu  lite ra c k ie g o . In te n c je  b y ły  
słuszne, lecz b a ro ko w a  o b fito ść  
rzeczy, w yszukana  pom ysłow ość w  
w y s u p ły w a n iu  w c ią ż  n o w y c h  przed  

. .  „ m io tó w , d la  k tó ry c h  z ro zw o je m
B aranow ski p rzygotow a ł W  T e- d ra m a ty . N o rw id  k u s i ł  re żyse ró w  w yd a rze ń  coraz t r u d n ie j b y ło  do- 

im  T n m p 7 s  w  h is to r io z o fią , a le g o rią  i  s y m b o liz -  p isyw a ć  re a ln e  znaczenia — te  do -
a t r z e  im . J a ra c z a  w  y i s a y n  e m em , parabo licznośc ią , m o ż liw o śc ią  b re  za m ia ry  s ta w iły  pod  zn a k ie m
inscenizację „D ziadów  , które... m i i  bogactw em  te a tra ln e g o  tw o -  za p y ta n ia , 
m ó w iły  O h ippisow skich ru -  rz y w a . Wobec a u to ra  „P ro m e th i-

-------- - szczególnie p o czu li się d łu ż  S rp n łł w  z a m k u  ie ś li ch o d z i o
•_ „ ,  . „  . . . , ..............  ludz ie  te a tru . Ju liu s z  O ster “ cena w  z a m k u , Jesu cn o a z l o

Skandal b y ł  w ie lk i, ale nie zdo w a „P ro m e th ic iio n a ”  u z n a ł za Jg^ ¿ obre  tradvc1e^ D o  n i? h  n a llż a -  
ła ł zniechęcić H. Baranow skie- cas jć  Sn̂ v K « i  lo  w y k o rz y s ty w a n ie  n a tu ra ln e g o
go do k la syk i. W  Szczecinie po- w Ł lu d £ J o h  wtr.oSci J S
ja w ił s ię  on jako adaptator i  W p o e ty c k im  k sz ta łc ie  d z ie ł N o rw i k r 5 S  ln iY n y m  p łó tn e m  k tó re  Pn a 
reżyser „Ź ró d ła "  w ed ług d ra - p o czą tku  w yd a rze ń  suge row a ło
m atów  __ „W anda” ,. „K ra k u s ” , ,°6vi° j£ ? & d S yl1 tyC“ ą dr‘ ma'  g g * 0« “ s£
.Zwolon oraz w ierszy 1 po- Tw órczość N o rw id a , ta k  ja k  1 ze śc ian , b a lk o n ó w  — ode jśc ie  od

em atów C. K . N orw ida. pozos ta łych  ro m a n ty k ó w , m a cha - t r a d y c j i ,  zepsucie, ro zp u s tę  i tp .
ra k te r  o b ra ch u n ko w y , w  im ię  B y ć  m oże, że u m ia r  w  p o m ys ło 

wy « „ .K o  P rzyszłego k s z ta łtu  O jc z y z n y  w io -  w o śc i w ysze d łb y  sce n o g ra fii o t y -
W  zw iązku Z ta k im  w y  bo- dą w  n ie j spór te raźn ie jszość z i e na d ob re , że te n  e le m e n t w id o -

rem  u tw orów , k tó re  B a ran ów - przeszłością . T aka  fo rm a  o b ra ch u n  w is k a  b a rd z ie j s p rz y ja łb y  wów czas
ski o c a l i ł  w  ie d e n  n a s u w a  s io  k o w a  ma w a rto ść  ponadczasową w y ja ś n ia n iu  id e i „Ź ró d ła ”  n iż  roz-SKi s c a i i i  w  je a e n ,  n a s u w a  s ię  R o m a n tycy  mogą b yć  p rz y w o ły w E - p ra sza n iu  uw a g i,
k ilk a  pytań: Dlaczego w łaśnie w  każde j c h w ili,  w  ka żd e j sy-
„W anda", „K ra k u s ” , „Z w o lon "?  tu a c ji,  bo zawsze w  ich dziełach Oprócz reżysera 1 scenografki do 
Co przez te u tw o ry  chcia ł re - jjw^alna^ww^ po w s ta n ia  „Ź ró d ła ”  znacznie przy-
żyser powiedzieć widzom ? J a -  S S a  l i o i y ^ o f e  ?eloy  m u J i f C Zyfim" « “ id o “ » :1,5 ...w o™  in - i  o tn c i i .  wckó w v s ta w ii.n la Ź ró d ła ” . za.n  m uzyK ą, ¿ y g m u n t ¿aano

„ZAGĘSZCZANIE“ DZIAŁEK
C A Ł A  ta  sprawa zaczęła się od lis tu . H e n ryk  K ański p rzy - lowe, w k tó ry c h  p re c y z u je  s ię  do - 

pom nia ł w  n im  sw o ją  p u b lika c ję  , *  6 m arca ub. roku . w  k tó -  g g g g ;  A m -
re j sprzec iw ia ł się dalszej zabudowie jednorodzinne j, z loka- te k t  m ia s ta , w y z n a c z a ją c y  k o n -  
łizow ane j na terenie G łębokiego. Jego zdaniem  zagraża ona £ r ® ine re jo n y  n o w e j za b u d o w y , 
na tu ra lnem u środow isku człow ieka i  p row adzi do zniszczenia ł p 3 * ro S ? ę '  poi
is tn ie jących  w  tym  re jon ie  te re nów  zie lonych. trz e b n e  u z b ro je n ie  te re n u , w  o p a r

c iu  o te  sugestie  p re z y d e n t m ła -
P O G LĄ D  ten  p o d z ie lił a r- cy złożonej pub liczn ie  społe- ?ta J w y d a je  zarządzen ie  ty p u ją c e  

c h ite k t m iasta w  odpow iedzi czeństwu? Se . ¿ « “ dz. y'p l°ny"C poszcllgó":
opub likow ane j w  ,£ u r ie rz e ”  z E B u d o w lllc tw a  Jertm>.  V r 3 u 1 e GOsPo°rawv
13 m arca 1978 r. P rzeczy tan i- ro d z in n e g o  p rz y  u rz ę d z ie  M ie j-  „ i a s n o K S  f  w y ty c i te  na  
m y tam  m. in . „„.da lsze dogę- S k im  Jego k ie r o w n ik  W a c ła w  G o l-  g ru n c ie . D o p ie ro  w  t y m  m o m e n c ie  
szczanie zabudowy pociąga za 5.°le “ s^ e C0y | Jam n;p rz rd a Z y m  d z iS S "  m ożr,a  za o fe ro w a ć  je  k u p u ją c y m , 
sobą istotne zniszczenia w  śro p o d o b n ie  ja k  i  a k t  n o ta r ia ln y  je j  G dzie4 w tv m  ła ń c u c h u  u rze d o - 
dow isku  p rzyrodn iczym , Zanie- =jak h p u , pochodzą z ro k u  1976. W y -  w y e h  d z i * a ń y !» p e !n io n o  b łąd? je d  
chano więc prowadzenia d a l- & c ł fe n te m  afchfteSfta "w lz y n -
SZCJ zabudowy m ieszkalnej . ko jest Więc -  formalnie -  w  po- Można by przejść ¿  tym  do po- 
Tymczasem p. R abski doniósł, nnn„a.py-pCa _ zwlekał rzą(iku dziennego, gdyby nie fakt
że W  osta tn im  czasie rozpoczę- Kartoteka biuraP n ie  zawiera Ż ^d ! j L n le  3est to p rz y k ła d  ¿ednostko- 
to  budowę dornku jednorodziin- nych danych w te j sprawie poza
nego przy u \.  Pogodnej, po-mię- 5d^°,t. f ĉ \ . f e,t,drzewostan Przeszka o to  n ie d a w n o  w y ty c z o n o  d z ia łk ę  
dzy posesjami n r  17 a n r  19. “  a w  P °dJ9c iu  p ra c . p rz y  u l  L u tn ia n e j o szerokośc i...
Czyżby w ięc w ysoki u rzędn ik  Jes t to  s tw ie rd z e n ie  n ieśc is łe , o  ¡ ! 0 “ 0e trd t̂ j ą c i PUN o rm a  ^ b o w S u -  
m ie jsk i nie do trzym a ł obietnd- „P rz e k ° 9 f ć  ai9 w  w o -  j ąca w  ty m  p rz y p a d k u  (a c z k o lw ie k

^ ^ d z k i! ? . J a rz 4dz ie  R o zb u d o w y  fa c h o w c y  tw ie rd z ą , iż  n ie  je s t  w y  
M ia s t i  O s ie d li, gd z ie  aż d w u k r o t -  K ta r r ? a ia r i l  w vnoV l IR m 
n ie  (w s k u te k  s p rre ę iw u  sąs iada) s ą ^a S  n ie  ra ^ ią d a l do
o d m ó w io n o  ze zw o le n ia  na  rozpo- o k ie n  sas lada &
częcie b u d o w y . Rzecz w  ty m ,  że k ł  sąsiada.
p rzed łożone  p r o je k ty  (choć sp o rzą - o t o  „ r z y k la d  2 ub ie g łe g o  ro k u .  
dzone przez fa c h o w e g o  p ra c o w n i-  Tpfi na 7 d7 ia łi»k n rrv  n ł Pni>nrfnł>i 
k a  D E M S ) z a w ie ra ły  is to tn e  u c h y -  H e l o n f  na p o i ̂  w y ty n o w in o  
h ie n ia  w obec  o b o w ią z u ją c y c h  p rze  S J  . ™ J 2 a .S a J?£t  „ te  chc  aT i u  
p isów . N o w y  b u d y n e k  m ia !  zg o d - |? y ć S  .  & k S  że w  t c i  eze- 
n ie  z n im i p o w sta ć  ta k  b lis k o  is t -  B  ¡n L ? d J ie  s ie dói s m m b i  nS- 
• 2 5 * ^ ?  m S S P & i  Is tn ie ją c e g o 13 ju ż  8 d o m -

T rz e c T ?  n o m -a w to ń ?  « w r t f ? ’ p ro  ' sh; o  sąd. k tó -
J e S r i ^ s ia ^ n ^ ° r b f b , ^ U V r ? E t  7 ^ ^ "prowadzi?oiąS  S r i
m e o p in i i  do  M in is te rs tw a  A d m i-  szenia^^ is tn ie la c e M  U t e m u  k a n a - 
n is t ra c j l .  G o s p o d a rk i T e re n o w e j i  i f zacy j nS o  J y
O c h ro n y  Ś ro d o w iska . T y m  razem  8  '
b o w ie m  ch o d z i ju ż  ty lk o  o za - , ,
c ie m n ie n ie  je d n e g o  okó;>. T śtń ie le  N I E  c h c ia łb y m  w d a w a ć  s ię  
za tem  szansa na w y d a n ie  zezw o le - w  ro z trz ą s a im ie  s z c z e g ó ło w y c h

^ d<t%i'i.anego: ®p ii ec^vV przepisów i  no rm a tyw ów  bu -sąssada, k tó re g o  in te n c je  m ogą b y ć  .
n ie  w  p e łn i czyste , g d y t  śam  d o  w la n y c h .  O d  te g o  są  f a c h ó w  
c h c ia łb y  rozb u d o w a ć  sw ó j d o m e k  c y . N ie p o k o i  je d n a k  c o ra z  w y r a ź  
w ła ś n ie  w  ty m  k ie ru n k u .  n ie js z e  z a g ę s z c z a n ie  z a b u d o w y

P o w ie d z m y  szczerze, że s y tu a c ja  i n d y w id u a ln e j  P o g o d r ia ,  G u m ie  
n a b y w c y  n ie  je s t do pozazdroszczę ndec i  G łę b o k ie g o .  N ie p o k o i  —  
n ia . W  d o b re j w ie rze  k u p i ł  od b łę d ó w  u t r u d n ia ia c v c h
m ia s ta  a tra k c y jn ą  d z ia łk ę  b u d o - u . , . u t r u a n ia ją c y c n
w la n ą , lecz z u w a g i na je j  u s y - p r o je k t o w a n ie  b ą d ź  u m e m o z h -  
tu o w a n ie  i  is tn ie ją c e  za d rze w ie n ie  w ia ją c y c h  ro z p o c z ę c ie  b u d o w y ,  

W szys tifo  w s k ? S e iĆn a a tó , i f p "  y  P o p e W o n y c h  p r z y  w y t y c z a n iu  
le j  lo k a l iz a c j i  p o p e łn io n o  b łą d , d z ia łe k .  A  to  m e  je s t  ju ż  s p r a -  
w y ty c z a ją c  te re n , k tó r y  pod z a b u - w a  O m y łe k  p o s z c z e g ó ln y c h  
do w ę  m e ba rd zo  s ię  nad a je . K o n - n r 7 f^ n ;,u-Aw n lo  r» rn h lp m  < ;tra - s e k w e n c je  tego  fa k tu  n ie  obc ią ża - u rz ę a n iic o w ,  a ie  p r o m e m  s t r a -  
ją  Jednak u rz ę d n ik ó w  k tó rz y  po- t e g l i  p o d e jm o w a n y c h  d e c y z j i ,  
p e łn i l i  b łą d , lecz w ła ś c ic ie la . j  nacj  t y m  w a r t o  s ię  z a s ta m o - 

M ożna m ie ć  ta kże  p re te n s je  do  w i ć  w  o k r e s ie ,  g d y  o ż y w io n e  
p ro je k ta n ta , a ie  i  on z n a la z ł się b u d o w n ic t w o  je d n o r o d z in n e

w ią z Ł o w o / ?,c h ro n ić  T ł “ “ z a S  i™  f 61^  w a ż n ^  ro l.« »  r c a -  
z n a jd u ją c y  się na te j  d z ia łce  c is  ł lZ a c j l  p r o g r a m u  m ieszkaTW O - 
będący pod o ch ro n ą  o ra z  is tn ie -  w egO .

k i tym  razem jest jego stosu- Ł i  T L ' t S

z s s s f -m s *  — "
nek do obcych tekstów?

I pasja i msgaä
Ni e  W S Z Ę D Z IE  w ita n a  Jest 

od ra zu  je d n a k o w o  serdecz
n ie  T rzeba  dużo  c ie rp liw o 
śc i. żeby  zdobyć  sobie za

u fa n ie  z a m k n ię ty c h  w  s w o je j sa
m o tn o śc i, s ta rszych , s c h o ro w a n ych  
n ie je d n o k ro tn ie  lu d z i. N ie  w szyscy 
chcą i  u m ie ją  z a ska rb ić  sobie p rz y  
ch y ln o ść  o toczen ia . Siedzą w  do 
m ach  od c ię c i od ś w ia ta , n ie  k o rz y 
s ta ją  z są s ie d zk ie j pom ocy . Czę
s to  b o ją  s ię , że m ogą s tra c ić  m ie - 
87.ka.nie, że ja k iś  in t r u z  w edrze  s ię  
w  tę  ic h  sam otność.

O tw ie ra ją  d rz w i przed  pan ią  L eo  
ka d ia  p rz e p e łn ie n i s w o im i obaw a
m i. Serdeczna rozm ow a i  p ie rw sze  
lo d y  zos ta ją  za zw ycza j p rze łam a
ne. P o tem , to  ju ż  ta k  n o rm a ln ie . 
S am i dom a g a ją  się. dzw o n ią . Pę
d z i p a n i L e o ka d ia  za s ta n a w ia ją c  
się. co się s ta ło , a tu  o k a z u je  »ię: 
da w n o  p a n i u  m n ie  n ie  b y ła ...

K ie d y  p rzed  trze m a  la ty  L e o ka d ia  
M łodaw ska  p o d e jm o w a ła  pracę 
p ie lę g n ia rk i ś ro d o w is k o w e j w  Sto
czn i „W a rs k ie g o ” . m ia ło  to  być  
t y lk o  na pa rę  m ies ięcy , żeby  zo r
ga n izo w a ć o p ie kę  nad re n c is ta m i 
1 e m e ry ta m i osobam i s a m o tn y m i, 
p rz e w le k le  c h o ry m i, z n ie d o łę żn ła - 
ły m i.  Pozosta ła  do  te j  p o ry . Na 
p o czą tku  m ia ła  t y lk o  42 s ta ły c h  
po d o p ie czn ych , te ra z  je s t ic h  56. 
M ie szka ją  w  m ieśc ie  l  poea m ia 

stem . W  W ie lg o w ie , P o licach , 
M śc ię c ln ie . T rzeba  do n ic h  w szy
s tk ic h  do trze ć  z pom ocą...

C zeka ją  na pan ią  L e o ka d ię  we 
w to r k i,  c z w a r tk i,  so bo ty  po p o łu d 
n iu , po g o d z in ie  p ię tn a s te j. P ia -  
c u je  w  P rz y z a k ła d o w e j P rz y c h o d 
n i R e h a b ilita c ji In w a lid ó w  w  
S p ó łd z ie ln i In w a lid ó w  „E le k t ro -  
m e t”  ja k o  p ie lę g n ia rk a  zab iegow o-

e u je v z  o p ie k u n a m i sp o łe c z n y m i 
w s z y s tk ic h  d z ie ln ic . O p in ia  o p ie k u 
na społecznego p o trz e b n a  je s t bo 
w ie m  do  u z y s k a n ia  s k ie ro w a n ia  do 
d o m ó w  re n c is ty , czy  d o m ó w  d la  
n ie u le c z a ln ie  c h o ry c h . Z a ła tw ia  
w sze lk ie  s p ra w y  zw ią z a n e  z  lecze
n ie m , d o w ożen iem  na z a b ie g i, do 
le k a rz y , na k o m is ję  le k a rs k ą , do 
sa n a to rió w .

z ł na Denzynę ju z  n ie  w ys ta rcza . 
T rze b a  d o k ła d a ć  z  1650 z ł p e n s ji 
za te  p ó ł e ta tu .

P raca  p ie lę g n ia rk i ś ro d o w is k o w e j 
je s t u c ią ż liw a . M ąż p a n i L e o k a d ii 
b u n tu je  się. Chce, żeby  tro c h ę  od 
poczęła, częśc ie j b y ła  p o p o łu d n ia 
m i w  d om u, n ie  m y ś la ła  c ią g le  o 
nieszczęściach in n y c h  lu d z i.

L e o k a d ia  M ło d a w ska  p ra c u je  w  
s łu żb ie  z d ro w ia  ju ż  25 la t ,  od 1966 
ro k u  — w  sp ó łdz ie lczośc i in w a 
l id z k ie j.  R eagu je  i  p rzeżyw a  
w s zys tko  z pew nośc ią  ta k ,  ja k  czy 
n iła  to  w  p o czą tka ch  s w o je j p ra 
cy . M ó w i o sw o ich  p o d o p ie czn ych  
z o g ro m n y m  p rze ję c ie m . W ra ż li
w ość, serdeczność d la  lu d z i,  z ro 
zu m ie n ie  i  to le ra n c ja  d la  ic h  s ła
bostek — to  cechy  w  ty m  zaw o
d z ie  n ie z w y k le  cenne.

M łodsze k o le ż a n k i n ie c h ę tn ie  po 
d e jm u ją  p racę  p ie lę g n ia rk i ś rodo -

Wszędzie dotrzeć z pomocą
ś ro d o w is k o w a . W  „W a rs k im ”  je s t 
na p ó ł e ta tu , s tąd  w y w ia d y  1 od
w ie d z in y  c h o ry c h  t y lk o  po p o łu d 
n iu .

Z  ja k ą  pom ocą sp ieszy p a n i 
L e o ka d ia ?  Z a jm u je  się o rg a n iz o 
w a n ie m  o p ie k ł w  sz e ro k im  tego  
słow a  zn a cze n iu . Z a ła tw ia  w ię c  
o p ie k ę  s ió s tr  P C K  n ad  c h o ry m i i  
z n ie d o łę ż n ia ły m i. W  p rz y p a d k u  po 
gorszen ia  się s ta n u  z d ro w ia  pod
op iecznego  k o m p le tu je  d o k u m e n 
ta c ję  p o trze b n ą  do u zyska n ia  w yż  
sze j g ru p y  in w a lid z k ie j.  W s p ó łp ra -

N ie ra z  id z ie  do sw o ic h  p od 
o p ie c z n y c h  z s ia tk ą  p e łn ą  z a k u 
pów .’ P rz y n o s i le k a rs tw a . K u p i za
s ło n y  czy  f i r a n y ,  z o rg a n iz u je  re
m o n t m ie szka n ia . P roszą  ją  o  to , 
s ta ra  s ię  z a ła tw ić  im  w szys tko . 
S ió s tr  P C K  je s t za m a ło , n ie  wszę 
d z ie  d o trą  z pom ocą. Poza ty m  c i,  
k tó r z y  m a ją  w yższą  re n tę , m uszą 
za tę  pom oc p ła c ić , w ię c  n ie  za w 
sze chcą  z n ie j sko rzys ta ć .

D o trze ć  do  w s z y s tk ic h  podop iecz 
n y c h . N ie  b y ło b y  to  m o ż liw e  ta k  
często, g d y b y  n ie  w ła s n y  sam o
chód . T y lk o  że te ra z  r y c z a łt  765

w is k o w e j, Z a  du żo  o b o w ią zkó w , 
z b y t  w ie lk ie  zaangażow an ie  em o
c jo n a ln e , p ra k ty c z n ie  n ie n o rm o w a  
n y  czas p ra cy . W  tra k c ie  spec ja 
lis ty c z n e g o  s z ko le n ia  d o w ia d u ją  
s ię  o  w s z e lk ic h  m o ż liw y c h  sposo
bach  u d z ie la n ia  po m o cy  podopiecz 
n y m . W  co d z ie n n e j p ra c y  n ie  o k a 
z u ją  s ię  one  w ca le  ła tw e . T ra c i się 
dużo  czasu w  u rzę d a ch  1 in s ty tu 
c ja c h , t r a c i  n e rw y  p rz y  z a ła tw ia 
n iu  w ie lu  sp ra w . Trzeba kom uś 
na p rz y k ła d  zap e w n ić  m ie jsce  w  
D o m u  R e n c is ty  czy  D o m u  P om o
c y  S po łeczne j. N ie  m a  ic h  z b y t

w ie le . C hodzen ie , p roszen ie , czeka
n ie . T ą  odstrasza.

B yw a  i  ta k :  p a n i L e o ka d ia  
c h c ia ła  u m ie śc ić  je d n e g o  ze sw o
ic h  p o d o p iecznych  z n ie d o w ła d e m  
k o ń c z y n  w  D o m u  P om ocy  Społecz 
n e j. U d a ło  się zd obyć  m ie jsce , 
lecz p a c je n t o d m ó w ił.  K o le d zy  m u 
p o w ie d z ie li,  że n ie  będzie ta m  
m ia ł sw o ich  p ie n ię d zy . N a w ó d 
kę ... Są to  je d n a k  p rz y p a d k i spo
radyczne . W  o g ro m n e j w iększośc i 
pom oc je s t n iezbędna , o czek iw ana  
i  lu d z ie  są za n ią  w d z ięczn i.

P ra w ie  w szyscy  podo p ie czn i pa 
n i  M łc d a w s k ie j m a ją  ponad 60 
la t  n ie k tó rz y  n a w e t 80. Jest ic h  
w  te j  c h w il i  56, a le  c ią g le  p rz y b y 
w a . Zgłasza ic h  Rada Z a k ła d o w a , 
po leca  d y re k c ja  S toczn iow ego 
Z O Z, nacze lna  p ie lę g n ia rk a . K o ło  
R e n c is tó w  i  E m e ry tó w . K o ło  l ic z y  
ju ż  w  te j  c h w il i  ponad 1000 osób. 
Jego c z ło n k o w ie  p o trz e b u ją  n a j
częśc ie j o p ie k i p ie lę g n ia rk i ś rodo 
w is k o w e j. P om ocy  o c z e k u ją  też 
n ie je d n o k ro tn ie  lu d z ie  m ło d s i, k tó 
ry c h  d o tk n ę ły  różne  w y p a d k i lo 
sowe. Czasam i t y lk o  na pew ien  
okres.

Sama p a n i L e o k a d ia  z t ru d e m  
sta ra  się p o do łać  o b o w ią zko m . M ó 
w i,  że ju ż  te ra z  p rz y d a ło b y  się 
d la  ta k  dużego za k ła d u , ja k im  
je s t s toczn ia , k i lk a  p ie lę g n ia re k  
ś ro d o w is k o w y c h , o b s łu g u ją c y c h  po 
szczególne re jo n y  m ias ta . Są ta 
k ie  p o trze b y .

In ic ja ty w a  p o d ję ta  przed  trze m a  
la ty  p rzez Radę Z a k ła d o w ą  stocz
n i oka za ła  się w ię c  n ie z w y k le  cen 
na K ie ro w n ic tw o  S toczn iow ego  
ZO Z  w yso ko  ocen ia  pracę  Leo
k a d ii  M ło d a w s k ie j.  P a c je n c i Ją lu 
b ią . Poza ty m  zna tę  p racę, ja k  
n ik t  In n y .

z a to r ,  p a l n y c h '  ̂ i a ć ć w ^ r e h a -  ¡g* ‘pSaSâT
N im  to  n a s tąp i, go d z i się w  ty mb i l i t u je  się w  oczach k r y t y k i

w ra ca  do li te r a tu r y  k la syczn e j z m i PieCU 7auw ażvć~  że sce fiv  *  Ze-
tP„ f « r , ',ra Zfc» 5ć?»0Unr,te™  S o t m "  P a r to m tm y  I c S U j 2 "
n iego  znaku te a t r l ln - g o  k tó ? y  C h6rem  P o lite c h n ik i S zczec ińsk ie j 
" i t f ° ł l ,*z?®k u  i  z S ło w ik a m i S zczec ińsk im i na leżą
p rze d łu ża łb y  spór m ię d z y  zw o le n - ^  a tra k c v in ie is 7 v o h  S n ie w  m u -m k a m i fo rm u ły  ro m a n ty c z n e j a ao, a tra K c y jm e js z y c n . śp ie w , m u
n a tu ra lis tv c 7 n e i zy k a , p a n to m im a  o k a z y w a ły  sięn a tu ra n s ty c z n e j. ś ro d k a m i k o m u n ik a ty  w n ie js z y m i

„Ź ró d łu ”  s tosunkow o  ła tw o  do - od te k s tu  lite ra c k ie g o , 
p isać filo lo g ic z n ą  in te rp re ta c ję
te k s tu , w  o p a rc iu  o n ie  m ożna sko  C hociaż n ik t  n ie  m a za m ia ru  
m entow ać idee  p o lity c z n e  N o rw i-  podw ażać w ie lk o ś c i C. K . N o rw i
da. S p e k ta k l sz.czeciński je s t też da, w  sa li szczec ińsk iego  Z a m ku , 
dobrym *^>  S e r ia le m  do  d y s k u s ji o poprzez In sce n iza c ję  H. B a ra n o w - 
inscen iza£ |i d z ie ł N o rw id a , o m o ż li sk iego  n ie  zosta ła  ona p o tw ie rd z o - 
w ośc iach  zb ie ra n ia  w  je d n y m  na. N o rw id  pozos ta je  poe tą  uzna -
p rze d s ta w ie n iu  p o e z ji i  k o n k re tu ,  n y m , choć w c ią ż  m a ło  z ro zu m ia - 
m u z y k i i  p la s ty k i.  Jest ź ró d łe m , z n y m . B o m oże nasza w ra ż liw o ś ć  
k tó re g o  b ije  p ię kn o , i  je s t ż ró d - n ie  nadąża za ż y w io łe m  p o e ty c k o - 
łe m  o  zm ąconym  lu s trze . Jest śęi, za z w ie w n y m i u o g ó ln ie n ia m i, 
sp e k ta k le m , o k tó ry m  ła tw ie j p i-  a re żyse r n ie  z n a jd u je  d la  n ic h  
sać, n iż  go z w id o w n i a p robow ać ś ro d k ó w  w yrazu?  
w  c a łe j rozc iąg łośc i.

Podczas og lądan ia  w id o w is k a  nad N O R W ID  n a  s c e n ie  jes1' pro - 
p rze życ ia m i e s te tyczn ym i, in te le k -  K ipm Q rn n t w n r t v m  i iu ż  c h n ć h v  tu a ln y m i c iąży  za k ło p o ta n ie  te k -  « le m u ra  o t w a r i y m  l  JUZ c n o c o y  
stem , sym b o lic z n y m i i ‘ a le g o ry c z n y  Z tego względu w a r t o  z a jr z e ć  
m i odsy łaczam i. N a w e t d la  ty c h  d o  Zam ku, p r z y j r z e ć  s ię  p ro - 
k tó rz y  znają u tw o ry  N o rw id a , u -  n n 7 v r i i  i n <m pni7neV in p i  k tń r n  czestn iczenie w  w id o w is k u  „Z r o -  Po z y c 3ł  _ in s c e n iz a c y jn e j  K tó ra  
d ło ”  n ie  je s t ła tw e . P o w ie m  jesz- W  d z ie je  s z c z e c iń s k ic h  te a t r ó w  
cze inacze j — ła tw ie j m ó w ić  o w p is u je  się p r ó b ą  g o d n ą  u w a -  
ld e i N o rw id a  na p ods taw ie  tego, , 
co  o n ie j ju ż  w ie m y  z w cześn ie j- B1*
szych k o n ta k tó w  z „W a n d ą ” ^ „ K r a  M A R IA N  K O W A L S K I
k u se m ” , „Z w o lo n y m ”  n iż  ją  od 
na leźć podczas o g lądan ia  w id o w i-  ——-------
ska. I  n ie  je s t to  w in a  a n i reżyse- T e a tr  P o ls k i — Sala B ogusław a 
ra , a n i w y k o n a w c ó w . w  Z a m k u : „Ź ró d ło ”  C. K . N o rw i-

W  „Z ró d le r  je s t w ie le  u d a n ych  da. A d a p ta c ja  i  re żyse ria  — H en- 
ro zw ią za ń  in s c e n iz a c y jn y c h , k tó re  r y k  B a ra n o w s k i sce n og ra fia  — 
m a ją  genezę w  te a trze  m o n u m e n - M a łg o rza ta  T re u t le r ,  m u z y k a  — 
ta ln y m , w  te a trze  p o e ty c k im . W A nc irze j B ieżan , u k ła d u  ru c h u  — 
k i lk u  d ra m a tyczn ych  obrazach  d ob  Z y g m u n t Z d a n o w icz , p row a d ze n ie  
rze  fu n k i jo n u ią  sym bo le  i  a lego - ch ó ró w  1 p rz y g o to w a n ie  m uzyczne 
r ie , godne p o d k re ś le n ia  są w a lo ry  — D o ro ta  Z a m o L k a  i  Bożena Olesz 
w id o w isko w e  n ie k tó ry c h  scen, a k ie w ic z . P re m ie ra : p a ź d z ie rn ik

M . T U R L lN S K A  p rzec ież ^ w a r to ś c i te  n ie  tw o rz ą  1979 r .

Jąeą z ie le ń . M ie js k i k o n s e rw a to r 
p rz y ro d y  b o w ie m  w y d a ł zezw o le 
n ie  na w y c ię c ie  t y lk o  jednego  
d rzew a  (b rzo zy ). Z o b o w ią z y w a ło  go 
to  do  dos tosow an ia  w i l l i  n ie  do 
g u s tó w  i  p o trz e b  zam aw ia jącego , 
lecz... s y tu a c j i  w  te re n ie .

T ry b  w y zn a cza n ia  d z ia łe k  b u d o 
w la n y c h  je s t u s ta lo n y  od la t .  O bo 
w ią z u ją c y  system  p o m y ś la n y  zo
s ta ł w  te n  sposób, b y  us trze c  się 
od  p o p e łn ia n ia  b łę d ó w . N a jp ie rw  
o p ra c o w y w a n y  je s t p la n  
ro z w o ju  m ia s ta , k tó re g o  część s k ła 
do w ą  s ta n o w ią  te re n y  w yznaczone  
pod zabudow ę  in d y w id u a ln ą . N a
s tępn ie  p rz y g o to w u je  s ię  — w  o- 
p a rc iu  o m a p y  — p la n y  szczegó-

Jerzy T IM E N

Ł Ó D Z K I Po ln i »zbyt stosuje 
do m agazynowania ogum ienia 
specjalne palety. U ła tw ia  to  w  
dużym  stopniu tran spo rt oraz 
znacznie zmniejsza czas łado
w ania na samochody dostaw 
cze.

N A  ZD JĘC IU : H. K raska  i 
M . K in  p rzy pracy w  now o
czesnym m agazynie ogum ienia 
łódzkiego Polm ozbytu.

(Foto—C AF)

JAMES CLAVELL

Przełożył: Andrzej Pakuła 
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Po wojnę chce pan, o He się nie’ m ylę , zo

stać w  w o jsku. To św ietnie. Potrzeba nam  in 
te ligentnych, pracow itych oficerów . W  a rm ii zawodo
w e j żyje się wspaniale. Na pewno. P u łko w n ik  Sam
son m ó w ił m i, ja k  bardzo pana ceni. Jak pan w ie, 
jest on m oim  przyjacie lem . Z  pewnością uda m i się 
go nakłonić, żeby dołączył się do m ojego w niosku o 
przyznanie panu patentu  kapitana. Jest pan po pro
stu przepracowany, to zrozum iałe. Ż y jem y  tu strasz
nych czasach. Uważam za słuszne pom inąć tę  sprawę 
m ilczeniem . Rozpętanie skandalu w  obozie by łoby na
der n ierozważnym  posunięciem. Jestem, pew ien, że 
w id z i pan słuszność te j decyzji. — Odczekał chw ilę , 
gardząc w  duchu Greyem. W  na jw łaściw szym  mo
mencie — b y ł ta te j sztuce m istrzem  —  rze k ł: Czy 
chce pan, żebym przesła ł umiosek o pański awans 
do komendanta obozu?

G rey z w o lna przeniósł przerażony w zrok  na ka rtkę  
papieru. W iedział, że p u łko w n ik  może rów nie  dobrze 
udzie lić  poparcia ja k  go cofnąć, a tam. gdzie to się 
liczy ło , m ożna było  rów n ież doszczętnie zniszczyć 
człowieka. Z rozum ia ł, że przegrał. P rzegrał. C h c ia ł coś 
powiedzieć, ale c ie rp ienie odebrało m u mowę. S kiną ł 
ty lko  g łową i  ja k  przez m głę d o ta r ły  do niego słowa 
S m edly-T aylora : „Ś w ie tn ie , może pan być pewien, że 
pański awans na kapitana jest faktem . Jestem prze
konany, że zaróumo m oja  rekom endacja, ja k  i  po
parcie p u łkow n ika  Samsona, przyczynią się zdecydo
wanie do przyznania panu po w o jn ie  patentu. „W te 
dy, ja k  gdyby bez udzia łu  w łasne j w o li,  wyszedł z 
baraczku  i  sk ie row ał się do baraku żandarm erii, 
gdzie zw o ln ił dyżurującego sierżanta, nie dbając an i 
trochę o to, że ten spojrza ł na niego ja k  na wariata. 
K iedy znalazł się wreszcie sam, zam knął d rzw i bara
ku , usiad ł na sk ra ju  sto jące j w  ce li p ry c z y  i  jego
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cierp ienie znalazło upust w  płaczu.

B y ł załamany.
W ewnętrznie rozdarty.
Łzy  z w ilż y ły  m u tw a rz  i ręce. O garnięta przeraże

n iem  dusza zaw irow ała , zachw ia ła się na sk ra ju  nie
wiadomego i zapadła w  wieczność...

O cknął się na noszach niesionych przez dwóch żan
darm ów. W przodzie człapał dokto r Kennedy. G rey  
w iedzia ł, że um iera, ale było  m u  wszystko jedno. 
Nagle u jrz a ł K ró la , k tó ry  s ta ł p rzy ścieżce i  p rzy
glądał się m u z góry.

G rey dostrzegł wypucowane do po łysku  buty, kant 
na spodniach, fabrycznego papierosa, dobrze odżyw io
ne oblicze. I  p rzypom nia ło mu się, że m a jeszcze do 
w yp ełn ien ia  pewne zadanie. N ie m ógł jeszcze umrzeć. 
Nie m ógł umrzeć, dopóki K ró l chodził w  wyprasowa
nych spodniach,  wypastowanych butach i  z pełnym  
żołądkiem. Nie teraz, k iedy lada dzień m ia ł być 
sprzedany b ry lan t. O nie, na Boga, nie!

—  To ju ż  chyba ostatn ia p a rty jka  — m ó w ił p u ł
ko w n ik  Sm edly-Taylor. — Nie możemy się przecież 
spóźnić na przedstawienie.

— Nie mogę się doczekać, żeby znów się napatrzeć
na Seana — pow iedzia ł Jones, uk łada jąc  w  ręku  ka r
ty . — Dwa kara. —  Z  petoną siebie m iną rozpoczął 
licytację . . . . .

— Masz diabelne szczęście — odezwał się ostro Cel
lars. — Dwa p ik i.

—  Pas.
— To diabelne szczęście nie zawsze m u dopisuje  — 

rzek ł S m edly-T aylor z b ladym  uśmiechem. Jego ka
m ienny w zrok spoczął na Jonesie. — Dziś na p rzy
k ła d  zachouoał się pan bardzo g łup io .

— M ia łem  po prostu pecha.
— Pech to żadne tłum aczenie  — odparł Sm edly- 

T a y lo r przyglądając się swoim  kartom . — Powinien  
pan by ł sprawdzić. To, że pan tego n ie  z rob ił, św iad
czy o nieudolności.

— Powiedziałem  już, że przepraszam. *M yś li pan, że
nie zdaję sobie sprawy, ja k ie  to  by ło  głupie? N igdy  
ju ż  czegoś takiego nie zrobię. To się ju ż  n igdy nie  
powtórzy. N ie w iedzia łem , co to znaczy wpaść w  pa
nikę. , X

— Dwa bez atu. — S m edly-T aylor uśm iechnął się 
do Sellarsa. — W ten sposób zrob im y robra  Poprosi
łem  komendanta obozu — zw róc ił się znów do Jone
sa — żeby na pańskie m iejsce w yznaczył Samsona, 
ponieważ panu potrzebny jest „odpoczynek*’. W ten  
sposób zam yd lim y oczy G reyow i. Aha, p rzypom nia
łem  sobie, kw a te rm is trzem  będzie sie rżant Donovan.

łe d m
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Benlcrmisiek m ie rzy  w yso ko

Grać tak, aby wygrać
Nadzieja 

w piłkarskich juniorach...
PO n iedzie lnym  meczu p i ł

ka rsk im  w stąp iłem  do sędziow
sk ie j szatni. T ró jka  sędziów z 
Gdańska była  m ile  zdziw iona i 
zaskoczona postawą S ta li Stocz
nia.

Z  okazji 62 rocznicy

Rewolucji Październikowej

Turniej szachowy 
w DK Budowlanych

T R A D Y C J Ą  s ta ło  s ię  o rg a n izo w a  
n ie  w  p a ź d z ie rn ik u  im p re z  sp o rto 
w y c h , k tó re  m a ją  na ce lu  uczcze
n ie  W ie lk ie j R e w o lu c ji P a ź d z ie rn i
k o w e j. Z  t e j  o k a z ji,  w zo re m  la t  u - 
b ie g ły c h , ró w n ie ż  i  w  ty m  ro k u  
odbędzie  s ię  w  S zczecin ie  p o p u la r
n y  tu r n ie j  szachow y. O rg a n iza to 
ra m i,  ro z g ry w a n e j ju ż  po raz p ią 
t y  im p re z y , są D om  K u l tu r y  B u 
d o w la n y c h  i  K lu b  S p o rto w y  B u d o 
w la n i.  Tego roczne  ro z g ry w k i sza
c h is tó w  po d z ie lo n e  z o s ta ły  na dw a 
tu rn ie je ,  k tó re  od b yw a ć  się będą 
w  sa li i  k a w ia rn i D K  B u d o w la 
n y c h  p rz y  a l. B o h a te ró w  W arsza
w y  34/35. 5 lis to p a d a  o  godz. 17 
rozp o czn ie  s ię  t u r n ie j  p o p u la rn y , 
w  k tó r y m  m ogą s ta rto w a ć  wszys
cy  c h ę tn i.  R o z g ry w k i O dbyw ać się 
będą system em  s z w a jc a rs k im  (6, 
ru n d )  i  zakończą  s ię  3 g ru d n ia . 
T y m  sam ym  system em  ro ze g ra n y  
zo s ta n ie  t u r n ie j  g łó w n y , w  k tó ry m  
w y s ta r tu ją *  19 lis to p a d a  cz o ło w i za
w o d n ic y  s e k c ji szachow ych. U ro 
czyste  zakończen ie  im p re z y  odbę
d z ie  się 12 g ru d n ia . N a jle p s i sza
ch iś c i o trz y m a ją  n a g ro d y  rzeczow e 
1 d y p lo m y . N a to m ia s t na  zw yc ię z 
cę tu rn ie ju  g łó w n e g o  czeka p u ch a r 
u fu n d o w a n y  przez sek re ta rza  ZW  
T P P R  w  Szczecin ie .

W  u b ie g ło ro c z n y m  T u rn ie ju  Re
w o lu c ji s ta r to w a ło  193 szach is tów . 
Z a p is y  do  ro z g ry w e k  p rz y jm o w a 
ne  będą godz inę  przed  s ta rte m . 
W a ru n k ie m  dopuszczen ia  do t u r 
n ie jó w  je s t p o s ia d a n ie  w łasnego 
sprzę tu .

Z kortów tenisowych
Z W Y C IĘ Z C Ą  pokazow ego tu rn ie 

ju  ten isow ego  w  H a m b u rg u  zosta ł 
l l i e  Nastase. R u m u n  p o k o n a ł w  de 
cyd iu ją cym  p o je d y n k u  U l i  P in n e ra  
(R F N ) 6:2, 6:0.

W  P R E S TO N  z a k o ń c z y ł się m ię 
d z y n a ro d o w y  tu r n ie j  te n iso w y  
„w e te ra n ó w ” . W  k a te g o r ii ponad 
45 la t  t r iu m fo w a ł F ran ik  Sedigman 
(A u s tra lia )  w y g ry w a ją c  w  de cyd u 
ją c y m  s p o tk a n iu  z P ancho  G onza- 
lesem  (U S A ) 4:6, 6:1, 7:5. W d ru 
g ie j k a te g o r ii w ło k o w e j „p o n a d  35 
la t ”  z w y c ię ż y ł R oger T a y lo r  (W. 
B ry ta n ia )  p o k o n u ją c  F reda  S ta lle  
(A u s tra lia )  6:4, 6:4.

Na Węgrzech 
przed meczem 
we Wrocławiu

K O R E S P O N D E N T  P A P . W o jc ie ch  
S ta n k ie w ic z  pisze: P o  fa ta ln y m  
m eczu z re p re z e n ta c ją  p iłk a rs k ą  
U S A , w  oboz ie  naszych  ś ro d o w ych  
r y w a l i  n ie  p a n u ją  z b y t o p ty m is ty 
czne n a s tro je . Co będzie  w e W ro 
c ła w iu . je ś li na w ła s n y m  b o isku  
z ta k  n ie d o św ia d czo n ym  zespołem  
p rz e g ra liś m y  0:2 — zas tanaw ia  się 
w ę g ie rska  prasa. Jest fa k te m , że 
W ę g rzy  g ra l i  n ie p o ra d n ie , chociaż 
a ta k o w a li przez 90 m in u t.  A ta k i te 
n ie  m ia ły  ża dne j k o n c e p c ji.

N ie  m ożna je d n a k  z te j p o ra ż k i 
w y c ią g a ć  z b y t p o ch o p n ych  w n io s 
k ó w . T rzeba  b o w ie m  w iedz ieć , że 
re p re ze n ta c ja  W ę g ie r s k ła d a ła  się 
z z a w o d n ik ó w  n ie  ro z u m ie ją c y c h  
się na w za je m , p o w o ła n y c h  do d ru 
ż y n y  d o s ło w n ie  w  o s ta tn ie j c h w ili.  
N ie  w y s tę p o w a li w  n ie j u t rz y m u 
ją c y  się w  czo łów ce  lig o w e j ta b e li 
p iłk a rz e  D V T K  — D io sg yo e r, k tó rz y  
w y p o c z y w a li po ś ro d o w ym  s p o tka 
n iu  p u c h a ro w y m  w  S zko c ji, z 
D undee  U n ite d  w y g ra n y m  przez 
W ę g ró w  1:0. W y s ta rc z y  pow iedz ieć, 
że w  z g ru p o w a n iu  przed  w ro c ła w 
s k im  m eczem  u cze s tn iczy ło  aż 7 p ił 
k a rz y  D V T K . Są to  za w o d n ic y  do
sko n a le  z g ra n i i  tw a rd z i,  w ie rzą , 
że ic h  w y s tę p  p rz e c iw  z n a jd u ją c y m  
s ię  w  n ie n a d z w y c z a jn e j fo rm ie  P o- 
1 -jfom . zk k o ń c z y  się sukcesem . W 
k a ż d y m  ra z ie  s z k o le n io w c y  s ta ra li 
s ię  w p o ić  sw ym  po d o p ie czn ym  w : a 
rę  w e w ła sn e  s iły , o czyw iśc ie  p rze
de w s z y s tk im  ty m . k tó rz y  k ie o sko  
w y p a d li podczas s p o tk a n ia  z U SA. 
W ę g ie rs k i zespół przed  o d lo te m  do 
P o ls k i d o k ła d n ie  p rz e s tu d io w a ł s ła 
be s tro n y  w  grze naszych p i łk a 
rz y . o g lą d a ją c  f i lm y  z obu  prze
g ra n y c h  przez n ic h  m eczów  z 
CSRS.

—  N A  ogó l d ru ż y n a , k tó ra  a w a n 
su je  do I I  l ig i  p rzez p ie rw szą  ru n  
dę g ra  n ie p e w n ie , czu je  re sp e k t 
przed  p rz e c iw n ik a m i, m a b ra k i w  
w y s z k ó le n iu  te c h n ic z n y m . T a ką  
d ru ż y n ą  b y ła  d z is ia j O d ra . S ta l 
n a to m ia s t za ch o w yw a ła  się ja k  ze
spó ł r u ty n ia rz y ,  z ty m  że g ra ła  
n a d z w y c z a j a m b itn ie . S to czn io w cy  
z ro b i l i  na nas m iłe  w rażen ie ...

O P IN IĘ  a rb itra , Jerzego K r y 
giera, p o tw ie rd z ili' sędziowie l i 
n io w i E. Łaza rsk i i  E. Bochen. 
S ta l Stocznia swą św ietną po
stawą zaskoczyła zresztą n ie 
ty lko  sędziów niedzielnego me
czu. Zaskoczyła także swych r y 
w a li w  I I  lidze, p rzec iw n ików  
pucharow ych i tysiące k ib iców . 
O stoczniowym  k lu b ie  dziś mó
w i się i  pisze bardzo pozy tyw 
nie. W  pe łn i na to zasłużyli. 
S ta l gra  bardzo am b itn ie , nieźle 
już technicznie a z meczu na 
mecz sta je się zespołem bar-« 
dzie j zw a rtym , dojrza lszym . Za 
osiągnięciam i ty m i k ry je  się o- 
grom na praca, tygodnie i  m ie
siące ciężkich tren ingów . Dzię
k i  tem u p iłka rze  od W arskiego 
dysponują dużym  zasobem sił. 
P o tra fi li „zamęczyć”  znane I - l i -  
gowe zespoły A rk ę  i  G órn ika . 
S ta li się też rew e lac ją  jesiennej 
rundy.

W ie lu  k ib icó w  obaw ia ło się, 
czy k ie ro w n ic tw o  d rużyny  S ta li 
Stocznia n ie  popełnia b łędu sta
w ia ją c  p iłka rzo m  w ysokie w y 
m ogi taik w  rozgryw kach  m i
s trzow skich  ja k  i  w  pucharo
wych. Praw dą jest, że to 
duży w ys iłek . P ra k tyka  po
kazała jednak, że zespół dobrze 
znosi te obciążenia. Z ysk i ju ż  
dziś są bardzo duże. Zw yc ię 
stwa w  pucharze p rzyn ios ły  
S ta li Stocznia rozgłos. Droga 
n ie by ła  ła tw a  a przecież po
tra fio n o  pokonać tru d n ych  r y 
w a li i  w  na jb liższych spotka
n iach S ta l Stocznia ubiegać się 
będzie o ćw ie rć fina ł. Mecze pu
charowe z dob rym i I- l ig o w y m i 
drużynam i da ły  zespołowi ba r
dzo dużo. P iłka rze  zdobyw ali 
nowe cenne doświadczenia, k tó 
re um ie ję tn ie  w yko rzys tu ją  w  
meczach m istrzow skich . W  
c h w ili obecnej S ta l Stocznia to 
ju ż  inna drużyna od te j, k tó rą  
oglądaliśm y na f in iszu  I I I  lig i 
czy też na początku m istrzostw  
I I  l ig i —  choć w ystępu ją  w  
n ie j c i sam i zawodnicy.

M istrzostw a  i w a lka  o awans 
w spotkaniach pucharowych 
trw a . Przed stoczniowcam i 
jeszcze w ie le  tru d n ych  m e
czów. W  tym  tygodn iu  jadą do 
G dyn i na mecz z B a łtyk ie m , 11 
listopada spotka ją  się w  Szcze
cin ie  z G ó rn ik ie m , potem gosz
czą S tilo n  a rundę zakończą 
występem  w  G liw icach . S ta l 
spotka się w ięc m. in . ze sw y
m i bezpośrednim i sąsiadam i z 
tabe li, z ak tu a ln ie  na jlepszym i 
zespołami g r. I  —  I I  lig i.

K R Y Z Y S  P O G O N I T R W A

P A N U J E  p rz e ko n a n ie , że n a jle p 
szym  le k a rs tw e m  na p o p ra w ę  g ry  
d ru ż y n y  Jest... zm iana  tre n e ra . N ie  
pasu je  to  Jednak do  P ogon i. W  u -  
b ie g ły m  ro k u  p ie rw sza  d ru ż y n a  
m o rs k ie g o  k lu b u  o trz y m a ła  no w e 
go szko le n io w ca  1... spad ła  z eks
tra k la s y .  O s ta tn io  P ogoń zaangażo 
w a ła  ko le jn e g o  tre n e ra , ta kże  o 
w y s o k ic h  k w a li f ik a c ja c h  1 zespól 
p o n ió s ł ba rdzo  w yso ką  po rażkę . Po 
p rz e g ra n e j w  G d a ń sku  0:5 z Le -

Turniej judo

Udany występ
reprezentantów Arkonii

W S Ł U P S K U  o d b y ł s ię  s tre fo w y  
t u r n ie j  Judo w  k a te g o r ii ju n io ró w . 
W  im p re z ie  te j s ta r to w a ło  b lis k o  
100 z a w o d n ik ó w  re p re z e n tu ją c y c h  
k lu b y  Szczecina, S łu p ska , G orzow a 
K o sza lin a , Z ie lo n e j G ó ry  i  P ozna
n ia . Z  12 ju d o k ó w  A rk o n ii ,  k tó rz y  
s ta r to w a li w  ty m  tu rn ie ju  z w y c ię 
s tw a  o d n ie ś li — J e rzy  R a ta jk ie w ic z  
w  w adze do 78 k g  i  H e n ry k  S ło w iń 
s k i w  w adze do  65 kg . D ru g ie  m ie j
sca w y w a lc z y li — M iro s ła w  P e te r w  
wadze do  71 k g  1 Leszek C za rn e ck i 
w  w adze do 86 kg . W yże j w y m ie 
n io n a  c z w ó rk a  z a w o d n ik ó w  A rk o n ii  
z a k w a lif ik o w a ła  s ię  do o g ó ln o p o l
sk iego  tu rn ie ju  Judo, k tó r y  odbę
dz ie  s ię  w  lis to p a d z ie .

ch ią  p o r to w c y  zn a le ź li s ię  w  s tre f ie  
za g ro żo n e j sp a d k ie m . „E x p re s s ' z 
p o rto w ą  je d e n a s tką  je d z ie  w ię c  w  
n ie w ła ś c iw y m  k ie ru n k u . D laczego? 
— o to  p y ta n ie , na  k tó re  szuka  się 
o d p o w ie d z i.

N ie  za m ie rza m y  je j  d z is ia j u -  
d z ie ia ć  — sam i n ie  z n a m y  w szys t
k ic h  pow odów . S tw ie rd z a m y  t y l 
ko , że p rz y c z y n y  trw a ją c e g o  obec
n ie  k ry z y s u  w  M K S  są g łębsze n iż  
sądzono, głębsze n iż  u w a ż a ją  d z ia 
łacze. N ie  w y s ta rc z y  tu  d o k o n a n ie  
zm ia n  na s ta n o w is k u  tre n e ra . 
P ra w d a  je s t b o w ie m  ta k a , że g ra ją  
za w o d n ic y  a n ie  s z k o le n io w c y . 
N a jle p ie j o p ra co w a n e  za ło że n ia  n ie  
będą m ia ły  ż a d n e j w a r to ś c i,  je ś li 
n ie  będz ie  ic h  m ia ł k to  re a liz o w a ć .

CZAS na jw yższy by  uderzyć 
na a la rm . Sytuacja jest bardzo 
trudna . Pogoni g roz i spadek 
do I I I  lig i.

T . REK

W S Z Y S T K O  w ska zu je  na to . że 
w  p ie rw s z e j p o ło w ie  p rzysz łego  se
zonu  p iłk a rs k ic h  e m o c ji na m ię 
d z y n a ro d o w e j a re n ie  dosta rczać bę
dą k ib ic o m  ty lk o  ju n io rz y .  Ć w ie rć 
f in a ły  e u ro p e js k ic h  p u c h a ró w  to 
czyć s ię  Już będą bez naszych  d ru 
ży n , p o d o b n ie  ja k  d e cyd u ją ce  roz
g ry w k i m is trz o s tw  E u ro p y  sen io 
ró w  1 m ło d z ie ży  do la t  21. Z a b ra k -

Dzisiaj losowanie PP
D Z IS IA J  odbędzie się w  s ie d z i

b ie  P Z P N  loso w a n ie  pa r 1/4 p iłr  
k a rs k ie g o  P u ch a ru  P o lsk i. W 
ć w ie rć f in a ła c h  w y s tą p ią : S ta l S to 
czn ia  Szczecin. C h ro b ry  G łogów , 
Leg ia  W arszaw a, O dra  O po le . G K S  
K a to w ic e , P o lo n ia  B y to m . Ł K S  
Łódź o raz  zw yc ięzca  m eczu Lech  
P oznań — W is ła  K ra ikó w .

Ja k  in fo rm u je  P Z P N , o s ta tn ia  
k o le jk a  je s ie n n e j ru n d y  ro zg ryw e k  
I  l i g i  odbędz ie  się, zgodn ie  z 
w cze śn ie jszym i u s ta le n ia m i te rm i
na rza  — 2 g ru d n ia .

W telegraficznym skrócie
P O L A C Y  W E  W Ł A D Z A C H  F IM

W  G E N E W IE  o b ra d o w a ł je s ie n n y  
ko n g re s  M ię d z y n a ro d o w e j Fede ra 
c j i  M o to c y k lo w e j (F IM ). Podczas 
ko n g re su  p ie rw szym  zastępcą  prze 
w odn iczącego  F IM  w y b ra n y  zos ta ł 
B ogdan  M a tu sza k . W ła d y s ła w  P ie 
trz a k  zos ta ł p rz e w o d n ic z ą c y m  k o 
m is j i  to ró w , d r  Leszek B a ra n  zna
la z ł się w  k o m is j i  m e d y c z n e j F IM , 
in ż . Z b ig n ie w  F la s iń s k i w  k o m is j i  
te c h n ic z n e j a Łnż. A n d rz e j J a b ło ń 
s k i w  k o m is ji m o to c ro ssu  i  r a j 
d ó w  szyb k ich .

Podczas u s ta la n ia  k a le n d a rz a  im 
prez  na p rz y s z ły  ro k . p o w ie rzo n o  
Polsce  o rg a n iz a c ję  k i lk u  im p re z , 
m . in .  f in a łu  d ru ż y n o w y c h  m i
s trz o s tw  św ia ta  na ż u ż lu . P o lska  
zo rg a n iz u je  ró w n ie ż  je d n ą  z e l i 
m in a c ji m is trz o s tw  E u ro p y  w  r a j
da ch  s z y b k ic h  o raz  e lim in a c je  m o - 
to c ro sso w ych  m is trz o s tw  św ia ta  w  
k la s ie  250 ccm .

la rz y  CSRS s ta rto w a ła  re p re ze n ta 
c ja  P o ls k i o raz  k o la rz e  N R D . W 
im p re z ie  d o m in o w a li z a w o d n icy  
gospodarzy, k tó rz y  z a ję li 3 czo ło
w e  p o zyc je . Z w y c ię ż y ł P e tr  K lo u -  
cek. J e d y n y m  ko la rz e m  za g ra n icz 
n y m , k tó r y  w łą c z y ł s ię  do w a łk i 
w  czo łów ce  b y ł G rzego rz  Ja roszew 
s k i z a jm u ją c  4 m ie jsce  z czasem 
go rszym  od zw y c ię z c y  o  1 m in u tę .

Z D E C Y D O W A N Y M  zw yc ię s tw e m  
z a w o d n ik ó w  p o ls k ic h  z a ko ń czy ł się 
m ię d z y n a ro d o w y  w y ś c ig  k o la rs k i 
d o o ko ła  E g ip tu . W  k la s y f ik a c j i  in 
d y w id u a ln e j z w y c ię ż y ł R yszard  
S z u rk o w s k i przed  R om anem  W a
g le w s k im  i  S ta n is ła w e m  K irp szą . 
W  c z o ło w e j dz ies ią tce  z n a le ź li się 
p o n a d to  R ados ław  S e ra fin  1 J e rzy  
K u c z k o . D ru ż y n o w o  w y ś c ig  w y g ra li 
ta kże  p o lscy  ko la rze  p rzed  zespo
łe m  E g ip tu  . .A " .  P o la c y  w y g ra l i  
w s z y s tk ie  e ta p y , liczącego 1026 km  
w yś c ig u . k tó .ry  t r w a ł  12 d n i.

n ie  też zapew ne o i lk a rz y  P o ls k i w  
o lim p ijs k im  fin a le .

A  w ię c  ty lk o  ju n io rz y  pozosta
ną n a jp ra w d o p o d o b n ie j na p o lu  
w a lk i i  w y s tą p ią  w  X X X I I I  e d y c ji 
tu rn ie ju  U E F A  w  N R D  (16—25 m a ja ). 
Z w y c ię s tw o  5:0 nad C yp re m , w  
p ie rw s z y m  e lim in a c y jn y m  m eczu, 
g w a ra n tu je  p ra k ty c z n ie  „O r l ik o m ”  
aw ans. W ys tę p  w  R adom iu , choć 
e fe k to w n y  b ra m k o w o , u ja w n ił  Jed
n a k  w ie le  jeszcze m a n k a m e n tó w  w  
grze naszej re p re z e n ta c ji. P o w s ta je  
ona ju ż  od ro k u  i  m a za sobą w  
b ie żą cym  sezonie 23 m ecze m ię d zy 
na rodow e . M im o  to . z g ra n ie  d ru ż y 
n y , a ta kże  re a liz a c ja  zw łaszcza 
o fe n s y w n y c h  za łożeń ta k ty c z n y c h , 
pozos taw ia  s p o ro  do życzen ia .

M ło d z i p iłk a rz e  u ja w n i l i  spo ro  
b ra k ó w  w  p o d s ta w o w ym  w yszko 
le n iu . zw łaszcza s trz e le c k im , a są 
to  m a n k a m e n ty , k tó r y c h  n a d ro b ić  
się szyb ko  n ie  da. M a t re n e r  H . A po  
s te l w  s w y m  zespole k i lk u  ba rdzo  
u ta le n to w a n y c h  1 w ie le  ju ż  u m ie 
ją c y c h  z a w o d n ik ó w . Jak u c ze s tn icy  
o s ta tn ic h  m is trz o s tw  św ia ta  ju n io 
ró w  — P io t r  S k ro b o w s k i i  M iro 
s ła w  P ęka la , a ta kże  M a re k  S iw a  
czy R o b e rt G rza n ka . Są je d n a k  też 
lu k i  w  d ru ż y n ie . „N a  C y p r”  u m ie 
ję tn o ś c i s ta rczy ło , w y s ta rc z y  ic h  
też zapew ne ta kże  na re w a n ż  z tą  
d ru ż y n ą  (26 m arca  1980), a le  w  f i 
n a ła ch  ry w a le  będą znaczn ie  g ro ź 
n ie js i.  P o la cy  w y s tą p il ib y  w  f in a 
ło w e j g ru p ie  „C ”  tu r n ie ju  w  N R D  
(16—25 m a ja ), m a ja c  za p rz e c iw n i
k ó w : T y  re ję  lu b  R u m u n ię , F in la n 
d ię  lu b  Is la n d ię  o raz  R F N  lu b  L u k  
sem burg .

T re n e r  H e n ry k  A  poste ! s tw ie r 
d z ił.  że dość jeszcze czasu, b y  na 
le życ ie  p rzyg o to w a ć  ju n io ró w  do 
n a jw a żn ie jsze g o  w y s tę p u . Rzecz w 
ty m , b y  zos ta ł o n  w ła ś c iw ie  w y 
k o rz y s ta n y .

W  T R U T N O V IE  o d b y ł się m ię 
d z y n a ro d o w y  p rz e ła jo w y  w yśc ig  
k o la rs k i o P u c h a r CSRS. O b o k  ko -

K o la rs lv t  o

Startowali
przełajowcy

W N O W O G A R D Z IE  o d b y ł s ię  ogó l 
n o p o ls k i p rz e ła jo w y  w y ś c ig  k o la r 
s k i.  W  k a te g o r ii S en io rów  n a jle p s z y  
o ka za ł s ię  A n d rz e j M ą k o w s k i z 
C h e m ika  P o lic e . D ru g i b y ł Tadeusz 
S te in k a  (P o lo n ia  P iła ) , a t r z e c i Jan  
M iro ń  (N o teć  R óżewo). W yśc ig  ju 
n io ró w  w y g ra ł Jó ze f G re cha ła  
(P O M  S trze lce  K ra je ń s k ie )  przed  
Tadeuszem  K rz e s ia k ie m  (S ta r t  T o 
m aszów ). N a to m ia s t n a jm ło d s i ko 
la rz e  n ie  z rzeszen i jeszcze w  k lu 
bach ś c ig a li s ię  o  p u c h a ry  i  nag ro 
d y  u fu n d o w a n e  przez pochodzącego 
z N o w o g a rd u  k o la rz a  L e g ii,  Z b ig 
n ie w a  S zczepkow skiego . W  g ru p ie  
s ta rsze j z w y c ię ż y ł A . M ija ls k i p rzed  
L .  Z w ie rz a k ie m  i  J . G ó re c k im . N a
to m ia s t w  g ru p ie  m ło d sze j n a js z y b 
szy b y ł P . K acza ła , k tó r y  w y p rz e 
d z ił P . B re d n ia k a  i  M . G ą s io ro w - 
skiego .

JO Z E F  G IG O N  z N . T a rg u  — czło  
n e k  s e k c ji lo tn ia r s k ie j A e ro k lu b u  
T a trza ń sk ie g o  — na le ży  do  czo ło 
w y c h  p o ls k ic h  lo tn ia rz y .  Do n iego 
na le ży  k ra jo w y  re k o rd  szybow an ia  
na lo tn i  w yn o szą cy  p ięć g o dz in  i  
jedną  m in u tę . W  n ie d z ie lę  lo tn ia rz  
z N . T a rg u  w y k o n a ł b ra w u ro w y  
lo t  z C ze rw o n ych  W ie rc h ó w  do 
c e n tru m  Z akopanego. R óżn icę  po
z io m ó w  w ynoszącą 1270 m  poko n a ł 
w  12 m in u t i  20 sekund . Po w y 
ła d o w a n iu  na R ó w n i K ru p o w e j lo t  
n ia rz  z b ie ra ł zas łużone g ra tu la c je  
za n ie c o d z ie n n y  w yczyn .

IR L A N D IA  — U S A  3:2
N A  Z A K O Ń C Z E N IE  e u ro p e js k ie 

go to u rn e e  p iłk a rs k a  re p re ze n ta 
c ja  U S A  ro ze g ra ła  w  p o n ie d z ia łe k  
w  D u b lin ie  s p o tk a n ie  z. I r la n d ią .  
Z w y c ię ż y li! I r la n d c z y c y  3:2 (0:1).
A m e ry k a n ie  o b ję l i  w  12 m in . p ro 
w adzen ie  ze s trz a łu  D ib e m a rd o  a 
w  65 m in . G reg  V i l la  podw yższy ł 
w y n ik  na 2:0. P ó źn ie j do  głosu 
d o sz li je d n a k  gospodarze s trz e la 
ją c  t r z y  b ra m k i — w  66 m in . 
G re a lis h , a t r z y  m in u ty  póżniie j — 
D on G ive n s  i  T re v o r  A n d e rso n .

A m e ry k a n ie  ro z e g ra li w  E u ro p ie  
d z ie w ię ć  sp o tk a ń  z k tó ry c h  p ięć 
w y g ra l i ,  w  ty m  2:0 z W ę g ra m i.

Z W Y C IĘ S T W O  
J U G O S Ł O W IA Ń S K IC H  

K O S Z Y K A R Z Y  W  S T O L IC Y  
W  T O W A R Z Y S K IM  m eczu k o 

s z y k ó w k i m ężczyzn  p ie rw s z o lig o w y  
zespół ju g o s ło w ia ń s k i R a b o tn ic k i 
S ko p je  p o k o n a ł w a rszaw ską  L eg ię  
11.1:86 (45:51). N a jw ię c e j p u n k tó w  
z d o b y li:  d la  L e g li — Z d z is ła w  Ra
czek — 24 i  Ja n  K w a s lb o is k i — 
23; d la  R a b o tn ic k ie g o  G e o rg ije v s k i 
— 25, M a k s lm o v lc  — 23 i  S e ra fi-  
n o v s k i — 17.

—  G ra j, oto książeczka PKO  
iokładem....

Najwyższy czas skończyć
—  Masz tu  ta lon  na samo*

z futbolowymi „dygnitarzami”!

CHORA PIŁKA
W KOŃCU UB. TYGODNIA odbyło się w KC PZPR spotkanie 

z udziałem dziennikarzy sportowych, przedstawicieli GKKFiS oraz 
PZPN (prezes M. Ryba i wiceprezes R. Koncewicz) podczas któ
rego poruszono szereg bulwersujących ostatnio opinię publiczną 
spraw, dotyczących zarówno poziomu sportowego jak i tak zwa
nego morale polskbh nrłkcrzy. W trakcie dyskusji ujawniono sze
reg przykładów skandalicznego zachowania się zawodników kadry, 
łącznie z nadużywaniem alkoholu (m. in. reprezentanci „zabawiali 
się" w przeddzień wyjazdu na mecz z NRD w Lipsku!). Ryszard 
Koncewicz oświadczył wręcz, iż w reprezentacji istnieje duże roz
przężenie, że brak jest dyscypliny, a głównym „burzycielem" jest 
Antoni Szymanowski

W parze r  niesportowym trybem życia, słabą kondycją i takimż 
wyszkoleniem technicznym idzie wielkie mniemanie o sobie i żą
dania coraz wyższych apanaży. Nowy system wynagrodzeń bar
dzo się piłkarzom nie podoba, chociaż zarobki miernego ligowego 
gracza przekraczają grubo dyrektorskie pensje. Oczywiście nie bez 
winy są tu także niektórzy pseudodziałacze, akceptujący takie żą
dania czy nawet przelicytowujący się wzajemnie.

Należy sądzić, iż wspomniana wyżej narada była jednym z waż
nych elementów działań jakie podjgte zo-tancf w najbliższym cza
sie dla uzdrowienia sytuacji w polskim futbolu.

chód...

— Graj, za ła tw im y c i m iesz- 
kanie.

mnie...
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W TOREK,
30 P A Ź D Z IE R N IK A

DZIŚ:
Zenobii, Przem ysława 

JUTRO :
Urbana, S a turn ina

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  duże, 

n ie w ie lk ie  opady deszczu 
ze śniegiem. Temp. do 5 
st. W ia try  słabe i u m ia r
kowane, poludniowo-w scho  
dnie.

D Z lS  ra n o  w  Szczecin ie  ciś
n ie n ie  w yn o s iło  1015,3 hPa 
(761,5 ram  Hg). W  c ią g u  d n ia  
n ie w ie lk i spadek c iśn ie n ia .

P O L S K I — „E g z a m in ”  g. 19.30: Z A  
M E K  — „Ź ró d ło ”  g. 17; M U Z Y C Z 
N Y  — „R osę M a r ie ”  g. 19; C Y R K  
„O L IM P IA ”  — a l. W yzw o le n ia  ( te l.  
22-41-44) g. 18.

D E L F IN  (te l. 468-78) „O k u p a c ja  w  
26 o b razach ”  g. 13.30. 15.45 , 20.15. 
Jug., 1. 18; ś roda : g. 9. 11.15. 13.30. 
15.45. 18. 20.15; K O R A B  — „C z te ry  
noce m a rze ń ”  g. 17, 19.15, f r . .  1. 15; 
K O SM O S (te l. 380-03) „ L o t  nad  k u 
k u łc z y m  g n iazdem ”  g. 8.30, 11. 13.30,
16. 18.30. 21 U S A . 1. 18 (w to re k  i  
ś roda ); B A Ł T Y K  (te l.  733-35) „D z ię 
k i  B ogu ju ż  p ią te k ”  g. 15.30. 17.30
19.30. U S A . 1. 15 (w to re k  i  ś roda ); 
CO LO SSEU M  (te l. 458-18) .R acla  sta 
n u ”  g. 9. 11.15. 13.30. 16. 18. 20. f r . .  
1. 15 (w to re k  i  środa ); P O L O N IA  
( te l.  22-18-34) „G ę s ia re k  M a c ie k ”  g 
15. w ęg.; „P ło n ą c y  w ie ż o w ie c ”  g.
16.30. 19.30. U S A . 1. 15 (środa i
c z w a rte k ); P IO N IE R  (te l. 475-02) 
„B a lla d a  o k a p ry ś n e j k ró le w n ie ”  g.
17. p o i.; „G w ie z d n e  w o jn y ”  g. 15. 
22 U S A . 1. 12; . .O k rą g ły  ty d z ie ń ”  g.
18. 20. p o i.; ś roda : „K o rs a rz e ”  g,
10, 17. p o i.; „O k rą g ły  ty d z ie ń ”  g. 
18. 20; „G w ie z d n e  w o jn y ”  g . U . 13, 
15. 22; Z A M E K  — „B e z  z n ie czu le 
n ia ”  g. 18. po i.. I. 18; P R O M IE Ń  
(te ł.  374-95) „C zas p rze sz ły ”  g. 16. 
18. 20. f r . .  1. 15; M A R S  (te l.  762-40- 
80) „Ś m ie r te ln y  pośc ig ”  g. 16. 18. 
f r . .  1. 15; S Z M A R A G D O W E  (Z d ro 
je )  „P la c ó w k a ”  g. 17.30. p o l„  1. 12; 
„W e n d e ta ”  g. 19.30. f r . .  1. 15; M E 
W A  (Ź e lechow o) D u b le r ”  g. 17. f r . .  
1. 12; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie ) „S k ra 
d z io n a  k o le k c ja ”  g. 17.30. p o i.. 1. 12; 
„ A r ia  d la  a t le ty ”  g. 19.30. p o i.. I. 
18; H U T N IK  (S to łczyn ) „B l is k ie  
s p o tk a n ia  trze c ie g o  s to p n ia ”  g. 18. 
U S A . 1. 12; 1 M A J  (Ż ydów ce) „N ie 
z w y k ła  S a ra h ”  g. 18. ang .. 1. 12; 
B A J K A  (P o lice ) „K a ż d y  u m ie ra  w  
sa m o tn o śc i”  g. 19, R F N . 1. 15;
„S a m i sw o i”  g . 17; B IA Ł Y  Ż A G IE L  
(T rzeb ież) „W ie rn a  żona ”  g. 18. f r . .  
1. 18; R O B O T N IK  (P y rzyce ) „K o m i
sarz w  s p ó d n ic y ”  f r . .  I. 15; G R Y F  
(G ry f in o )  „P rz e ło m y  M is s o u r i”  
U S A . 1. 15; W IS Ł A  (G o le n ió w )
„ U m a r l i  rz u c a ją  c ie ń ”  p o l„  1. 15; 
„ L ę k  w yso ko śc i”  U S A . 1. 15; „C h ło 
p iec z b u rz y ”  a u s tr .;  D A R  (S ta r
g a rd ) „O d  7 w z w y ż ”  U S A . 1. 18; 
IN A  (S ta rg a rd ) „M ło d y  F ra n k e n 
s te in ”  p o i.. 1. 15; „ K l in c z ”  p o i.. 1. 
15.

R E P E R T U A R  K IN  na podstaw ie  
in fo r m a c ji  O PR F.

Z A M E K  B W A  — P race  Józe fa  S za j
n y ;  M a la rs tw o  i  g ra f ik a  R yszarda  
G ie rysze w sk ie g o  i  rzeźba A d o lfa  
R y s z k i: Tw órczość  rzeźb ia rska
E d w a rd a  K o łacza  — g. 10—18; 
M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 — 
M a la rs tw o  Z ie m o w ita  Szum ana; 
S z tu ka  Pora. Zach . X I I I —X V II  
w ie k :  S ta re  s re b ra  ze z b io ró w  
w ła s n y c h ; S z tuka  p o lska : Pokaz 
je dnego  o b ra z u ; W ła d z tw o  K s ią żą t 
P o m o rsk ich  g. 11—17; W A Ł Y  CHRO 
BR E G O  3 — P o lska  nad B a łty k ie m  
przed  1 000 la t ;  G ospodarka  m orska  
na P o m o rzu  Z a ch o d n im  1945—1970: 
U rządzen ia  1 m e ch a n izm y  s ta tk ó w  
m o rs k ic h ; P rz y ro d a  m o rza ; D aw na 
k u ltu ra  lu d o w a  na P om orzu  Za
ch o d n im ; K u ltu ra  A f r y k i  zachod
n ie j:  Z  d z ie jó w  rzem ios ła  na P o
m o rzu  Z a ch o d n im  g. U —17; S T A R Y  
R A T U S Z  — p l. R zep ichy  — D z ie je  
Szczecina od X  w ie k u  do w sp ó ł
czesności; A rc h ite k tu ra  i  u rb a n i
s ty k a  Szczecina -  w  X X X - le c ie  
S A R P : A rc h ite k tu ra  1 rzem ios ło

b u d o w la n e  Szczecina z p rze ło m u  
X IX  i  X X  w ie k u ; Secesja — w y 
ro b y  p rze m ys łu  a rty s ty c z n e g o : P o r
t r e t  w  m a la rs tw ie  P om orza  Za
chod n ie g o  — g. 11—17; F IL H A R M O 
N IA  — p l. D z ie rżyń sk ie g o  — gwasze 
R om ua lda  M. K lim c z e w s k ie g o  z 
c y k lu  „S ia d y  is tn ie n ia .” ; „13 M U Z ”  
— p l. Ż o łn ie rz a  2 — m a la rs tw o  
B o g n y  S k w a rc z y ń s k ie j-S z y m k o w - 
s k ie j 1 H a lin y  W iś n ie w s k ie j — 
o tw a rc ie  g. 18.

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n ii  L u b e l
s k ie j (d y ż u r  o g ó ln y ); D Y Ż U R  O P A 
R Z E N IO W Y  — W o jc iecha  7; W E W N .
— A rk o ń s k a ; C H IR . — A rk o ń s k a ; 
P O Ł O Ż N IC T W O  — P om o rza n y ; 
N E U R O L O G IA  — U n i i  L u b e ls k ie j;  
D E R M A T O L O G IA  — A rk o ń s k a .

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie ch a  7 — g. 
19—7; D O R O S ŁY C H  -  Jednośc i N a 
ro d o w e j 12 -  g. 20—7; S T O M A T O 
L O G IC Z N A  — Jednośc i N a ro d o 
w e j 12 — g. 20—7: N A D  O D R Ą  18
-  g 15-8 .

A P T E K I

P L . G R U N W A L D Z K I 42 (dod . od
t r u t k i  i  t le n )  te l. 345-51; M IC K IE 
W IC Z A  101 — te l.  730-44; A L . W Y Z  
W O L E N IA  107 -  te l.  22-10-12; S TÓ Ł 
C Z Y N . Nad O drą  20 -  te l.  239-422; 
Z D R O JE . B a t. C h ło p sk ich  54 — te l. 
612-573.

IN F O R M A C JE

K O L E J O W A : te l. 460-21; P o c ią g i 
p rz y je żd ża ją ce  — 934; P o c ią g i od
jeżdża jące  — 933.

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  -  te l.  «25-25 
i  446-46 g. 7—21.

R U C H  S T A T K Ó W  — te l.  918

U S ŁU G O W A  -  te l 428-14 1 473-15 — 
g. 9—18.

P O G O T O W IA

PO G O TO W IE  R A T U N K O W E  — te l. 
999; S T R A Ż  P O Ż A R N A  — 998; PO
G O T O W IE  M O  — 997; PO G O TO 
W IE  D RO G O W E — 981; POGOTO
W IE  D Ź W IG O W E  — 982; POGO
T O W IE  E L E K T R O W N I — 991; PO
G O T O W IE  G A Z O W N I — 992; POGO 
T O W IE  C IE P Ł O W N I — 993; POGO
T O W IE  W O D O C IĄ G Ó W  I  K A N A 
L IZ A C J I -  994; P O G O TO W IE  L O 
K A T O R S K IE  — 986; P O G O TO W IE  
S P Ó Ł D Z IE L C Z E  -  22-24-15; POGO
T O W IE  T V  — 356-96 1 359-55; TE 
LE F O N  Z A U F A N IA  — 732-32.

P R O G R A M  I

15.30 T V  K lu b  S e n io ra . 16 O b ie k 
ty w . 16.20 D z ie n n ik  (k o lo r ) .
16.30 S tu d io  M ło d y c h  (k o lo r ) . 17 In -  
te rs tu d io  (k o lo r ) . 17.25 Sonda (ko 
lo r ) . 17.55 W  k rę g u  ro d z in y  (k o lo r ) . 
18.25 „M ię d z y  n a m i ja s k in io w c a m i”  
(k o lo r ) . 18.50 R a d z im y  ro ln ik o m  (k o 
lo r ) .  19 D ob ra n o c . 19.30 W ie czó r z 
d z ie n n ik ie m  (k o lo r ) . 20.15 F ilm  T V  
h iszp. „S aga ro d u  R iu s ”  (k o lo r ) .
21.15 M e rk u ry  z p a szpo rtem  (k o 
lo r ) . 21.45 „C a m e ra ta ”  (k o lo r) . 22.18 
D z ie n n ik  (k o lo r ) . 22.25 S tu d io  S p o rt.

P R O G R A M  XI

14.20 P ro sce n iu m . 15.05 F i lm  L a ta rn i 
C za rn o ks ię sk ie j „B ra c ia  K a ra m a - 
zow ”  cz. XI. 16.30 Jęz. a n g ie l
s k i.  17 Jęz. n ie m ie c k i (k o lo r ) . 17.30 
K in o  T D C  (k o lo r ) . 18 P o ra d 
n ia  „Z a u fa n ie ” . 18.30 P ro g ra m  m o r
s k i (k o lo r ) . 19.10 K ro n ik a  (Szcz.).
19.30 W ieczó r z d z ie n n ik ie m  (k o lo r) .
20.15 W to re k  m e lom ana  (k o lo r) . 21.15 
„24 g o d z in y ”  (k o lo r ) . 21.25 P re m ie 
ra w  D w ó jc e  „D o jrz a łe  la ta ”  — 
f i lm  N R D  (k o lo r) .

Środa

6 1 6.30 T T R . 11.05 F iz y k a  d la  k l .  
V I I .  12 F iz y k a  d la  k l .  V I.
15.30 N U R T  — n a u k i p o lityczn e . 
16 O b ie k ty w . 16.20 D z ie n n ik  (k o 
lo r ) . 16.30 D la  d z ie c i „S k a k a n k a ”  
(k o lo r) . 16.55 W  k rę g u  ro d z in y  (ko 
lo r ) . 17.15 D om  i  m y  (k o lo r ) . 17.30 
S tu d io  S p o rt — tra n s m is ja  meczu 
p i łk i  n o żn e j P o lska  — W ę g ry . 19.15 
D o b ra n o c . 19.30 W ieczó r z d z ie n 
n ik ie m  (k o lo r ) . 20.15 F i lm  f r .  „ K a  
ro i W ie lk i i  h ra b ia  R o la n d ”  cz. i 
(k o lo r ) . 21.50 X Y Z  — cz. I  (k o lo r ) .
22.15 D z ie n n ik  (k o lo r ) . 22.30 X Y Z  — 
cz. I I  (k o lo r ) . 22.55 K o n c e r t na re 
n o w a c ję  s ta ry c h  P o w ązek  (k o lo r ) .

P R O G R A M  I I

13.20 S tu d io  T V  M ło d y c h . 13.50 M er 
k u r y  z p aszpo rtem . 14.20 S tu d io  
S p o rt. 15 05 Sonda. 15.35 C am era ta  
16 In te rs tu d io . 16.25 Jęz. a n g ie ls k i. 
16.55 D la d z ie c i .K in o  O b ie ży
ś w ia t”  (k o lo r ) . 17.25 N ow o śc i p o l
sk ie g o  d o k u m e n tu  1 60 la t  k in a  ra 
d z ieck iego . 18.50 W ys tą p ie n ie  am ba
sadora A lg ie r i i .  19 10 K ro n ik a  (Szcz )

19.30 W ie czó r z d z ie n n ik ie m  (k o lo r ) . 
20.15 W ie czó r p rz y g o d y  i  po d ró ży  
(k o lo r ) . 21.45 „24 g o d z in y ”  (k o lo r) . 
21.55 W szys tko  ju ż  b y ło  (k o lo r) .
22.30 D la  ro d z ic ó w  „C oś  c i p ow iem , 
m a m o ...” .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.35 Jęz. a n g ie ls k i.  15.05 Jęz. ro 
s y js k i.  16.30 P ro g ra m  z R os tocku . 
17 W ia d o m o śc i, g im n a s ty k a . 17.15 
B y ć  s ła w n y m  p io senka rzem . 17.45 
W y c h o w a n ie  m uzyczne. 18.15 F ilm  
ry s u n k o w y . 18.50 P o zd ro w ie n ia  T V  
dz ie c ię ce j. 19 Z a w o d y . 19.30 K ro n i
ka . 20 F i lm  T V  N R D  „Z a rę c z y n y  
w  H u lle rb u s c h ” . 21.25 ..M ężczyzna 
w  ka p e lu s z u ” . 21.55 K ro n ik a  22.10 
P ro g ra m  m u z y c z n y  z C zechosłow a
c j i .  22.50 W iadom ości.

R A D IO
P R O G R A M  I

14.25 S tu d io  „G a m a ” . 15.05 K orespon  
d e n c ja  z z a g ra n ic y . 15.10 S tu d io  
„G a m a ” . 16 T u  Je d y n k a . 17.30 Ra- 
d io k u r ie r .  18 T u  J e d yn ka . 18.25 N ie 
t y lk o  d la  k ie ro w c ó w . 18.33 K o n 
c e r t  życzeń 19.15 K ie rm a s z  p o ls k ie j 
p io se n k i. 19.40 E s trada  fo lk lo ru .
20.05 K o n c e r t życzeń. 2105 O l im p i j 
s k i a le r t  m ło d z ie ż y  — M oskw a  80.
21.29 U tw o ry  S ta n is ła w a  M o n iu szk i. 
22.23 B ia ły s to k  na m u zyczn e j a n te 
n ie . 23 W ita  w as P o lska . 0.07 K a 
le n d a rz  K u l t u r y  P o ls k ie j.  0.11 Noc 
z m e lo d ią  i  p iosenką .

P R O G R A M  I I

14.10 W ię ce j, le p ie j,  now ocześn ie j.
14.25 T u  R a d io  M o skw a . 14.45 M u 
z y k a  H a yd n a . 15.30 P o p o łu d n ie  
d z ie w czą t i  ch ło p có w . 16 600 sekund 
z zespołem  „ T i ju a n a  B ra ss” . 16.10 
Ś p ie w  c h ó ra ln y . 16.40 A u d y c ja  l i t e 
ra cka . 17 O p e re tka , je j  tw ó rc y  i  w y  
k o n a w c y . 17.20 M u z y c y  i  m ecenas, 
18 A m a to rs k ie  zespo ły  przed  m i
k ro fo n e m . 18.25 P le b is c y t S tu d ia  
„G a m a ” . 18.40 K ra jo b ra z y .  19 K o n 
c e r t  z n a g ra ń  W O S P R iT V  w  K a to 
w ica ch . 19.40 D om  l  m y . 19.55 K a 
ta lo g  w y d a w n ic z y . 20 R e d a kcy jn e  
fo ru m . 20.20 P ły ty  s ta re  i  now e. 
21 R e p ortaż  z I  O gó ln o p o lsk ie g o  
K o n k u rs u  W o k a lis ty k i O p e ro w e j,
21.40 R o b e rt T e a r — ś w ie tn y  te n o r  
a n g ie ls k i.  22 R a d io w y  T y g o d n ik  
K u ltu ra ln y .  22.40 P o lska  m u z y k a  
w spó łczesna. 23.35 Co s łych a ć  w  
św iec ie . 23.40 M u z y k a  na dob ranoc .

P R O G R AM  I I I

15.05 Jazz na m o ty w a c h  h in d u 
s k ich . 15.40 „W  d n i p ow szedn ie ”  
16 R e p ortaż  „P o w tó rk a  z F a s tn e t” .
16.30 M u z y k o b ra n le . 16.45 Nasz ro k
79. 17.05 M uzyczna  poczta  U K F .
17.40 B ie lszy  o d c ień  b luesa . 18.10 
P o li ty k a  d la  w s z y s tk ic h . 18.25 Czas 
re la k s u . 19 P os łuchać  w a r to ...  19.15 
„ J a r m a r k " .  19.35 O pera  ty g o d n ia . 
19.50 „C z ło w ie k  o d w ó ch  tw a rz a c h ” . 
20 Z  m o je j p ły to te k i.  20.30 ..S łow o 
ja k  rę k a w ic z k a ” . 21 W a r ia c je  na te  
m a t C o le  P o rte ra . 21.35 A n to lo g ia  
p io s e n k i fra n c u s k ie j.  22.08 Z  na 
g ra ń  D o n n y  H a th a w a y ’a , 22.15 „Z le  
m ia  J a ło w a ". 23 P o lska  w  oczach 
ś w ia ta . 23.05 M ię d z y  d n ie m  a snem.

P R O G R A M  IV

14.45 G ra  l  śp iew a zespół „ L lm a n o -  
w ia n ie ” . 15.05 „M a ty s ia k o w ie ” . 15.40 
K s ią ż k i, do  k tó ry c h  w ra c a m y . 16.05 
„N a sz  d o m ” . 16.25 R ozm ow y o sp ra 
w a ch  ro ln ic tw a . 16.40 P A W . 17 M i
ło ś n ik o m  m u z y k i k la s y c z n e j. 17.30 
S zczec ińsk ie  p o p o łu d n ie . 18.05 T r y 
b u n a  W ybrzeża . 18.25 K lu b  pod zna
k ie m  z a p y ta n ia . 19.15 Jęz. a n g ie l
s k i.  19,30 W arszaw ska Jes ień  79.
20.45 M u z y k a  L u d w ig a  v a n  B e e tho - 
vena . 21.2® Ja n ia  J u ra n o w  — w y 
b i tn y  s y m fo n ik  ło te w s k i. 21.50 
N U R T  — n a u k i p o lity c z n e , 22.15 
L e k tu ry  i  p rze m yś le n ia . 22.35 Szko
ła  Ś re d n ia  d la  P ra c u ją c y c h .

Kronika wypadków
W C Z O R A J o k o ło  gode. 14.20 na 

b u d o w ie  d o m u  zak ła d o w e g o  C u
k r o w n i „S zcze c in ”  p rz y  u l.  C u k ro 
w e j 55 ro b o tn ik  b u d o w la n y , 42-le t- 
n l  E ugen iusz A . o b s łu g u ją c y  na 
dachu  tzw . w ie lo k rą ż e k  do tra n s 
p o r tu  na da ch  w ia d e r  z cem en
tem , p ra c u ją c  bez zabezpieczenia 
osob is tego  s tra c i ł  ró w n o w a g ę  i  z 
w yso ko śc i 11 m e tró w  sp a d ł w  d ó ł. 
R a n n y  z m a r ł w  k a re tc e  p o g o to w ia , 
w  d,rodzę do szp ita la .

N A  U L . B a n d u rs k ie g o  u le g ł w y 
p a d k o w i podczas p ra c y  21 -le tn i 
B ogdan J ., k tó re m u  ja k iś  c ięża r 
p rz y g n ió t ł nogę. L e k a rz  p o g o tow ia , 
s tw ie rd z iw s z y  zm iażdżen ie  palca 
s to p y , s k ie ro w a ł rann e g o  do szp i
ta la  w  Z d u n o w ie .

8 -L E T N I A le k s a n d e r Z ., m ieszka 
n ie c  O sied la  K a lin y ,  w p a d ł na u l.  
W ie n ia w s k ie g o  pod sam ochód. 
C h łop iec  p rze b yw a  w  s z p ita lu  p rz y  
u l. W o jc iecha .

W  Ś W IN O U JŚ C IU  na  u l.  W ys
p ia ń sk ie g o  w je c h a ł na c h o d n ik  1 
ro z b ił się o m u ro w a n y  p a rk a n  sa
m ochód  „N y s a ”  M W  9743 należą
c y  do „Ł ą c z n o ś c i” . K ie ro w c ę . 21- 
le tn ie g o  Janusza P. osadzono w  
areszcie  do d y s p o z y c ji p ro k u ra to 
ra . m il ic ja  u s ta li ła  b o w ie m  iż  p ro 
w a d z ił on  sam ochód będąc pod 
w p ły w e m  a lk o h o lu . (an)

N A U K A

m g r  in ż . u d z ie la  k o 
re p e ty c j i  — m a te m a ty 
k a , f iz y k a . T e l. 465-41.

19697-G
J Ę Z Y K  a n g ie ls k i — 
k o re p e ty c je , t łu m a cze 
n ia . L ib e lta  2 (18—20).

20258-G
S T U D E N T  P o lite c h n ik i 
u d z ie la  k o re p e ty c ji:  
m a te m a ty k a  f iz y k a , 
e le k tro te c h n ik a ,  te ł. 
22-30-61, po 16.

20327-G

P R A C A

Z A O P IE K U J Ę  s ię  c h ło p  
cem  (5 ła t )  w e  w ła s 
n y m  d o m u . Te l. 748-16.

20297-G

K U P N O

K W IA C IA R N IĘ  lu b
sk le p  z u p o m in k a m i — 
k u p ię . O fe r ty  B iu ro  O - 
g łoszeń Szczecin 20253.

N IE R U C H O M O Ś Ć

Sw ier ad ó w -zdrOj
— d z ia łk ę  bu d o w la n ą  
(624 m  k w .)  zam ien ię  
na d z ia łk ę  w  Szczeci
n ie . O fe r ty  B iu ro  O g ło  
szeń Szczecin 20257.

ROŻNE

P O G O T O W IE  te le w iz y j 
ne W P H W  Szczecin, 
u l.  W ie lk a  25, czynne 
w  godz. 8— 17, w  n ie 
d z ie lę  od  9—12, T V  
c z a rn o -b ia ła , te l.  356-96, 
T V  k o lo ro w a , te l. 
359-55.

1764-K
TELEWIZYJNE pogoto 
w ie , 381-51.

7777-G
T E L E W IZ Y J N E  pogoto 
w ie , 459-59 — Ł a za ro - 
nek . 18790-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j 
ne. K ra w c z y ń s k i, te l.  
22-66-81. -

14557-0
TELEWIZYJNE pogoto 
w ie , te i.  461-58.

19171-G
TELEWIZYJNE pogoto 
w ie . U z n a ń s k i, 22-85-97.

18183-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j 
ne, te l. 371-51.

17730-G
TE LE P O G O T O W IE , 
22-38-32. 18738-0
TE LE P O G O T O W IE , 
80-904. 19125-G
A N T E N Y  In s ta lu ję  — 
22-56-75. 18868-G
N A P R A W A  lo d ó w e k  — 
te l.  82-23-00.

19588-G
T A P E T O W A N IE , m a lo 
w a n ie  — 424-53.

29 październ ika br. zm arł nasz 
O jciec, Teść i  Dziadek

ś.p.

Karol Kowacz
W yprowadzenie zw łok z kap licy  

Cmentarza Centralnego nastąpi 31 
październ ika o godz. 13.

SY N O W IE Z  R O D Z IN A M I

Tadeuszowi Filipowskiemu
w yrazy  głębokiego współczucia 

z powodu śm ierci

Brata
składają

dyrekc ja  i współpracow nicy 
ze Szczecińskiego 

W ydaw n ic tw a  Prasowego.

Mgr Jadwidze Robaczyk
serdeczne wyrazy, współczucia 

z powodu śm ierci

Ojca
składają :

współpracow nicy, kom ite t ro 
dz ic ie lsk i i  m łodzież Zespołu 
Szkól Ekonom icznych n r  1 

w  Szczecinie.

Mgr Eugenii Stelmaszczyk
serdeczne w yrazy  współczucia 

t  powodu śm ierci

Ojca
składają :
współpracow nicy, kom ite t ro 
dz ic ie lsk i i  m łodzież Zespołu 
Szkół Ekonom icznych n r  1 

w Szczecinie.

S T R O JE N IE  p ia n in , 
te l.  435-83.

20292-G 
ZE S P Ó L na w esela — 
te l.  388-29.

20319-G 
E K SPR ESO W E c y k l in o  
w a n ie , la k ie ro w a n ie  — 
te i.  708-53.

1S605-G 
O C IE P L A N IE  ł  w y c i
szanie d rz w i ta p ic e rk ą , 
u szcze ln ia n ie  o k ie n . 
T e l. 22-50-60.

19651-G 
P R ZE W Ó Z m e b li o raz 
p rz e p ro w a d z k i — w y 
k o n u ję  — te ł.  22-89-26.

20024-0
K U P IĘ  lu b  w y n a jm ę  
lo k a l m in im u m  15 m  
k w .,  n a d a ją c y  się na 
w a rs z ta t s z k la rs k i.  O - 
f e r t y  B iu r o  Ogłoszeń 
Szczecin 20268.
15 P A Ź D Z IE R N IK A  za
g in ą ł na O s ie d lu  S ło 
n e czn ym  p ie s  m y ś liw 
s k i,  w y ż e ł n ie m ie c k i w  
b rą zo w o -s iw e  ła ty .  O- 
s trzegam  p rze d  k u p 
nem  lu b  p rzyw łaszcze 
n ie m . O d p ro w a d z ić  za 
nag ro d ą  — K o s tk i N a - 
p ie rs k ie g o  46/9 — W ła 
d y s ła w  S zycko .

21255-G

M  A T R  Y M O  N I A L N E

P A N N A , la t  33, pozna 
w d o w ca  lu b  ro zw ie d z io 
nego do  la t  50 z m iesz 
k a n ie m , d z ie c k o  m ile  
w id z ia n e . C el m a try m o  
n ia ln y .  O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 20280.

S P R Z E D A Ż

M O S K W IC Z A  408 —
sprzedam . W iadom ość: 
Tom aszow ska 8/2.

20317-G 
F IA T A  125p, 1500 —
sprzedam . K a p e rska  34 
(Bezrzecze).

20277-G 
M O S K W IC Z A  403. stan  
d o b ry  — sprzedam . 5 
L ip c a  22a/13. po 16.

20256-G
i N O W Y  ta k s o m e tr P o l- 

ta x  2 — sprzedam . Tel. 
I 458-25. 20315-G

K A L K U L A T O R  T I  30
o ra z  zas ilacz sprzedam . 
T e l. 22-26-51.

20318-G
F O N IK Ę  M V -3 , E cho- 
lanę-2 , g ita rę  ja p o ń ską
— sprzedam . T e l.
613-5X8. 20294-G
P IA N IN O  i  a k o rd e o n
— sprzedam , u l.  S om o- 
s ie r ry  6 A , od  godz. 16.

20275-G
S A K S O F O N  a lto w y  
sprzedam . T e l. 230-920.

20324-G
S Z A F Ę  d w u d rz w io w ą , 
ta p cza n  Jednoosobow y 
1 re g a ł s z k o ln y  sprze
dam . T e l. 748-75, po 
godz. 17 20314-G
K O Ż U C H  tu re c k i (roz 
m ia r  48) sprzedam , u l.  
D e rd o w sk ie g o  36/23, po 
godz. 17. 20300-G
K O Ż U S Z K I dz iec ięce  i 
p łaszcz s k ó rz a n y  — 
sprzedam . T e l. 232-678

£o 16. 20295-G
O Z U C H  d a m sk i, no 

w y  — sprzedam , u l. 
W ie lk a  38/25.

20286-G
K O Ż U S Z E K  w ło s k i, 
k r ó tk i ,  g ra n a to w y , m a
ły  ro z m ia r  — sprze
dam . i i i .  M a rc in a  19/10.

20244-G
P Ł A S Z C Z , ko ż u c h  dam  
sk i, kożuszek  d z iec ięcy  
sprzedam . T e l. 23-21-78.

20916-G
P A L M Ę  fe n ik s  sprze
da m . B a ta lio n ó w  C h łop  
s k ic h  60/4.

20275-G
L O K A L E

M IE S Z K A N IE  2 p o k o 
je , k u c h n ia . ’ ła z ie n ka , 
p rze d p o k ó j, I  p ię tro , 
z a m ie n ię  na trz y p o k o 
jo w e . d z ie ln ica  o b o ję t
na. u l.  S ła w o m ira  19/16 

20247-G
P O L IC E  — osied le  — 
M -3 z b a lko n e m , dw a 
p o ko je , w .c . osobno, 
k u c h n ia  w id n a , zam ie 
n ię  na d w ie  k a w a le rk i 
lu b  podobne  m ie szka 
n ie  w  S zczecin ie  O fe r 
ta  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 20249.

M A Ł Ż E Ń S T W O  Z 4-

le tn lm  d z ie c k ie m  posz« 
k u je  p o k o ju  z k u c h 
n ią . T e l. 439-85.

20255-G
K O M F O R T O W Ą  k a w a 
le rk ę  w  c e n tru m  Ł o 
d z i, za m ie n ię  na po
d o bną  w  Szczec in ie . 
T e i. 711-38.

20259-0
S P Ó Ł D Z IE L C Z E  M-4,
3 -p o ko jo w e , O sied le  A r  
k o ń s k ie , I l i  p ię tro , za
m ie n ię  na  M -5 — Osie
d le  K s ią ż ą t P o m o r
s k ic h  (n a jc h ę tn ie j do 
za s ied len ia ). W a ru n k i 
d o  u zg o d n ie n ia . O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń Szcze
c in  20265.

Z A B R Z E  — M -2, k w a 
te ru n k o w e , za m ie n ię  
na  m ie szka n ie  w  Szcze 
c in ie . T e l. 82-28-94. po 
godz. 16.

20276-G
W Y N A J M Ę  p a n u  po
k ó j  c.o., P ogodno, 
T re n to w s k ie g o  47.

20289-G
D W A  m ie szka n ia  M -2 
w  n o w y m  b u d o w n i
c tw ie , za m ie n ię  na  je d  
no  3 -p o ko jo w e . P iece 
w y k lu c z o n e . O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń Szcze
c in  20296.
P O S Z U K U JĘ  um e b lo w a  
nego i  n ie k rę p u ją c e g o  
p o k o ju . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 20299. 
M -4 d w u p o k o jo w e . za
m ie n ię  na w iększe . Leg  
n ic k a  16/15.

20311- G
M IE S Z K A N IE  M-4. 2-
p o k o jo w e  w  S zczecin ie  
i  M -3  w  P o lica ch , za
m ie n ię  na d om ek k w a 
te ru n k o w y  przeznaczo
n y  d o  sprzedaży. L e g 
n ic k a  16/15.

20312- G

Z G U B Y

26 P A Ź D Z IE R N IK A  b r.
zg u b io n o  w  D ą b iu  dam  
s k i z ło ty  zegarek. 
U czc iw ego  zna lazcę  p ro  
szę o  z w ro t za n a g ro 
dą. T e l. 613-037 od go- 
d z in v  7 do 15.

21278-G

K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  
w  Szez&cime R E D A K C JA  

red nacze lny 457-
»5?BOT„N-SZEJ S P O i- D Z IE LN 1  W Y D A W N IC Z E J  P R A S A  -  K S IĄ Ż K A  — RUCH* W Y D A W C A  Szczec ińsk ie  W vd a w n :c  

A U M iM a T R A C J A . 70-od0 Szczecin Dl H o łd u  P rusk iego  8 s k ry tk a  pocztow a 70-952. R E D A G U JE  K O L E G IU M  T E LE F O N Y  ce n tra la
u c tw c  Prasowe
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Final coraz bliżej

SZ Y B K IM I k ro ka m i zb li
ża się uroczysty f in a ł 
konku rsu  „C a ły  Szczecin 

w kw ia ta ch ” . P rzygotow ania  idą 
pełną parą. D yp lom y Już są 
wypisane, a ponad 200 zapro
szeń (każde ważne na 2 osoby)

Znów połamano drzewka

Złośliwy wandalizm
W TRO SCE o  e s te tyką  otocze

n ia  p ra c o w n ic y  stoez.nl Już ad 3 
ła t  sadzą to p o le  p rz y  u ł.  S ta lm a 
cha (na o d c in k u  m ię d z y  b ram ą 
k o le jo w ą  s to czn i a w y tw ó rn ia  ga
zów  te ch n ic z n y c h ). N ie s te ty  o ka 
z u je  s ię . źe spo łeczna p raca  id z ie  
na m a rn e . Co ro k u  b ow iem , w to ró t 
e@ po posadzen iu  n o w y c h  d rze 
w e k  n ie z n a n i w a n d a le  sys te m a tycz 
n ie  Je niszczą. T a k  też  s ta ło  się 
i  k i lk a  d n i te m u . M ło d e  to p o le , 
k tó re  le d w o  za p u ś c iły  ko rze n ie , 
« o s ta ły  doszczę tn ie  po łam ane.

(m o r)

zostanie niebawem  w ysłanych 
do uczestników  ryw a liza c ji. 
P rzypom inam y, Iż im preza zapla 
nowana jest na dzień 8 lis topa
da w  „S ło w ia n in ie ”  i ma roz
począć się o godz. 17.

W spółzawodnictwo to trw a  
ju ż  ósmy rok. Sw ym  zasięgiem 
obe jm u je  wciąż większe grono 
ludz i. R yw a lizu ją  o na jbardz ie j 
o ryg ina lne  urządzenie te renu o- 
soby indyw idua lne , zakłady 
pracy, szkoły, ż łobki, szpitale, 
przedszkola i .p laców ki gastro
nomiczne, spółdzie ln ie mieszka 
niowe, O A D M -y, sołectwa i 
sklepy. Robi się w okó ł nas w y
raźnie ła d n ie j i p rzy jem nie j. 
M ieszkańcy zaczynają większą 
uwagę zwracać na dobór kw ia. 
tów  i ro ś lin  ozdobnych. I  to s« 
w łaśnie nam acalne osiągnięcia 
konkursu.

G rupą na jbardz ie j ekspan
sywną i m ającą najw iększe o- 
siągnięcia są n ie w ą tp liw ie  za
k ła dy  pracy, ż łobk i i szpitale. 
„Z a ło m ”  od dw u ju ż  la t  mocno 
trzym a się na p ierw szym  m ie j
scu w sw o je j ka tego rii i  w  tym  
ro ku  za zwycięstwo po raz d ru 
gi zatrzym a u siebie Puchar 
Przechodni Prezydenta Miasta.

Zm ian w p u n k ta c ji n ie ma 
rów nież w  grup ie  żłobków. 
Znów „Słoneczko” , „M usze lka ’ 
i  „Św ierszczyk” : są ex aequo 
na p ierw szych m iejscach. Do
datkow o zaś „M usze lka ”  w  Dą
biu o trzym a ła  nagrodę specja l
ną w wysokości 5 tys. z ł za za
gospodarowanie terenu m ie jskie  
go przylegającego do budynku 
żłobka od ul. Żaglow ej.

W ie lką  i p rzy jem ną niespo
dziankę z rob iły  w tym  roku  lu  
s tra torom  szpitale: F ty z jo -P u l-

m onologiczny z Zdunow ie  (I 
m iejsce) i  K W  M O p rzy  u l. Ja
g ie llońsk ie j ( I I  m iejsce), k tó re  
zaskoczyły kom is ję  ogrom nym  
znawstwem  w  doborze rzadkich  
i bardzo deko racy jnych  roś lin .

W ie le k ry tycznych  uw ag na
da l m am y jednak do stanu ba l
konów w  mieście i tzw . ogród
ków  kaw ia rn ianych . T u ta j jest 
jeszcze szczególnie w ie le  do 
zrobienia.

(wys)

Pozwólmy żyć cisom!
C IS  je s t je d n y m  z p ie rw szych  

c h ro n io n y c h  d rzew . Już  w  czasach 
J a g ie łły  n ie  w o ln o  go b y ło  w y c i
nać . Z a rz ą d z ił k r ó l  W ła d y s ła w  w  
1423 ro k u : „J e ś l i  b y  k to  wszedłszy 
w  las, d rzew a , k tó re  z n a jd u ją  się 
b yć  w ie lk ie j ceny, ja k o  je s t cis. 
a lb o  im  podobne, p o d rą b a l, te d y  
m oże b yć  p rzez pana a lbo  d z ie 
dz ica  p o jm a n , a na rą k o je m s tw o  
ty m ,  k tó rz y  o ń  p ro s ić  będą, m a 
b yć  d a n ” .

W  P o lsce, ja k  i  w  in n y c h  k r a 
ja c h , c is  je s t ba rd zo  rz a d k i, p od 
lega  c a łk o w ite j o c h ro n ie . Z a lic z a n y  
je s t  rdo n a jw o ln ie j rosnących  
d rz e w  ig la s ty c h . Osiąga w yso 
kość  10—17 m e tró w . K o rę  m a c ień  
ką , g ła d k ą , cze rw o n a w o -b rą zo w ą , 
łuszczącą  się ja k  u  p ła ta n a . Ig ły  
sp łaszczone, 2—3,5 cm  d łu g o ś c i, le k  
k o  w y g ię te  1 s to p n io w o  zaostrzo
ne z c ie n k im  i  k r ó tk im  o g o n k ie m  
u  nasady. G ó rna  s tro n a  c ie m n o 
z ie lo n a  i  b łyszcząca  z , w y p u k ły m  
n e rw e m , d o ln a  — znaczn ie  ja ś n ie j
sza lu b  ż ó łta w a . N asiona  c isu  są 
ja jo w a te ,  o liw k o w e  lu b  b rązow e, 
w  c z e rw o n ych , soczys tych , k ie lis z -  

.k o w a ty c h  o sn ó w ka ch . W  ig ła ch  
z n a jd u je  się t r u ją c y  a lk a lo id  — 
to k s y n a .

C isy  są d łu g o w ie czn e . Ż y ją  do 
1000, a n a w e t w ię c e j la t .  Jśże li 
lu d z ie  im  na to  po zw o lą ! P ię kn e , 
n ie lic z n e  o k a z y  tego  d rze w a  w  na
szym  w o je w ó d z tw ie  n iszczone są 
bo w ie m  co ro k u  p rzed  Ś w ię te m  
Z m a r ły c h . Jego  g a łą z k a m i d e k o 
ru je  się g ro b y , w y k o n u je  z n ic h  
w ieńce . N ie rz a d k o  m ożna spo tkać  
h a n d la rz y  o fe ru ją c y c h  w ła ś n ie  c i
sowe w ie ń ce  ł  z a p e w n ia ją c y c h , że 
m a ją  na ic h  sprzedaż zezw o len ie .

Z  ta k im i p rz y p a d k a m i s p o ty k a 
l i  się c z ło n k o w ie  S t ra ty  O c h ro n y  
P rz y ro d y  o ra z  M ło d z ie ż o w e j S tra 
ży  O c h ro n y  P rz y ro d y , p ro w a d zą cy  
od  k i lk u  ła t  p rzed  Z a d u szka m i 
a k c ję  „C is ” . I  w  ty m  ro k u  p a tro 
lu ją  o n i r y n k i ,  p a rk i,  cm en ta rze , 
s ta ra ją c  s ię  zapob iegać n iszczen iu  
c isó w  oraz  in n y c h  d rz e w  i  k rz e 
w ó w . Często b o w ie m  d e w a s ta c ji 
u lega  ró w n ie ż  d a g le z ja  — ig la s ta , 
ba rd zo  d e k o ra c y jn a .

N a jlic z n ie js z e  je d n a k  s tra że  n ie  
pom ogą, je ż e li sam i n ie  zaczn ie 
m y  b ro n ie  ty c h  ce n n ych  i  ba rdzo  
rz a d k ic h  ju ż  oka zó w  d rze w . C isy  
są d łu g o w ie czn e . P o z w ó lm y  im  
żyć ! ( tu r )

WPEC apeluje do szczecinian

Nie dzwońcie
(niepotrzebnie) pod 993
W IE L U  szczecinian ża li się, 

że nie sposób uzyskać połą
czenia telefonicznego z pogo
tow iem  W ojewódzkiego Przed
siębiorstwa E n e rg e tyk i C iep l
nej. N iek tó rzy  w ręcz podejrze
wają, że ktoś specja ln ie  od
k łada  słuchawkę. Tymczasem 
pracow n icy pogotow ia skarżą 
się. że dziennie muszą przepro 
wadzać 850—900 rozm ów  te le 
fonicznych, p rzy czym  p rz y tła 
czająca większość do tyczy in 
fo rm a c ji k iedy  k a lo ry fe ry  w  
m ieszkaniach znów  staną się 
ciepłe.

— T E N  n u m e r (993) —  m ó w i d y 
re k to r  W P E C  K .  M ię k u s  — m ia ł 
s łużyć  p o w ia d a m ia n iu  nas o a- 
w a rta c h  w y m a g a ją c y c h  n a ty c h m ia 
s to w e j in te rw e n c ji  m o n te ró w . Je 
go za b lo ko w a n ie  u n ie m o ż liw ia  
nam  te rm in o w e  o trz y m a n ie  t a 
k ic h  syg n a łó w , co n ie k o rz y s tn ie  
o d b ija  się na p ra c y  c a łe j s iec i 
c ie p ło w n ic z e j.

S kąd Jednak ta k ie  n a s ile n ie  zg ło  
szeń o  tz w . n ie d o g rz e w a n iu  m iesz 
ka ń ?  O tóż  p la n o w e  w y łą c z e n ia  
e n e rg ii e le k try c z n e j,  k tó re  d o ty k a  
ją  raz po  ra z  poszczegó lne  d z ie ln i
ce naszego m ia s ta , w y w ie ra ją  
w p ły w  ró w n ie ż  i  na o g rze w a n ie  
d o m ó w . W iększość k o t ło w n i p ra 
c u je  w  o p a rc iu  o w y m u s z o n y  o- 
b ieg  w o d y . D o s ta rcza ją  je j  pom 
p y  e le k try c z n e , k tó re  p rz e ry w a ją  
sw ą pracę  po  w y łą c z e n iu  p rą d u .
I  to  je s t je d n a  p rz y c z y n a  p e r tu r 
b a c ji,  k tó re  o d czu w a m y  w szyscy.

TE  same p rze rw y  w  dosta
w ie ene rg ii u n ie m o ż liw ia ją  ró 
w n ież norm alną pracę pod
ziem nej sieci c iep łow nicze j. Na 
te j m a g is tra li działa 800 węz
łó w  i zasuw, k tó re  napędzane 
są 1200 s iln ika m i e le k tryczn y 
m i. Żaden z n ich  n ie włącza 
się autom atyczn ie w  m om en
cie. gdy ponownie dotrze prąd. 
Jest to  niem ożliw e, gdyż u- 
przednio trzeba zasunąć zasu
wę, potem dop iero uruchom ić 
s iln ik  i  p rzy jego pom ocy o- 
tw o rzyć  ją  ponownie. Gzyn- j 
ność tę  muszą w ięc wykonać I

ręcznie m onterzy i  specjaliści.
M IM O  p o d ję c ia  ca łego  szeregu 

ś ro d k ó w  za ra d czych , m im o  u ru 
ch o m ie n ia  d ru g ie j z m ia n y , czyn 
ność ta  z a jm u je  spo ro  czasu. Ś red
n io  u p ły n ą ć  m u s i o k o ło  4 godz in  
od m o m e n tu  ponow nego  w łączen ia  
p rą d u , b y  c ie p ło  d o ta r ło  do  n a 
szych m ie szka ń . N ie  je s t to  g ro ź 
ne  d la  m ie szka ń có w , g d yż  ja k  w y  
k a z a ły  d ośw iadczen ia  p rz e p ro w a 
dzone przez W PEC , te m p e ra tu ra  
w  p o k o ja c h  m oże s ię  p rzez te n  o - 
k re s  o b n iż y ć  ty lk o  o  2 s topn ie .

W o je w ó d zk ie  P rze d s ię b io rs tw o  
E n e rg e ty k i C ie p ln e j a p e lu je  w ię c  
do szczec in ian , b y  z a n ie c h a li zb y 
te czn ych  te le fo n ó w  pod n u m e r 
993 w  c h w il i  g d y  s tw ie rd z ą , że k a - 
lo r y fe r y  są z im ne . Ze s w o je j s tro 
n y  d y re k to r  M ię k u s  p rz y rz e k a , że 
usu w a n ie  s k u tk ó w  w y łą c z e ń  e n e r
g i i  e le k try c z n e j p rzeb iegać będzie  
sp ra w n ie  i szybko .

(ten)

„Lodogryf“
zaprasza

D Z IĘ K I  k o rz y s tn y m  w a ru n k o m  
a tm o s fe ry c z n y m  „L o d o g ry f ”  u d o 
s tę p n ił n ie d a w n o  sw o ją  ta f ię  szcze 
c iń s k im  a m a to ro m  łyżew . P o d a je 
m y  g o d z in y  i  d n i w  k tó ry c h  
w szyscy z a in te re s o w a n i m ogą k o 
rzys ta ć  z u ro k ó w  tego  s p o rtu : w  
ś ro d y  1 so b o ty , o godz. 20.30 i  22 
w s tęp  na ś liz g a w k ę  m a ją  je d y n ie  
d o ro ś li.  W  n ie d z ie lę  n a to m ia s t o 
godz. 8 i  14 ś liz g a ją  się d z ie c i do 
la t  7 (pod  o p ie ką  d o ro s ły c h ): o 
god2. 9.30, I I  i  12.30 — m łodz ież  
szkó ł p o d s ta w o w ych : o  godz. 15.30, 
17 i  18.30 — m łodz ież  szkó ł śred 
n ic h ; o godz. 20 — d o ro ś li.

(m o r)

Komunikat WPKM
W  D N IA C H  30 i  31 p a źd z ie rn ika  

b r. w  godz. od 8.30 do 13.30 tr a m 
w a je  l i n i i  n r  8 1 10 k u rs o w a ć  bę
dą na częśc iow o s k ró c o n e j tra s ie : 
„8 ”  z P o m o rza n  do S to czn i Re
m o n to w e j o ra z  „10”  z P om orzan  
do S to czn i R e m o n to w e j. N a o d c in 
k u  od S to czn i R e m o n to w e j do 
G o c ła w ia  u ru c h o m io n e  zostan ie  za 
stępcze po łączen ie  au tobusow e . 
P ow odem  je s t w y m ia n a  szyn  na 
u l.  Ś w ia to w id a .

W BA SZC IE  S iedm iu  
Płaszczy ma siedzibę Szcze 
em ski K lu b  D zia ła lnośc i 
Podwodnej. 'W ynika to, 
niestety, ty lk o  z szyldu  
(pa trz  zdjęcie). Pomiesz
czenia w ew nątrz  nadal bo
w iem  pozostają raczej bez 
gospodarza i  przedstaw ia
ją  pożałowania godny o- 
braz.

Fot. Z. Jodkow ski

Notatnik szczeciński
♦  K L U B  ..B on T o n ”  zaprasza 

s e n io ró w  na w ie czo re k  taneczny  
dz iś  o  godz. 17.

♦  K U R S  tańca  o rg a n iz u je  K D K  
„ S ło w ia n in ” . Z e b ra n ie  in fo rm a c y j
ne dz iś  o  godz. 18 w  s a li w id o 
w is k o w e j K D K  p rz y  u l. K o rze 
n io w s k ie g o  2.

♦  K L U B  M łodego  D z ie n n ik a rz a  
d z ia ła ją c y  p rz y  D z ia le  Im p re z  Pa
ła c u  M ło d z ie ży  zaprasza m ło d z ie ż  
s zkó ł po n a d p o d s ta w o w ych  do 
u d z ia łu  w  za ję c ia ch : za p isy  co
d z ie n n ie  w  godz. 15—19. N a to m ia s t 
P ra c o w n ia  T u ry s ty c z n a  za.pra-sza 
u c z n ió w  s zkó ł po d s ta w o w ych  w  
p o n ie d z ia łk i w  godz. 15.30—!8.45 
o raz  u c z n ió w  azkół ponadpods ta 
w o w y c h  w  so bo ty  w  godz, 15.30— 
18.45.

Nowe ceny kwiatów
W O JE W Ó D Z K A  S p ó łd z ie ln ia  O- 

g ro d n  1 czo-B szcze la rska  u s ta li ła  no
w y  c e n n ik  d e ta lic z n y  na k w ia ty  
i  z ie le ń  ozdobną: k w ia ty  c ię te : cy 
k la m e n y  szt. 4 i  7 z ł, c h ry z a n te 
m y  w ie lk o k w ia to w e  9. 14 i  20 z ł, 
g e rb e ry  10, 19 ! 25. z l. g o źd z ik i
s z k la rn io w e  5, 10 1 14 z ł, fre z je  10 
i  14 z ł, róże s z k la rn io w e  10, 19 i  
25 z ł;  z ie leń  c ię ta , asparagus 
sp re n g e r i 2. 4 1 5 z ł, asparagus 
p ium osus  3, 5 i  6 z ł. k w ia ty  do
n ic z k o w e : c h ry z a n te m y  w ie lk o 
k w ia to w e  1 k w ia t  w  don iczce  35 
z ł, 2 k w ia ty  —- 45 z ł, 3—i  k w ia 
ty  85 z ł, 5—8 k w ia tó w  85 z ł, 7 l  
p o w y ż e j 110 z ł, c h ry z a n te m y  w ie l
k o k w ia to w e  m ieszańcow e o  m in i
m a ln e j ś re d n ic y  k w ia tu  12 cm : 1 
k w ia t  w  don iczce  — 40 z ł, 2 k w ia 
ty  w  don iczce  55 z ł, 3— i  k w ia ty  
85 z ł. 5—6 k w ia tó w  105 z ł. c h ry 
z a n te m y  d ro b n o -kw ia to w e  od 5 do 
8 pędów  k w ia to w y c h  don iczka  43 
z ł, od 9 pędów  k w ia to w y c h  i  po
w y ż e j — 65 z ł.

Zgubiono-znaleziono
19 B M . na u l.  W ita  S tw osza zna 

le z io n o  sw e te r.. W iadom ość  w  re 
d a k c j i  w  p o k o ju  n r  47.

Z N A L E Z IO N O  le g ity m a c ję  s tu -  . 
dencką  (A L L IA N C E  F R A N Ç A IS E ) 
na n a zw isko  E lżb ie ta  Z ie n k ie w ic z . 
Z guba je s t do o d e b ra n ia  w  re d a k 
c j i  w  p o k o ju  n r  51.

Tak zdobywaliśmy puchar

DZ IE N N IK A R S K A  e k ip a  na 
szej re d a k c j i  s ta w iła  się w  
k o m p le c ie . N ie  zawsze bo 
w ie m  zdarza się g ra tk a  w z ię 

c ia  u d z ia łu  w  ra jd z ie  sam ochodo
w y m  fu n k c jo n a r iu s z y  M O  i  cz ło n 
k ó w  O R M O  w o je w ó d z tw a  szcze c iń 
sk iego . Z resztą  w  p rze d e d n iu  im 
p re z y  szef pożegna ł nas s ło w a m i: 
B ez p u c h a ru  n ie  w ra c a jc ie !

W  n ie d z ie lę  na p a rk in g u  p rz y  u l.  
B ia ło w ie s k ie j o  g o d z in ie  8.30 " ro z 
po czę ły  s ię  zm agan ia . N a jp ie rw  w  
k o n k u rs o w e  s z ra n k i s ta n ę li p ilo c i 
1 k ie ro w c y . P o p is y w a li s ię  u m ie 
ję tn o ś c ia m i m a n e w ro w a n ia  p o jaz
d a m i w  ró ż n y c h  s y tu a c ja c h , zna
jo m o ś c ią  p rze p isó w  itp .  Z d o b y w a n o  
p ie rw sze  p u n k ty ,  lu b  też  je  t r a 
cono. b o w ie m  k o m is ja  sędziow ska 
b y ła  n a d e r su ro w a . O U  o d b y ło  się 
lo s o w a n ie  t ra s  o raz  „ ro z d z ia ł”  
d z ie n n ik a rz y  po m ię d zy  za łog i.

Z espo łem  do  k tó re g o  m n ie  p rz y 
d z ie lo n o  d o w o d z ił Le ch  P ło c k i z 
K M  M O  w  S zczec in ie , a w ir tu o z e 
r ia  k ie ro w n ic y  p o p is y w a ł s ię  W ło 
d z im ie rz  J ę d rz e je w s k i — społecz
n y  in s p e k to r  ru c h u . T rasa  (k tó 
rą  w y lo s o w a liś m y ) o b e jm o w a ła  k i l 
k a  u l ic  z lo k a liz o w a n y c h  p ra w ie  w  
s a m ym  c e n tru m  jń ia s ta . Z resz tą  
o rg a n iz a to rz y  k o n k u rs u  ta k  je  
p rz y g o to w a li,  a b y  o b ją ć  s iec ią  pa
t r o l i  n a jb a rd z ie j n e w ra lg ic z n e  p u n 
k t y  m ia s ta .

Z a trz y m u je m y  się na p l. K ośc iusz
k i  N ie p rz y p a d k o w o . R e jo n  te n  
s ta n o w i w ażne  c e n tru m  k o m u n i
k a c j i  m ie js k ie j.  T u  też n a jczę śc ie j 
do ch o d z i do  k o l iz j i  1 w y k ro c z e ń . 
Ju ż  po c h w in  w id z im y  ja k  poprzez 
w y d z ie lo n e  to ro w is k o  tra m w a jo w e  
m a sze ru je  sobie n ie fra s o b liw ie  s ta r
szy pan.

— T a k i spacerek n ie d z ie ln y  po 
to ra c h ?  —  p y ta  s ie rż a n t . P ło c k i.

- -  W ła d zo  ko ch a n a ! S p ieszy łem  
słę do żony . A le  ju ż  n ig d y  tę d y  
n ie  będę p rze ch o d z ił...

M oże w s p o m n ie n ie  100-złotowego 
m a n d a tu  fa k ty c z n ie  s p o w o d u je , źe 
pan  te n  p o fa ty g u je  s ię  w  p rz y 
szłośc i do  w yznaczonego  p rze jśc ia  
d la  p ieszych  P o 20 m in u ta c h  sta
n ia  w  ty m  m ie js c u  nasza e k ip a  „ u -  
h o n o ro w a ła ”  m a n d a ta m i ( lu b  po
u c z y ła ) sporą  g ro m a d k ę  osób ży 
w ią c y c h  d z iw n y  w s trę t  do  k o rz y 
s ta n ia  z o z n a k o w a n y c h  p rze jść  
p rzez je z d n ie  i  to r y .

G d y  ju ż  z a m ie rz a liś m y  zm ie n ić  
m ie jsce  p o s to ju , w  p e rs p e k ty w ie  a l.

P ia s tó w  p o ja w ił  s łę  t r a k t o r  p raco 
w ic ie  c ią g n ą c y  p rzycze p ę  w y ła d o 
w aną po  b rze g i d re w n e m . S ie rż a n t 
P ło c k i p o dnos i do  g ó ry  „ l iz a k ” . Po
ja zd  z a trz y m u je  s ię  p rz y  k ra w ę ż 
n ik u .  S ie rż a n t p o d ch o d z i do  szo
fe r k i .  s a lu tu je  i  w yg ła sza  t r a d y c y j
ną fo rm u łk ę : „D z ie ń  d o h ry .  Proszę 
okazać d o k u m e n ty ” . C ią g n ik  na 
leża ł do szczec ińsk iego  b ro w a ru . 
A  do  ko g o  n a le ż a ł ła d u n e k ?  K ie 

ro w ca  m ia ł pow ażne t ru d n o ś c i z 
o d p o w ie d z ią  na to  p y ta n ie . N ie  
m ia ł ta k ż e  k a r ty  d ro g o w e j a n i ze
z w o le n ia  na  ja z d ę *  w  n ie d z ie lę . W  
k o ń c u  ze z re z y g n o w a n ie m  m a ch n ą ł 
rę k ą :

— A  n łe e h  to  w szyscy  d ia b l i !  Co 
będę k rę c i ł .  F ucha  i  ty le .  W iozę 
d re w n o  d la  z n a jo m e j,

— A  skąd to  d re w n o  pochodzi?  —
p y ta  in s p e k to r  J ę d rz e je w s k i. — B o 
w  pan a  d o k u m e n ta c h  n ie  w id a ć  a n i 
fa k tu r y ,  a n i d o w odu  w y w o z u  to 
w a ru ?

I  na to  p y ta n ie  k ie ro w c a  z ie lo n e 
go c ią g n ik a  n ie  m ó g ł o d pow iedz ieć .

Z m ie n iliś m y  w ię c  c h w ilo w o  naszą 
m a rs z ru tę  i  z a w ie ź liś m y  a m a to ra  
ła tw e g o  za ro b k u  do I I I  K o m is a r ia 
tu  M O . Nasz p i lo t  o d n o to w a ł fa k t  
zdo b yc ia  50 p u n k tó w  p re m io w y c h  
p rz e w id z ia n y c h  w  re g u la m in ie  r a j 
du  za u ja w n ie n ie  n ie le g a ln e g o  ła 
d u n k u .

D o k u m e n ta c ja ' s ta re j „W a rs z a w y ” , 
k tó rą  z a trz y m a liś m y  p ó ź n ie j,  w o 
ła ła  o p rz y s ło w io w ą  pom stę do 
n ie b io s . B ra k  pośw iadczen ia  o p ła 
t y  p o d a tk u  d ro g ow ego  i  n ie  zm ie 
n io n y  adres w  p ra w ie  ja zd y . G d y  
s ie rż a n t P ło c k i o d n o to w y w a ł w  s łu ż 
b o w y m  n o ta tn ik u  sw o je  spostrze

żen ia , in s p e k to r  J ę d rz e je w s k i za
s ia d ł za k ie ro w n ic ą . D o  l is ty  „z a 
s łu g ”  je j  w ła ś c ic ie la  d o p isano  n ie 
s p ra w n y  u k ła d  k ie ro w n ic z y .  Po
że g n a liś m y  k ie ro w c ę , a on  pożegnał 
s ię  czasow o z do w o d e m  re je s tra 
c y jn y m , k tó r y  t r a f i ł  do W y d z ia łu  
K o m u n ik a c j i  U M .

I  zn ó w  p la c  K o śc iu s z k i. Przez 
p rz e jś c ie  d la  p ieszych , m im o  cze r
w o n y c h  ś w ia te ł, m a sze ru je  sobie 
d w ó ch  m ło d z ie ń có w .

— Co to  za s p a ce ry  na cze rw o 
n y m  św ie tle ?

Niby spokój, a Jednak...

\

— A  eo się sta ło? M y  je s te śm y  
ze Z d ro jó w  i  n ie  w ie m y  ja k  się w  
m ieśc ie  chodzi...

Je d z ie m y  a l. B u czka . P rzed  n a m i 
na le w y m  pasie śm iga  c ze rw o n y  
F ia c lk .

— N ie  chcę  b yć  z ły m  p ro ro k ie m  
— m ó w i p i lo t  — a le  g d y  d o je d z ie - 
m y  do  s k rz y ż o w a n ia  to  je s te m  go
tó w  się za łożyć , że „m a lu c h ”  zde
c y d u je  się na  s k rę t w  p ra w o .

I  ta k  się też  s ta ło . N ie m a l us ta 
w i ł  się w  p o p rze k  je z d n i, u s iłu ją c  
dostać s ię  w  a l. W yzw o le n ia .

Je d n a k  k ie ro w c a  „m a lu c h a ”  b y ł 
s ta n o w czy

— P anow ie , eo m i tu  o p o w ia d a 
c ie ! N ik o m u  n ie  za je ch a łe m  d ro g i.

O d m ó w ił ta k ż e  za p łacen ia  m a n 
d a tu  ka rn e g o . Jego w ą tp liw o ś c i 
ro z s trz y g n ie  w ię c  K o le g iu m  ds. W y 
k roczeń .

G odzina  14. Z g o d n ie  z re g u la m i
nem  w s z y s tk ie  z a ło g i uczestn iczące  
w  ra jd z ie  k ie ru ją  s ie  w  s tro n ę  u l.  
M a ło p o ls k ie j,  gdz ie  następ- ’ e jago  
zakończen ie . T e ra z  do p ra c y  p rz y 
s tę p u ją  k o m is ie . L ic z ą  p u n k ty ,  w y 
p is u ją  d y p lo m y . . O k a z u je  sie że 
e k ip a  „ K u r ie r a ”  za ró w n o  in d y w i
d u a ln ie  ja k  i zespo łow o u p la so w a ła  
się na p ie rw s z y m  m ie js c u  w  k o n 
k u re n c ja c h  d z ie n n ik a rs k ic h . P u 
c h a r zos ta ł z d o b y ty ...

M . C Z E K A Ł A


